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Radziecka „Sonda-3“
przekazuje zdjęcia

niewidocznej z Ziemi
strony Księżyca
I MOSKWA PAP. Agen

cja TASS podaje: radziec 
ka stacja automatyczna 
„Sonda 3” sfotografowała 
drugą stronę Księżyca.

Nowe stadium  

greckiego k ryzysu

w Unii Seirtrum

P O  R A Z  P IE R W S Z Y  s lo to g ra fo  
w a n a  zo sta ła  ta  część n ie w id o c z n e j  
z Z ie m i s tro n y  K s ię ż y c a , k tó r a  n io  
b y ła  o b ję ta  z d ję c ia m i d o k o n a n y m i  
p rz e z  ra d z ie c k ą  s ta c ję  ko s m ic zn ą  
w  p a ź d z ie rn ik u  1959 r.

F o to g ra fo w a n ie  K s ię ż y c a  za c zę 
to  20 lip c a  po u p ły w ie  p ó łto r e j do  
b y  od s :a r tu , g d y  „S o n d a  3”  z n a j
d o w a ła  się w  od leg łoś c i 11 600 k m  
od p o w ie rz c h n i K s ię ż y c a . F o to g ra 
fo w a n ie  t r w a ło  g o d z in ę  i  8 m in u t .

P rz e k a z y w a n ie  o b ra zó w  n a  Z ie 
m ię  ro zp o czę ło  się 29 lip c a  z  o d 
leg łośc i 2,2 m in  k m .

P ie rw s z e  k a d r y  o b e jm o w a ły  
z n a c zn ą  część K s ię ż y c a  w id o c zn ą  
z Z ie m i. D a ls ze  u t r w a l i ły  p o w ie rz 
c h n ię  k s ię ż y c o w ą  p rz y  b o czn y m  
o ś w ie tle n iu  s ło n e c zn y m , g d y  w z n io  
s ien ią  n a p o w ie rz c h n i r z u c a ły  d o 
b rze  w id o c zn e  c ie n ie .

Refomtu czynszów
i wprowadzenie

dodatków mieszkaniowych

S O F IA  P A P . G re c k i k r y z y s  r z ą 
d o w y  w c h o d z i —  ja k  się  w y d a je  —  
w  n o w e  s ta d iu m , w o b ec  u ja w n ie 
n ia  się ro z ła m o w y c h  te n d e n c ji w  
p a r t i i  U n ia  C e n tru m . W  sobotę z a 
k o m u n ik o w a n o  w* A te n a c h , że  w  
p o n ie d z ia łe k  w  p a r la m e n c ie  g re 
c k im  z o s ta n ie  z ło żo n e  osw iad c -.^ n ie  
o u tw o rz e n iu  „ n ie z a le ż n e j g ru p y ”  
w  ło n ie  p a r t i i  l i n i a  C e n tru m . N a  
cze le  te j  g ru p y  s ta n ą  d w a  i b . p r z y 
w ó d c y  p a r tH , S T E F A N O P U L O S  i  
C IK IM O K O S .

W  k o ła c h  p o lity c z n y c h  A te n  o -  
c z e k u je  się, że k r ó l K O N S T A N T Y N  
p o d e jm ie  w  p o n ie d z ia łe k  dalsze d e
c y z je  w  s p ra w ie  ro z w ią z a n : a k ł y -  
zysu rzą d o w e g o , k ie d y  w y k r y s t a 
l iz u je  się s y tu a c ja  ro z ła m o w a  w  
ło n ie  U n ii  C e n tru m .

WARSZAWA PAP. Rada Ministrów, dążąc do poprawy 
gospodarki mieszkaniowej, postanowiła dokonać z dniem 1 
października 1965 r. podwyżki czynszów za lokale miesz
kalne. W związku z tym Rada Ministrów uchwaliła równo
cześnie wprowadzenie przejściowego dodatku mieszkanio
wego na pokrycie wzrostu kosztów utrzymania z tytułu 
podwyższonych opłat czynszowych. Dodatek ten wypłacany 
będzie z budżetu państwa, a zatem nie obciąży kosztów 
produkcji zakładów pracy.

W  o b lic zu  m a n e w ró w  ro z ła m o 
w y c h , po -p ie ra ny ch  p rze z  d w ó r  k r ó 
le w s k i, p rz y w ó d c a  U n i i  C e n tru m  —  
P A P A N D R E U , z a p o w ie d z ia ł, że 
z w ró o i się w p ro s t  do  n a ro d u . Z a 
m ie rz a  on , w e d łu g  in fo r m a c ji  ag e n -  
r ii za c h o d n ic h , z o rg a n iz o w a ć  w ie l 
k i w ie c  w  A te n a c h  o ra z  s p o tk a n ia  
z lu d n o ś c ią  n a  p ro w in c ji .

„K a żd y  na m oim  m iejscu z ro b iłb y  to samo...“

nych w budynkach czynszo
wych, bez względu na to, czyją 
domy te stanowią własność (a 
więc zarówno w budynkach

(Dokończenie na str. 2)

O b ra z y  p o w ie rz c h n i K s ię ży c a  
p rz e k a z y w a n e  są z p o k ła d u  s ta c ji 
z w y ra z is to ś c ią  1 109 l in i i .  Z a p e w 
n io n e  je s t  u z y s k a n ie  o b ra z u  po 
w ie rz c h n i o w ie lk o ś c i o k o ło  5 m in  
k m  k w a d ra to w y c h .

Jakość fo to g ra fi i  p o z w a la  do 
s trzec lic z n e  in te re s u ją c e  szczegó-. 
ł y  r z e ź b y  p o w ie rz c h n i K s ię ży c a .

Z d ję c ia  u zy s k a n e  z p o k ła d u  „S o n -  
d y-3”  b ęd ą o p u b lik o w a n e .

S ta c ja  ..S o n d a -3”  k o n ty n u u je  ło i  
po o rb ic ie  w o k ó łs ło n e c z n e j. P rz e k a  
z y w a n ie  z d ję ć  d m g ie j  s t ro n y  Ksią. 
ży e a  b ę d z ie  k o n ty n u o w a n e  po d 
czas seansów  łą czn o śc i, a ż  do  n a j
d a ls zy c h  o d leg łoś c i o d  Z ie m i.

Nowa miss
N O W Y  J O R K  P A P . M isa  N R F .

In g r id  F in g e r  zo s ta ła  w  p ią te k  
w y b ra n a  „ m ię d z y n a ro d o w ą  m iss  
p ię k n o ś c i”  podczas k o n k u rs u  w 
Los A n g e le s . N a  d ru g im  m ie js c u  
u p la s o w a ła  s ię  p rz e d s ta w ic ie lk a  
S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h , a  n a t r z e 
c im  re p r e z e n ta n tk a  W ło c h .

1 DOTYCHCZASOWE czynsze 
wynoszą przeciętnie 1 zł za 1 m 
kw. powierzchni użytkowej mie

6 tysięcy
numerów
„Głosu“

Ostatni, sobotnio-nie
dzielny numer „Głosu 
Szczecińskiego” jest nume 
rem jubileuszowym — 
sześciotysięcznym. Z oka
zji tego jUbileusżu „Ku
rier Szczeciński” życzy 
bratniemu dziennikowi 
i koJegom-dziennikarzom 
wielu dalszych tysięcy nu
merów, wielu sukcesów i 
stale rosnących nakładów.

Nareszcie
słońce!

F o to :  S t. C ie ś la k

sięcznie, są więc bardzo niskie 
i pokrywające zaledwie jedną 
czwartą faktycznych kosztów 
eksploatacji .i remontów do
mów. Nowe opłaty zostały zróż
nicowane w granicach 2,10 do 
3,70 zł za 1 m kw. powierzchni 
użytkowej mieszkań miesięcz
nie — zależnie od stopnia wy
posażenia lokalu w urządzenia 
techniczne i od wielkości danej 
miejscowości. W pewnych przy
padkach stawki te będą nieco 
wyższe: mianowicie w domach 
położonych w strefie śródmiej
skiej większych miast — o 10 
proc., zaś w budynkach willo
wych z ogrodem — o 15 proc.

Ustalono podział mieszkań na 
6 kategorii według wyposażenia 
technicznego. Tabela opłat prze 
widuje dla każdej kategorii 
stawki minimalne i maksymal
ne. W ich granicach prezydia 
rad narodowych ustalą ostatecz 
ną wysokość stawek, biorąc za 
punkt wyjścia lokalizację da
nego budynku, jego stan tech
niczny, wielkość powierzchni 
pomocniczej itd.

Podwyższone opłaty obejmą 
wszystkich — w zasadzie — u- 
żytkowników lokali mieszkał-

Polak, który w czasie okupacji
ukrywał 31 Żydów

entuzjastycznie podejmowany
w Nowym Jorku

NOWY JORK PAP. Lotnisko nowojorskie im. Kennedy’ego 
było w tych dniach widownią wzruszającej sceny. Kilkadzie
siąt osób prawie przez godzinę nosiło na rękach zakłopotanego 
przybysza z Polski, jego żonę i troje dzieci. Kiedy przypad
kowi podróżni dowiedzieli się, jaki jest powód tej owacji, 
wielu z nich spontanicznie przyłączyło się do niej.

J a k  się o k a z u je , n o w a  „ m is k a "  
m a b a rd z o  „ ro z le g łe ”  z a in te re s o 
w a n ia . J a k  o ś w ia d c z y ła , n a jb a r 
d z ie j lu b i  m y s z k ę  M ik i  i. . .  C h o p i
n a , a  je ś li  c h o d z i o j e j  u p o do b a
n ia  k u l in a r n e  to  p ie czo n eg o  k u r 
c za k a  i o s try g i. W  p rzy s z ło ś c i chce  
się p o ś w ię c ić  z a w o d o w i d z ie n n i
k a rs k ie m u . P a n n a  In g r id  F in g e r  
o w d z ię c z n y m  p rz y d o m k u  „ F i l i "  
m a 1.79 cm  w y s o k o ś c i, w y m ia r y  
je j  b iu s tu  i  b io d e r  w y n o s zą  90 c m , 
zaś t a l i  —  57.

W y b o r y  w  Dos A n g e le s  są k o n 
k u re n c y jn ą  im p re z ą  k o n k u rs u  p ię k  
no śc i n a  m iss U n iv e rs u m  w  M ia m i  
n a  F lo ry d z ie .

OBIEKTEM tej serdeczności' 
był obywatel polski STANI
SŁAW JACKÓW, jego żona Jo 
anna oraz trzech synów — Ste 
fan, Wiesław i Tomasz. W la-% 
tach 1942—1944 Jacków zamie
szkiwał w Stanisławowie i u- 
dzielał pomocy ukrywającym 
się w okolicy Żydom. Z bie
giem czasu liczba uciekinie
rów żydowskich zaczęła wzra
stać i w czerwcu 1944 roku, 
kiedy wojska radzieckie wy
zwoliły Stanisławów, w ukry
ciu przebywało 31 osób w tym 
jedno dziecko urodzone w kry 
jówce.

J a c k ó w  ry z y k o w a ł n ie  t y lk o  ż y 
c ie m  s w o im  i s w o je j r o d z in y , a le  
pc z a k o ń c z e n iu  d z ia ła ń  w o je n n y c h  
o d m ó w ił p rz y ję c ia  ja k ie g o k o lw ie k  
v. y n a - ro d z e n ia . Jego c zy n  b y ł ty m  
b a rd z ie j z n a m ie n n y , że d o m  J a c k o -  
tva m ie ś c ił się z a le d w ie  o k i lk a  
p iz e c z n ic  c-d p o s te ru n k u  ż a n d a r 
m e r ii  n ie m ie c k ie j.  P o n ie w a ż  u t r z y 
m a n ie  t a k ie j  lic z b y  r s jb  p r z e k r a 
cza ło  m o ż liw o ś c i m a te r ia ln e  J a  ‘ so
w a , z o rg a n iz o w a ł on  coś w  r o d z a 
ju  s a m o p o m o c y  w ś ró d  o k o lic z n e j  
lu d n o ś c i. M ą k ę  o t r z y m y w a ł cd  w t a 
je m n iczo n e g o .. m ły n a rz a , m le k o  od 
z a p rz y ja ź n io n y c h  c h ło p ó w . P rz e z  
c a łe  -d w a  • l a ta  n ie  z d a rz y ł się w y 
p a d e k  d e n u n c ja c ji  lu b  s z a n ta ż u , 
c h o c ia ż  k r y jó w k ę  u J a c k o w a  zn a ło  
z b ie g ie m  czasu k ilk a d z ie s ią t  esób.

J e d e n  z u k r y w a ją c y c h  się w ó w 
czas u J a c k o w a , S a g in n e r , o s ie d lił 
się po  w o jn ie  w  A rg e n ty n ie . W  
c ią g u  k l ik u  la t  p ro w a d z i ł on k o 
re s p o n d e n c ję  z to w a rz y s z a m i n ie -  
d 1 .  P o s ta n o w io n o  w  k o ń c u  z a -  
D ró s:ć  S ta n is ła w a  J a c k c w a  z ro d z i
n ą do o d w ie d z e n ia  S ta n ó w  Z !ed - 
ń o c zo n y c h , g d z ie  p rz e b y w a  w ię k 
szość u ra to w a n y c h . J a c k ó w , p ra 
c u ją c y  e b e e m e  ja k o  m o d e la rz  w  
W rrs z a w ie , b v ł t a k  w z ru s z o n y  z a 
p ro s ze n ie m , że  o ś w ia d c z y ł na lc t -  
n s k u :  „ N ig d y  n ie  p rzy p u s zc za łe m , 
że k te ś  b ę d z iie , po  t y lu  ła ta c h  p a 
m ię ta ł o ta m ty c h  w y d a rz e n ia c h .  
O s ta te c zn ie  n ie  z r o łj i łę u i ubij: n a d 
zw y c z a jn e g o ,  
m o im  m ie js c u  zrt

v ieh U ^ rP o lá rkó w  na  
;ro#>by to Samo”.

S ą  z a b ic i i ra n n i

Gwałtowne starcia 
Murzynów z policją

tu Los Angeles i Chicago
NOWY JORK PAP. W mieście Los Angeles (amerykań

ski stan Kalifornia) już trzeci dzień trwają zacięte starcia 
między ludnością murzyńską a oddziałami policji i Gwardii 
Narodowej. Starcia te rozpoczęły się przed dwoma dniami, 
a ich powodem było aresztowanie pewnego Murzyna przez 
oficera policji Bilans rozruchów wynosił w sobotę wieczorem 17 
zabitych.
W e d łu g  o s ta tn ic h  in f o r m a c j i ,  po

n ad  ty s ią c  ż o łn ie rz y  G w a r d ii  N a 
ro d o w e j w y s ’a n e j n a  pom oc p o lic ji  
w  Los A n g e le s  w k ro c z y ło  z  b a g n e 
ta m i m  k a ra b in a c h  do  d z ie ln ic y  
m u rz y ń s k ie j.

Ewa
i 20 Adamów

P A R Y Ż . N u d y ś c i fra n c u s c y , n ę
k a n i p rze z  p o lic ję , p rzen o s zą  się 
o s ta tn io  n a  w y b rz e ż e  b e lg ijs k ie ,  
n ie  z w a ż a ją c  n a p a n u ją c e  ta m  
c h ło d y . O s ta tn io  p e w ie n  p o lic ja n t  
b e lg i js k i p e łn ią c y  s łu żbę  n a  po 
w ie rz o n y m  m u  o d c in k u  p la ż y , u s ły  
sza ł d o ch o d ząc e  go zza  w y d m y  
r y tm ic z n e  k la s k a n ie  w  rę c e . Z a in 
t ry g o w a n y  o d g ło sa m i p o s p ie s zy ł w  
te  s tro n ę  i  w ło s y  s ta n ę ły  m u  na  
g ło w ie  z w ra ż e n ia . 20 m ło d y c h  
c h ło p c ó w  w  s tro ja c h  p ra o jc a  A d a 
m a , o ta c z a ło  n a d o b n ą  E w ę  n ie  
o k r y t ą  n a w e t  p rz y s ło w io w y m  l i 
s tk ie m  f ig o w y m , k tó r a  w y k o n y 
w a ła  ja k iś  r y tu a ln y  ta n ie c  n u d y 
s ty  c z n y ^

P o n ie w a ż  p rz e z  d łu g i c *as p o li
c ja  n ie  b y ła  w  s ta n ie  p rz y w ró c ić  
p o rz ą d k u , w o k ó ł d z ie ln ic y  m u rz y ń 
s k ie j w zn ie s io n o  b a ry k a d y . S iln e  
o d d z ia ły  p o lic ja n tó w  w k ra c z a ły  do  
re jo n u  z a m ie s ze k , a re s z tu ją c  w ie le  
osób.

P o d o b n e  s ta rc ia  co w  L c s  A n g e 
les , a le  n a  m n ie js z ą  n ie c o  s k a lę , 
m a ją  m ie js c e  w  d z ie ln ic y  m u r z y ń 
s k ie j C h ic a g o . P o lic ja  a re s z to w a ła  
co n a jm n ie j 75 osób. W ie le  osób 
od n io s ło  r a n y . P rz y c z y n ą  z a jś ć  w  
C h ica g o  b y ło  z a b ic ie  2 0 -le tn ie j M u 
r z y n k i  p rz e z  p rz e je ż d ż a ją c y  z l lu ż ą  
szy b k o ś c ią  w ó z  s tra ż y  p o ż a rn e j.

Paryska 
anegdotka dnia
P A R Y Ż . W  P a r y ż u  k r ą ż y  obec

n ie  n a s tę p u ją c a  a n e g d o tk a :  P a n i  
D u ra n d  u d a ła  się do  s z p ita la  w  
c e lu  o d w ie d z e n ia  sw ego  m ę ża , k tó  
r y  z o s ta ł p rz e je c h a n y  p rz e z  w a le c  
d ro g o w y . —  W  k t ó r y m  p o k o ju  le 
ż y  m ó j m a łżo n e k ?  —  p y ta  p ie lę 
g n ia r k i .  —  A c h , p a r f  D u ra n d  —  
o d p o w ia d a  s io s tra . —  U m ie ś c ili
śm y  go  w  p o k o ja c h  n r  12, 13, 14 .*



STRONA 2

Refomm czynszów
i wprowadzenie dodatków mieszkaniowych

Tryb obliczania czynszów 
i wysokości dodatków

(Dokończenie ze stT. 1)

zakładów pracy i rad narodo
wych, jak i w domach należą
cych do właścicieli prywat
nych). Nie będą natomiast do
tyczyć mieszkań spółdzielczych 
oraz innych lokali wyłączonych 
¿spod publicznej gospodarki loka 
lami, w domach jednorodzinnych 
i małych domach mieszkalnych 
z wyjątkiem lokali zajmowa
nych na podstawie nakazu kwa 
terunkowego. Nie zostaną rów
nież zmienione czynsze w bu
dynkach mieszkalnych położo
nych na wsi, agronomówkach, 
sanitarnych punktach wetery
naryjnych itp. Zachowane zo
stanie także prawo nauczycieli 
do bezpłatnego mieszkania na 
Wsi i w małych osiedlach.

Na dotychczasowej wysokości 
pozostaną także opłaty za loka
le niemieszkalne przejściowo za 
mieszkiwane — sutereny, stry
chy itd — których likwidację 
przewiduje się w najbliższych 
latach.

Czynsz według nowych sta
wek opłacać będą wszystkie o- 
soby, których podstawą utrzy
mania jest wynagrodzenie za 
pracę. Takie same opłaty obo
wiązywać będą inwalidów, ren
cistów, przedstawicieli wolnych 
zawodów oraz pewną — wyli
czoną w rozporządzeniu Rady 
Ministrów — kategorię osób.

Stawki czynszów dia podatni
ków podatku dochodowego i o- 
brotowego oraz stawki za tzw. 
nadmetraż pozostają bez zmian. 
Wynoszą one bowiem obecnie 
do 6 zł za m kw. Niezmienione 
zostają również dotychczasowe, 
ponoszone niezależnie od czyn
szu opłaty za: ciepłą wodę, cen 
tralne ogrzewanie, dostawę ga
zu, energii elektrycznej oraz 
używanie dźwigu osobowego.

Równocześnie z podwyżką 
czynszów wprowadzony zosta
nie przejściowy dodatek mie
szkaniowy. Dodatek będzie o- 
bliczony indywidualnie dla każ
dej rodziny i będzie się rów
nał różnicy pomiędzy nowym 
czynszem a dotychczasowymi o- 
płatami za mieszkanie. Przy
sługujący rodzinie dodatek zo
stanie podzielony na równe czę 
ści pomiędzy wszystkich pra-. 
cujących i wspólnie zamieszka
łych jej członków i wypłacany 
będzie przez zakład pracy w' 
formie miesięcznych dodatków 
‘do płac. Przedstawiciele wol
nych zawodów, nie zatrudnieni 
etatowo, otrzymają przejścio
wy ekwiwalent za pośrednic
twem swych stowarzyszeń. Za
trudnionym w nieuspołecznio
nych zakładach pracy dodatki 
będzie wypłacał Zakład Ubez
pieczeń Społecznych za pośred
nictwem pracodawców zaś ren
cistom zajmującym mieszkania 
samodzielnie, zwiększone zosta
ną renty o wysokość podwyżki 
komornego.

' Osoby, które zostaną dyscy
plinarnie zwolnione z pracy lub 
samowolnie ją porzucą — tracą 
całkowicie prawo do dodatku. 
Pracownik, który bez uspra
wiedliwienia opuści choćby 1 
dzień pracy w miesiącu traci w 
tym miesiącu prawo do dodat
ku.

Dodatek nie przysługuje wła
ścicielom prywatnych przedsię
biorstw, płatnikom podatku do
chodowego i obrotowego itp.

Wyplata dodatków rozpocznie 
się równolegle z podwyżką czyn 
szów.

W miarę wzrostu zarobków' 
dodatki mieszkaniowe będą 
stopniowo zmniejszane. Dodatek 
w pełnej wysokości wypłacany 
będzie do końca 1965 r. oraz w 
każdym następnym półroczu, o 
He średnie miesięczne wyna
grodzenie pracownika w po
przednim półroczu będzie rów
ne, bądź niższe od przeciętnego 
piiesięcznego zarobku netto, u-

zyskanego w okresie 12 miesię
cy poprzedzających reformę 
czynszów (od 1 września 1964 r. 
do 31 sierpnia 1965 r.), czyli od 
tzw. zarobku bazowego.

Wzrost zarobku (liczony za 
półrocze) — w stosunku do za
robku „bazowego” — przezna
czony będzie w połowie na ob
niżenie wysokości dodatku mie
szkaniowego, aż do całkowitej 
jego likwidacji. Jeśli zwiększe
nie dochodów nie nastąpi, do
datek mieszkaniowy będzie wy
płacany nadal w pełnej wyso
kości. Trwała utrata dodatku 
nastąpi ^opiero wówczas, gdy 
średni miesięczny zarobek pra
cownika w okresie całego roku 
kalendarzowego w7zrośnie o kwo 
tę co najmniej dwukrotnie wyż 
szą od sumy pełnego dodatku.

Nieco inaczej będzie się wy
cofywać dodatek mieszkaniowy 
osobom, których wyłącznym 
źródłem utrzymania jest twór
czość zawodowa, działalność 
naukowa, literacka, artystycz
na itd., a także pracownikom 
nieuspołecznionych zakładów 
pracy i osobom przebywającym- 
czasowo za granicą. Osoby te 
otrzymywać będą pełny doda
tek do 30 czerwca 1966 r. Po
cząwszy od lipca 1966 r. ekwi
walent będzie stopniowo redu
kowany co pół roku o 25 pro
cent.

Formalności związane z pod
wyżką czynszów i ustaleniem 
dodatków dokonywane będą 
przez administrację domów, a z 
wypłacaniem dodatków — przez 
zakłady praey. Lokatorzy otrzy
mają zaświadczenia o nowym 
wymiarze czynszu oraz wycią
gi z kart lokatorskich stanowią
ce podstawę do wypłaty dodat
ku mieszkaniowego najpóźniej 
do 10 września.

Głównym celem reformy czyn 
szu jest poprawa stanu i eks
ploatacji domów mieszkalnych 
a w konsekwencji — lepsze 
zaspokojenie potrzeb mieszka
niowych społeczeństwa. Chodzi 
o zwiększenie środków finanso
wych, potrzebnych na pokrycie 
kosztów eksploatacji i remon
tów bieżących domów, co z ko
lei umożliwi w7 przyszłości wła
ściwe utrzymywanie budynków

mieszkalnych oraz ich ogólnych 
urządzeń technicznych.

Dotychczas gospodarka mie
szkaniowa była — wobec nis
kich opłat czynszowych — wy
soce deficytowa. Deficyt ten 
sięgający w roku bieżącym 4,9 
miliarda złotych pokrywał bud
żet państwa. Mimo tak wyso
kiej dotacji, gospodarka miesz
kaniowa otrzymywała mniej 
środków niż wynoszą potrzeby 
prawidłowego utrzymania do
mów. W rezultacie, budynki 
czynszowe nie zawsze były na
leżycie eksploatowane i kon
serwowane, a niekiedy nawet 
ulegały dewastacji. Obecna pod 
wyżka czynszów zlikwiduje do
płatę państwa do eksploatacji 
i bieżących remontów domów 
oraz pozwoli przeznaczyć na 
ten cel dodatkowo około mi
liarda złotych. Natomiast koszty 
remontów kapitalnych będą na
dal finansowane przez państwo.

Decyzja o podwyższę czyn
szów związana jest również z 
rozwojem spółdzielczego budo
wnictwa mieszkaniowego i wyż 
szym obciążeniem materialnym] 
lokatorów — spółdzielców, któ- \ 
re wynosi przeciętnie ok. 5,20 zł 
za m kw. Wielka rozpiętość 
między dotychczasowymi staw
kami czynszowymi, a opłatami 
za mieszkania spółdzielcze — 
nie da się niczym usprawiedli
wić. Różnica taka mogła Istnieć 
przed laty, kiedy spółdzielnie 
grupowały niewielką liczbę pra 
cujących, zaś domy spółdzielcze 
stanowiły znikomy procent o- 
gółu budynków mieszkalnych w 
miastach. Dziś odsetek użytko
wanych mieszkań spółdzielczych 
wzrósł i będzie się nadal po
większał: W tej sytuacji kilka
krotnie wyższe obciążenie spół
dzielców opłatami za mieszka
nie byłoby społecznie nieuza
sadnione.

Środki uzyskane z podwyżki 
czynszów będą obrócone na po
prawę stanu budynków miesz
kalnych i ich lepszą eksploata
cję. Prezydia rad narodowych 
przy współudziale samorządu 
mieszkańców opracują konkret
ne plany poprawy w lej waż
nej dziedzinie bytu.

WARSZAWA PAP. Zgodnie z postanowieniami Rady Mini* 
strów, nowe stawki czynszów obowiązują od 1 października 
br. Równolegle wypłacane będą dodatki mieszkaniowe. W, 
związku z tym zarządy budynków7 mieszkalnych i administra
cje domów przystąpiły już do załatwiania niezbędnych for
malności. i

TECHNIKA OBLICZANIA  
czynszu i wysokości dodatków 
została tak opracowana, aby nie

W grudniu
dodatkowy rejs
„Batorego”
do Bostonu

G D Y N IA  P A P . J a k  in fo r m u ją  
P L O , t r a n s a t la n t y k  „ B a t o r y ” , k t ó 
r y  13 b m . w y r u s z y ł w  k o le jn y  re js  
l in io w y  do  K a n a d y , w  g ru d n iu  b r .  
z a m ia s t  d o ro c z n e j w y c ie c z k i z tu -  
ly s t a m i  z a g ra n ic z n y m i o d b ę d z ie  do  
c a łk o w y  re js  p rz e z  o ce an . W7 z w ią z  
k u  z z a m a rz n ię c ie m  w  ty m  o k re s ie  
r z e k i  S w . W a w rz y ń c a , s ta te k  n ie  
z a w in ie  do  p o r tó w  k a n a d y js k ic h  
le c z  do  B o sto n u  w  U S A . O s ta tn i 'w  
b r . re js  „ B a to re g o ”  ro z p o c z n ie  się  
1£ g ru d n ia  b r .  i  z a k o ń c z y  12 s ty c z 
n ia  1966 r .

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

M /S  „ C H O C H L IK ”  —  z  H a m 
b u rg a  z  d ro b n ic ą .

M /S  „ E L B L Ą G ”  -*• z A n tw e r 
p i i  z  d ro b n ic ą .

M /S  „ W IŁ A ”  —  z a c h o d n ie j  
A n g lia  z  d ro b n ic ą .

S /S  „ M A L B O R K ”  —  z  R a n -  
d e rs  pod b a la s te m .

S /S  „ J E D N O Ś Ć  R O B O T N I
C Z A ”  —  po d  b a la s te m  z  D a 
n iu

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

M /S  „ P R O S N Ą ”  —  dó  D a n i i  
z  w ę g le m .

M /S  „ N E R E ID A ”  —  d o  G r a -  
v e se n d  i  L o n d y n u  z  oefbulą 
i  d ro b n ic ą .

S/S „ B R Y G A D A  M A K O W S K IE  
G O ”  —  d o  D a n i i  z  w ę g le m .

obciążać lokatorów zbędnymi 
czynnościami. W pierwszej ko
lejności dozorcy budynków i 
pracownicy ADM dostarczą lub 
prześlą lokatorom formularze 
pt. „Oświadczenie najemcy”, w 
którym znajdą się wszystkie 
dane, niezbędne dla założenia 
tzw. karty lokatorskiej. Oświad 
czenia tego nie trzeba będzie 
poświadczać, stemplować itpt- 
Lokator powinien złożyć wy
pełnione oświadczenie w admi
nistracji demów mieszkalnych 
najdalej w ciągu 7 dni.

Na podstawie oświadczenia 
oraz danych o mieszkaniu, ad
ministracje budynków założą 
każdemu użytkownikowi mier 
szkania kartę lokatorską, z któ
rej następnie zrobiony zostanie
— oddzielnie dla każdej osoby, 
pracującej w rodzinie — spe
cjalny wyciąg. W wyciągach' 
tych podana zostanie wysokość 
przysługującego dodatku. W o- 
parciu o wyciągi z kart lokator 
skich (najemcy obowiązani są 
dostarczyć je do swego miejsca 
zatrudnienia), zakłady pracy i 
inne właściwe instytucje wy
płacać będą dodatki mieszkam 
niowe.

"Wszystkie dalsze operacje do
konywane w zakładach pracy 
nie będą wymagały żadnych do 
datkowych zaświadczeń. Jedy
nie w7 przypadku zmiany sytua
cji w rodzinie (np. gdy jedna 
z osób otrzymujących dodatek 
powołana zostanie do wojska]
— konieczne będą dodatków« 
wyjaśnienia.

W y d a w a n ie  d r u k ó w  „O ś w ia d czę *  
n ia  n a je m c y ”  ju ż  s ię  ro zpoczę ło , 
D o  10 w rz e ś n ia  b r .  w s zy s c y  z a in 
te re s o w a n i o t r z y m a ją  z a w ia d o m ie 
n ia  o  w y s o k o ś c i o b o w ią zu ją c e g o  
ic h  ezy n szu . D o  teg o  te ż  czasu w y  
s ta w io n e  zo s tan ą  k a ir ty  lo k a to r 
s k ie  i d o rę c zo n e  n a je m c o m  w y c ią 
g i  z  ty c h  k a r t .

W  n a jb l iż s z y m  czasie  u ru c h o m i  
się w  m ia s ta c h  s p e c ja ln e  p u n k ty  
in fo rm a c y jn e , k t ó r e  s łu ży ć  będą  
szc zeg ó ło w y md w y ja ś n ie n ia m i n a  te 
m a t r e fo r m y  c zy n s zó w  i  w p r o w a 
d zo n y c h  d o d a tk ó w  
.w y c łi.

W imię zdrowego rozsądku
TEN STAN musiał ulec zmianie. Komorne w domacli 

kwaterunkowych, zakładów pracy i w prywatnych do
mach czynszowych pokrywa tylko mniej więcej czwartą 

ezęść wydatków ponoszonych na utrzymanie tych budynków. 
Mimo rosnących dopłat państwa do gospodarki mieszkaniowej, 
sięgających w tym roku już blisko 5 miliardów złotych — 
stan domów w miastach budzi uzasadnione obawy. Bo za
niedbania w eksploatacji i  remontach powodują przecież — 
prócz zrozumiałego niezadowolenia lokatorów — przedwczesne 
„wykruszanie się” naszych dachów nad głową. A podczas gdy 
średni koszt utrzymania domu mieszkalnego powinien wynosić 
ok. 5 złotych za m kw. miesięcznie — płacimy średnio od jed
nego złotego do z! 1,60 (w domach prywatnych) miesięcznie.

Nasz mieszkaniowy medal ma i drugą stronę. Członkowie 
lokatorskich spółdzielni mieszkaniowych pokrywają całość 
kosztów swojego mieszkania. I  płacą średnio po zł 5,20 za 
m kw. miesięcznie. Na dysproporcję tę można było zwracać 
mniejszą uwagę póki spółdzielców było... mniej. Ale spółdziel
cza draga do mieszkania stała się i będzie w7 przyszłości dro
gą powszechną. Dwie trzecie mieszkań, jakie wybudujemy 
w nadchodzącej 5-Iatce, będzie mieszkaniami spółdzielczymi. 
A członek spółdzielni lokatorskiej to taki sam przeciętnie 
zarabiający człowiek pracy, jak  lokator domu kwaterunkowe
go. Dysproporcja opłat czynszowych stała się rażąca.

Je st je s zc ze  i t r z e c i w z g lą d , p r z e m a w ia ją c y  z a  k o n ie c zn o ś c ią  r e 
g u la c ji .  M o ż e  n ie  t a k  w a ż n y  ja k  p o p rz e d n ie , a le  ró w n ie ż  is to tn y . 
Jest n im  rc zp iętość_ o p ła t  z -i m ie s z k a n ia  m ię d z y  p o s zc ze g ó ln y m i m ia 
s ta m i i b u d y n k - m i,  a d m in is t r o w a n y m i p rz e z  ró ż n e  z a k ła d y  p ra c y .  
O p ła ty  te  w a h a ją  się m ię d z y  0.35 z ł do 2 z ł  za  m  k w .,  a z n a c zn e  
p rz e c ie ż  ró ż n ic e  n ie  sa u z a s a d n io n e  a n i k o s z ta m i n t r z v m a n ia  a n i  
w a rto ś c ią  u ż y tk o w ą  m ie s z k a ń . W ys o k o ś ć  ty c h  o p ła t  w y w o d z i się  
z  p o d e jm o w a n y c h  p rz e d  la ty  n ie  s k o o rd y n o w a n y c h  u c h w a ł ra d  n a 
ro d o w y c h  i  d e c y z j i  z a k ła d ó w  p ra c y .

Biorąc pod uwagę powyższe względy Rada Ministrów wy
dała rozporządzenie wprowadzające z dniem 1 października 
rb. regulację czynszów za lokale mieszkalne. Obejmuje ona 
w zasadzie wszystkie budynki (zarządzane przez rady narodo
we i zakłady pracy oraz stanowiące własność prywatną), 
wszystkie lokale i wszystkich lokatorów. Oczywiście oprócz 
spółdzielców.

Nowe stawki czynszu ustalone w granicach od zł 2,10 do zl 
3,70 za m kw. powierzchni użytkowej różnicują opłaty za

mieszkania w zależności od wyposażenia (wodociąg, kanaliza
cja, gaz itd.) i cd wielkości miasta, a w miastach liczących 
ponad 50 iys. mieszkańców przewiduje się ponadto 10 proc, 
zwyżki za samodzielne lokale położone w śródmieściu. Wy
sokość czynszu dla poszczególnych grup lokali wyznaczą rady 
narodowe, biorąc pod uwagę miejscowe warunki.

Będziemy więc więcej płacić za komorne. Ale zgodnie z za
powiedzią kierownictwa partii i rządu regulacja tych opłat 
nie pociągnie za sobą dla nikogo spośród ludzi pracy żadnej 
zmiany jego sytuacji materialnej, żadnego obniżenia jego 
zdolności nabywezej.

Równocześnie z rozporządzeniem o czynszach Rada Mini
strów podjęła bowiem oddzielną uchwalę, wprowadzającą w 
tym samym terminie przejściowy dodatek mieszkaniowy dla 
wszystkich zatrudnionych, zamieszkujących w lokalach, za 
które czynsz został podwyższony. Cala różnica, to znaczy peł
na kwota podwyżki, będzie podzielona na równe części między 
wszystkich pracujących członków7 gospodarstwa domowego. 
Każdy z nich otrzyma co miesiąc przy wypłacie w swoim 
miejscu pracy odpowiednią część podwyższonego komornego. 
Do końca roku dodatek ten będzie wypłacany w tej wysokości 
każdemu pracownikowi niezależnie od uzyskiwanego w tym 
czasie zarobku,

W  n a s tę p n y c h  o k re s a c h , a le  t y lk o  w  m ia r ę  u z y s k iw a n ia  p rz e z  p ra 
c o w n ik a  w ię k s ze g o  z a r o b k u  —  p o ło w a  te g o  z w ię k s z o n e g o  z a r o b k u  
p rze zn a c zo n a  b ę d z ie  n a  s to p n io w ą  l ik w id a c ję  d o d a tk u . In a c z e j m ó 
w ią c , d o d a te k  b ę d z ie  w y p ła c a n y  w  p e łn e j w y s o k o ś c i t a k  d łu g o , p ó k i 
z a ro b e k  p ra c o w n ik a  n ie  u le g n ie  p o w ię k s z e n iu . T a k i  w ła ś n ie  t r w a ły  
c h a r a k te r  b ę d z ie  m ia ł  d o d a te k  d la  re n c is tó w , k t ó r z y  n ie  z a m ie s z k u ją  
ra z e m  z in n y m i o so b a m i u p ra w n io n y m i do  o tr z y m a n ia  d o d a tk u . 
N a to m ia s t  je ś l i  z a r o b e k  p ra c o w n ik a  w z ro ś n ie , to  d o d a te k  m ie s z k a 
n io w y  z o s ta n ie  z m n ie js z o n y  o p o ło w ę  w z ro s tu  z a r o b k u . L ik w id a c ja  
d o d a tk u  n a s tą p i zaś d o p ie ro  w te d y , g d y  w z ro s t  z a r o b k u  p ra c o w n ik a  
b ę d z ie  d w a  r a z y  w ię k s z y  o d  n a le żn e g o  m u  d o d a tk u .

Regulacja czynszów jest gospodarczą koniecznością. Nie 
obciąży ona jednak w żadnym wypadku obecnych dochodów 
ludzi pracy. Pokryjemy ją  albo z wypłacanych wszystkim pra
cującym dodatków mieszkaniowych, albo — po uzyskaniu 
zwiększonych zarobków — z tych właśnie zwiększonych za
robków.

M. B. (API)
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W Y S T A W A  R U M U Ń S K A  
W P E K I N I E

W  p ie rw s z y c h  d n ia c h  s ie rp n ia  b r . 
O tw a r ta  z o s ta ła  w  P e k in ie  r u m u ń 
s k a  w y s ta w a  g o sp o d arc za . O t w a r 
c ia  d o k o n a ł p re m ie r  C zou  En-la ii. 
W y s ta w a  o b e jm u je  po n ad  d w a  t y 
s iąc e  e k s p o n a tó w , g łó w n ie  z  d z ie 
d z in y  p rz e m y s łu  m a s z y n o w e g o , che  
m ic z n e g o , e le k tro te c h n ic z n e g o , n a f 
to w e g o  it p .  P o d o b n a  w y s ta w a  c h iń 
s k a  m a  b yć  w k ró tc e  o t w a r t a  w  
B u k a re s z c ie .

P R O G N O Z Y  P L O N O W

W  c a łe j R u m u n ii  z b io r y  p sze n icy  
I  in n y c h  zb ó ż  z b liż a ją  się k u  k o ń 
c o w i. W e d łu g  te g o ro c z n y c h  p ie r w 
s zy c h  d a n y c h  z b io r y  zb ó ż  k ło s o 
w y c h ,  a  p rz e d e  w s z y s tk im  p s ze n i
c y , k tó rą  w  c a łe j R u m u n ii  o b s ia 
n y c h  b y ło  w  b r . o k o ło  3 m in  h a  
g ru n tó w , są co  n a jm n ie j  o  20 p ro c . 
w y ż s z e  n iż  p rz e c ię tn e  w  o s ta tn ic h  

K a ta c h . W  w ie lu  g o s p o d a rs tw a c h  
p a ń s tw o w y c h  i s p ó łd z ie ln ia c h  p ro 
d u k c y jn y c h  p sze n ica  s y p ie  jeszcze  
le p ie j .  Z a w d z ię c z a  się to  z a ró w n o  
le p s z e j o b ró b c e  r o l i ,  s to s o w a n ia  w  
w ię k s z y m  za k re s ie  n a w o z ó w  sztu 
c z n y c h  i n a tu ra ln y c h , le p sze j o rg a n i 
z a e ji  p ra c y w  o g ó le , ja k  i w  w ie lk im  
s to p n iu  s p rz y ja ją c y m  w  b r . w a ru n 
k o m  a tm o s fe ry c z n y m . W a r u n k i  k l i 
m a ty c z n e  s p r z y ja ją  ta k ż e  w e g e ta 
c j i  i  p lo n o m  w a rz y w  o ra z  p o m i
d o ró w .

Ł‘ W  p ie rw s z y c h  d n ia c h  s ie rp n ia  b r. 
'O dbyło  sie ro zs ze rzo n e  p le n u m  K C  
Z w ią z k u  M ło d z ie ż y  P ra c u ją c e j R u 
m u n ii ,  n a  k t ó r y m  je d n o m y ś ln ie  
d o k o n a n o  z m ia n y  n a z w y  o rg a n iz a 
c j i  n a :  Z w ią z e k  M ło d z ie ż y  K o m u 
n is ty c z n e j.  (C E T )

Ostatnie chwile 
Adolfa Hitlera

Choć historycy ustalili doty eh czas wiele szczegółów ostat
nich dni i godzin „Tysiącletniej Rzeszy”, wciąż jeszcze na 
jaw wychodzą nowe fo-kty i mało znane zdarzenia. Dopiero 
teraz, gdy upłynął niezbędny czas, zaczynają również zabie
rać głos świadkowie hisiorycz nyeh wydarzeń, którzy np. z 
racji swych służbowych obowiązków niedawno jeszcze mu
sieli milczeć.

W PEWNYCH KOŁACH na 
Zachodzie i dziś jeszcze poku
tuje legenda głosząca, iż „fuh 
rer” widząc beznadziejność 
sytuacji i bojąc się wpaść w rę 
ce wroga, wybrał „rycerską” 
śmierć, pozbawiając się życia 
wystrzałem z pistoletu.

Ostatnio w Moskwie opubli
kowano zeznania naocznych 
świadków (fragmenty drukowa 
no m. in. w wychodzącym rów 
nież w języku polskim tygodni 
ku „Nowe Czasy”), rozwiewa
jące tę „żołnierską llegendę”.

Protokoły oględzin! i przęsłu 
chań sporządzone b»yły w ję
zyku rosyjskim w tzw. bun
krze Hitlera, w schironię znaj 
dującym się pod Kancelarią 
Rzeszy — w ostatniiei berliń
skiej „Głównej Kwiaterze Wo
dza”. Wszystkie czymności ś!ed 
cze wykonywała griupa wywia
dowcza tzw. Specjailnego Wy-

M y ś l i
ś y y & e ln i a

D A W A Ć  C Z Y  B R A C T

„ D a w a ć  je s t  n ie  t y lk o  p r z y je m 
n ie j ,  a le  ta ikże b e z  p o ró w n a n ia  
w y  godow ej”

E R IC H  K Ä S T N E R  
p is a rz  n ie m ie c k i

P 0 2 Y W IE N IE  P IS A R Z A

„ P is a rz e  n ie  ż y w ią  s ię  a n i m ię 
sem  a n i k u rc z a k a m i, le c z  w y łą c z 
n ie  p o c h w a ła m i”

H E N R I D E  M O N T H E R L A N T  
p is a rz  f ra n c u s k i

O  O P O R T U N IZ M IE

„ O p o rtu n lś c t  to  '  lu d z ie , k tó rz y  
n u r k u ją  z  d o łu  d o  g ó ry "

J O  H E R B E T
a k t o r  z  B e r l in a  za c h o d n ie g o  

( z e b r . J R )

l  p a p a  na Monte Cassino
u t r w a l i ł a  s ię  je d n a k  p o w a żn e  w ą tp liw o ś c i,  s z y s t o w s k im  z b r o d n i o m  w o je n

■ ' r z ą d  0 S teM -to“ ' - Í á * r , S r  * * *  w  t a k i m  r a z i e  . «
w o jn y  zo s ta ł p o p e łn io n y  p rz e c iw  n i a  p a p ie ż  b o h a t e r s t w o  ż o łn ie -T a k a  już

tradycja, że papieże 
ko opuszczali Rzym, a 

tym bardziej Italię. Jeśli już 
do tego dochodziło, to najczęś
ciej nie dobrowolnie, lecz przy 
musowo, pod presją władców, 
irieprzyjaźnie ustosunkowanych 
’do papiestwa. Papież Pius IX
hołdując tej tradycji ogłosił ' el
się nawet, po upacku państwa papież naw • • 
kościelnego i wcieleniu Rzymu nego nalotu 
’do Królestwa Włoskiego w ro
ku 1870, „więźniem Watyka-

te m u  o p a c tw u . M o n te  C as sin o  z o 
s ta ło  z b o m b a rd o w a n e  i  z b u rzo n e . 
W  te n  sposób d o k o n a n o  je d n e g o  z 
n a js m u tn ie js z y c h  e p iz o d ó w  w o jn y .  
N ie  c h c e m y  b y ć  o b ec n ie  sę d z ia m i 
ty c h , k t ó r z y  to  s p o w o d o w a li. N ie  
m o ż e m y  je d n a k  n ie  o p ła k iw a ć , że 
lu d z ie  c y w il iz o w a n i o ś m ie li li

rzy polskich poległych pod 
Monte Cassino, którzy przecież 
szturmowali klasztor i, oczy
wiście, przyczynili się do jego 
zniszczenia?

Z odwiedzin cmentarza żoł
nierzy polskich Paw2ł  V I zre
zygnował, wbrew pierwotnejPapież nawiązywał tutaj do słyń- 

bombowców angiel
skich i amerykańskich w dniu 14 wersji programu wizyty  
lutego 1944 r W wyniku którego Monte Cassino Spod klaszto- opactwo zostało doszczętnie z bom- . , ^

nu” Do końca życia nie wycho bardowane i prawie zrównane z samochodowy orszak papie- 
'riził nn?fl c+r-afe cwppo nalani ziemią. Zbombardowanie klasztoru ski udał się Wprost do Rzymu. O Z H  poza str.ię swego paiacu Paweł VI okreśiił ponadto jaiko *

„ g rz e c h  c ię ż k i” .-i teren bezpośrednio przyległy 
do Bazyliki św. Piotra. Jego 
następcy zachowywali się iden 
tycznie. Dopiero Jan X X II I  
przerwał tę stara, utwierdzo
ną przez Piusa IX  tradycję, i 
nie tylko swobodnie poruszał 
cię po całym Rzymie, ale udał 
cię na przykład w charakterze 
pielgrzyma do Asyżu, gdzie pa 
pieża nie oglądano od wieków.

*  P a w e ł VT J a k k o lw ie k  n ie  je s t  
k o n s e k w e n tn y m  k o n ty n u a to re m  re 
f o r m a t o r s k ie j  d z ia ła ln o ś c i

STANISŁAW MARKIEW ICZ
Paweł V I krytykuje więc pa 

sunięcie militarno-operacyjne 
lotnictwa alianckiego. Czyżby 
zapomniał, że nie opactwo ja
ko takie było celem anglo-ame 
rykańskiego ataku bombowego, 
lecz silne fortyfikacje wojsk 
hitlerowskich, które przeksztal 
elfy klasztor w twierdzę wo
jenną?

W y p o w ie d ź  p a p ie ż a  w y w o ła ła  z ro  
z u m ia łe  z d z iw ie n ię . Ju ż  p o czą w szy

X X I I I ,  to  je d n a k  po  s w y m  p o p rze d  od  d n ia  n as tę p n eg o  u k a z y w a ć  się
nfcku w  c a łe j,  p e łn i  
p o d ró ż o w a n ia .

p r z e ją ł ch ę ć  z a c z ę ły  lic z n e  p u b lik a c je  p ras o w e , 
w  k tó ry c h  c y to w a n y  f ra g m e n t  p rze

W  czasie t r w a n ia  t r z -c ia J  se s ii m ó w ie n ia  P a w ta  V I  p o d d a w a n y  b y ł  ( .rw a n ia  i r z - C ia j  se s ji w v .v f»~ S z o z ^ A ln i* .  n n r iiw o n i H v li
S o b o ru  o g ło szo n o , że P a w e ł V I  u d a  
Się w  d n iu  24 p a ź d z ie rn ik a  do k la 
s z to ru  n a M o n te  C assino  i  d o k o n a  
taira u ro c z y s te j k o n s e k ra c ji z r u jn o 
w a n e g o  w  czasie  w o jn y , a o b ec n ie  
c a łk o w ic ie  o d b u d o w a n e g o  k la s z to ru

k r y t y c e .  S z c z e g ó ln ie  p o ru s ze n i b y l i  
u c ze s tn ic y  b i t w y  po d  M o n te  C assi
no , w a lc z ą c y , o c zy w iś c ie , p o  s tro 
n ie  a l ia n c k ie j.  C h a ra k te r y s ty c z n y  
b y ł g łos d r  L a w re n c e  K a łę  -a , z 
I I I  d y w iz j i  w o js k  a m e ry k a ń s k ic h ,  
w a lc z ą c e j w  s t r e f ie  M o n te  C assino .

b e n e d y k ty ń s k ie g o . Z a p o w ie d z ia n o  ^  ła m a c h  N e w  H e ra ld  T r i  
p r z y  ty m , ż e  p a p ie ż  o d b ę d z ie  po d - p isa} „ N e w  H e ra ld  T r i
r ó ż  h e l ik o p te re m , k t ó r y  w y s ta r tu je  
z  m a łe g o  lo tn is k a  w a ty k a ń s k ie g o  i 
.w y lą d u je  u  b ra m  k la s z to ru .

D la c ze g o  d o p ie ro  ta k  pó źn o  W a 
ty k a n  za c z ą ł się in te re s o w a ć  o k r u 
c ie ń s tw a m i w o jn y ?  D lac zeg o  n ie  
b y ło  s ły c h a ć  W a ty k a n u , k ie d y  
N ie m c y  n a z is to w s k ie  i fa s z y s to w 
sk ie  W io c h y  p rz y g o to w y w a ły  d r u 
gą w o jn ę  ś w ia to w ą  i k ie d y  k a ż d y  
in t e l ig e n t n y  c z ło w ie k  w ie d z ia ł,  że 
n a d c ią g a  s tra s zn a  k a ta s tro fa ?  D la -  

pobytu rr-ego n ie  b y ło  s łów  p ro te s tu  p rz e -  
P n c s in o  rivv .» g rzec h ow i” , k ie d y  p ra c o w a ły  
(-'C iasiiru  d z ie ń  i noc k o m o ry  g a zo w e  i p ie -  

p o z a  uroczystą konsekracją ce w  n a z is to w s k ic h  obo zac h  k o n 
c e n tra c y jn y c h ?  „G rze ch ” ? T a k ,  
w o jn a  je s t  g rz e c h e m , a le  n ie  je s t  

b o m b a rd o w a n ie  k l  s z to rn , k tó -

lł Na Mon be Cassino pojecha
łem rankiem autokarem Biura 
Prasowego Soboru wraz z gru 
pą dziennikarzy polskich i za
granicznych. Program 
Pawła V I na Monte

tw ie rd z ą  w ro g a .. .”

klasztoru przewidywał odwie
dziny cmentarza żołnierzy pol
skich. Papież przybył do klasz- ry  ” b v ł p u n k t e m "‘ o b s e rw a c y jn y m  
toru z pewnym opóźnieniem— 
z powodu złych warunków at
mosferycznych nie mógł odle
cieć helikopterem i odbył po
dróż samochodem.

Papież przypomniał również 
w swoim przemówieniu, że w 
czasie wojny należał do blislce 
go otoczenia Piusa X II  i był 
świadkiem starań i wysiłków 

, ,  , - Stolicy Apostolskiej aby uchro
k la s z to ru  P a w e ł V I  w y g ło s ił p r z e -  _ •  , , , „ „ j ^ łTT„
m ó w ie n ie . B y ło  o n o  p o św iec o ne  n ie  n*c opactwo od 2 .. imba.dowa- 
m a l w y łą c z n e  s t r a w ie  p o k o ju . O- P?a. C>!Śn*e Sf* fct?j pytanie, 
p a c tw o  b e n e d y k ty ń s k ie  n a M o n te  dlaczego Pius X I I  i je”} WSTKł 
C a s s in o  — m o w il p a p ie ż  — sy m b o -

P o  o d p ra w ie n iu  n a b o że ń s tw a  
d o k o n a n iu  u ro c z y s te j k o n s e k ra c ji

l i z u j e  z a r ó w n o  g ro zę  w o jn y , ,iak  
d o b ro d z ie js tw o  p o k o ju . D z ie łe m  
w o jn y  b y ło  c a łk o w ite  zn  is zcze n :e  
k la s z to ru , zaś d z ie łe m  p o k o ju  je g o  
c a łk o w ita  o d b u d o w a .

K i lk a  s fo rm u ło w a ń  p a p ie ż a  w z b u -

pracowniey nie starań,
aby przeszkodzi hitlerowcom 
w przekształceniu klasztoru w 
twierdzę i dlaczego w ogóle 
nie protestowali przeciwko fa-

K ilk u d z ie s ię c iu  d e m o n s tra n 
tó w , p ro te s tu ją c y c h  p rz e c iw  
w y s y ła n iu  d a ls z y c h  k o n t y n 
g e n tó w  w o js k  U S A  d o  W ie t 
n a m u , w s k o c zy ło  n a  s to p n ie  
i  z d e rz a k i p o c ią g u  t o w a r o w e 
g o , w io zą c e g o  u z b r o je n ie  do 
je d n e g o  z  p o r tó w  k a l i f o r n i j 
s k ic h . D z ia ło  się to  w  c h w i
li, g d y  p o c ią g  p rz e je ż d ż a ł  
p rz e z  s ta c ję  B e r k e le y .  P o 
c ią g  m u s ia ł z a t r z y m a ć  s ię  I  
p o lic ja  ś c ią g n ę ła  d e m o n s tra n 
tó w .

C A F  — F O T O F A X

działu Armii Radzieckiej w 
składzie: pułkownik Gorbuszin, 
podpułkownik Klimienko, ma
jor Bystrow i Hazin oraz tłu
maczka, lejtnant Rżswska.

A oto prawda o śmierci H i
tlera, według relacji Heleny 
Rżewskiej:

— W ustach Hitlera odnale
ziono pozostałości szklanej am 
pułki. Oprócz działania truciz
ny — cyjanku potasu .— nie 
zdołano stwierdzić żadnych in
nych przyczyn śmierci.

Podczas oględzin zwłok Ewy 
Braun komisja również ustali
ła. iż przyczyną jej zgonu by
ła trucizna. W klatce piersio
wej żony Hitlera odnaleziono 
jednak otwór po kuli pistoteto 
wej, a następnie także sam po
cisk.

Sprawę tę wyjaśniono ostate 
cznie w trakcie przesłuchiwa
nia dowódcy osobistej ochrony 
Hitlera, Rattenhiibera. Oświad
czył on radzieckim wywiadów 
com, że służący fiihrera, Lingę, 
30 kwietnia 1945 roku między 
godziną 15 — a 16 otrzymał 
od swego pana polecenie, aby 
po 10 minutach wszedł do gabi 
netu i ..dostrzelił” go. Hitler 
wyjaśnił przy tym, iż obawia 
się powolnego działania truciz 
ny i związanych z tym długo
trwałych cierpień.

Lingę wykonał ostatni roz
kaz swego fiihrera, jednak 
strzelając z „Waltera” — osobi 
stego pistoletu Hitlera — był 
tak zdenerwowany, iż... chybił 
i kula trafiła w nieżyiącą już 
również Ewe Braun.

DARIUSZ PIĄTKOW SKI

Szkota
dżiu - dżitsu
dla ssferelareli
N O W Y  J O R K . J a k  d o n os i p ra s a  

a m e ry k a ń s k a  k ie ro w n ic z k a  w y d z ia  
łu  p as zp o rto w e g o  D e p a r ta m e n tu  
S ta n u  p a n i K n ig h t  w y d a la  z a r z ą 
d z e n ie , a b y  p ra c o w n ic e  w y d z ia łu  
n ie  p rz e c h o d z iły  z  p ię tra  n a  p ię tro  
sc h o a a m i, a le  je ź d z i ły  w in d ą  i  to  
t r z y m a ją c  się w  p o b liż u  d z w o n k a  
a la rm o w e g o . P a n i K n ig h t  w y d a ła  
to  z a rz ą d z e n ie  k ie d y  d w ie  j e j  u -  
rz ę d n ic z k i d o n io s ły , że  b y ły  w  
g m a c h u  d e p a r ta m e n tu  s ta n u  „ n a 
p a s to w a n e ”  p rze z  m ę ż c z y z n .

W  z w ią z k u  z  z a rz ą d z e n ie m  p a n i  
K n ig h t  „ N e w  Y o r k  H e ra ld  T r ib u -  
n e ”  p is ze, że  w  W a s z y n g to n ie  co 
ra z  czę ś c ie j z d a r z a ją  się  ra b u n k i ,  
m o rd e rs tw a  i  nap a śc i n a t le  se k 
s u a ln y m . W y w o ła ło  to  w ie lk ie  z a 
n ie p o k o je n ie  k o b ie t  m ie s z k a ją c y c h  
w  t y m  m ie ś c ie . W a s z y n g to ń s k ie  
d z ie n n ik i z a m ie s z c z a ją  in fo rm a c je  
d la  k o b ie t  o m e to d a c h  s a m o o b ro 
n y . N a  K a p ito lu  o tw a r to  szk o łę  
ó ż iu -d ż i ts u  d la  s e k r e ta re k  c z ło n 
k ó w  K o n g re s u , a je d e n  s e n a to r  po  
d a ro w a ł s w y m  s e k r e ta rk o m  m a łe
ro z p y la c z e  g a zu  łz a w ią c e g o .

20 lat
wolnej Korei

Czeniitna
pneskaScyfe

lata
W  H A L I  P R O D U K C Y J N E J

p h e n ia ń s k ic h  Z a k ła d ó w  B u 
d o w y  E le k tro w o z ó w  I t a k i  p h e  
n ia u s k i „ C e g ie ls k i” ) w id n ie je  
t ra n s p a re n t  z w iz e ru n k ie m  
c w a łu ją c e g o  k o n ia . T o  C z c n li 
m a , le g e n d a rn y  ru m a k  s  
p ra d a w n y c h  k o re a ń s k ic h  baś
n i lu d o w y c h , m k n ą c y  ja k  w i  
ch e r p rze z  g ó ry , rz e k i i m o 
rz a  i  w z y w a ją c y  lu d z i,  a b y  
w łą c z y li  się do  je g o  pęd u .

C z e n lim a  to  p ię k n y  s y m 
b o l p rz e m ia n  d o k o n a n y c h  w  
K o re a ń s k ie j R e p u b lic e  L u d o 
w o -D e m o k r a ty c z n e j.  W  c ią g u  
2# la t ,  k t ó r e  u p ły n ę ły  od w y 
z w o le n ia  K o re i p rz e *  A rm ię  
R a d z ie c k ą , ( z  tego  o d lic zy ć  
t r z e b a  t r z y  la ta  n a rz u c o n e j 
p rze z  a m e ry k a ń s k ic h  in t e r 
w e n tó w  w o jn y ,  a  p ó ź n ie j k i l  
k u le t n i  o k re s  o d b u d o w y  i  1© 
c ze n ia  r a n  w o je n n y c h ) , K o 
re a ń s k a  R e p u b lik a  L u d o w o -  
D e m o k ra ty c z n a  s ta ła  s ię  je d 
n y m  z  c zo ło w y c h  p rz e m y s ło 
w y c h  p a ń s tw  A z j i ,  w y p rz e 
d z a ją c  w  n ie je d n e j d z ie d z in ie  
k r a je  k a p ita lis ty c z n e .

K r a j ,  k t ó r y  za  o k u p a c ji  ja 
p o ń s k ie j n ie  w y tw a r z a ł  n a 
w e t  g u z ik ó w , w  u b ie g ły m  r o 
k u  w y p ro d u k o w a ł 12,5 m i l ia r 
d a  k i lo w a to -g o d z in  e n e rg ii  
e le k try c z n e j,  1,13 m il io n a  to n  
s ta li ,  750 ty s ię c y  tom. n a w o 
z ó w  s z tu c zn y c h , 2,K m il io n a  
to n  c e m e n tu , a  w y d o b y c ie  w ę  
g la  w y n io s ło  o k o ło  15 m il io 
n ó w  to n . U s t ró j s o c ja lis ty c z 
n y , w ie lk a  o f ia rn o ś ć  i p ra c o 
w ito ś ć  n a ro d u , b r a tn ia  pom oc  
k r a jó w  s o c ja lis ty c z n y c h  w  
n a jtru d n ie js z y c h  c h w ila c h  
(p rz y  b u d o w ie  w y p u s zc zo n e 
go n ie d a w n o  p ie rw s ze g o  k o 
re a ń s k ie g o  e le k tro w o z u  p o m a  
g a l i  p o lscy s p e c ja liśc i) —  
w s z y s tk o  to  s p ra w iło , że  w  
c ią g u  k r ó tk ie g o  o k re s u  n a 
d ro b io n o  z a le g ło ś c i n ie o m a l  
w ie k o w e  i to  n ie  t y lk o  w  
u p rz e m y s ło w ie n iu , a le  ta k ż e  
tv d z ie d z in ie  o ś w ia ty  i  k u l t u -  
ry -

N ie  je s t  to  n ie s te ty  o b ra z  
c a łe j K o r e i.  B o z e jm , z a w a r ty  
w  1953 ro k u , n ie  p rz y n ió s ł  
z je d n o c z e n ia  k r a ju .  P o łu d n ie  
p o zo sta ło  w e  w ła d a n iu  p ro a -  
m e r y k a ń s k ie j k l i k i .  B ila n s  
j e j  rz ą d ó w  to  z a m y k a n e  je 
d en  po  d ru g im  z a k ła d y  p ro 
d u k c y jn e , ty s ią c e  lu d z i po 
zb a w io n y c h  p ra c y , n ie b y w a ła  
k o ru p c ja  w  a p a ra c ie  p ań s tw o  
w y m  i ro z d ę ty  do  ro z m ia ró w  
n ie s p o ty k a n y c h  w  ż a d n y m  
in n y m  m n ie js z y m  k r a ju  A z j i  
b u d ż e t  w o js k o w y :  m a ła  K o 
re a  P o łu d n io w a  u t r z y m u je  
6 8 fl-ty s ię czn ą  a r m ię .

T e  n a d m ie rn ie  ro z b u d o w a n e  
s i ły  z b ro jn e  s ta n o w ić  m a ją  
„ z a p le c z e  re z e rw o w e ”  in t e r 
w e n tó w  a m e ry k a ń s k ic h , d ą ż ą 
c y c h  do  ro z s z e rz e n ia  k o n f l ik 
tu  w  p o łu d n io w o -w s c h o d n ie j  
A z j i .  A le  d ą ż e n ie  do  po d po 
r z ą d k o w a n ia  sob ie  m a ły c h  n a  
ro d ó w  to  n ie b e zp ie c zn a  i  
z g u b n a  d o k t r y n a . A m e r y k a 
n ie  m o g li się  o ty m  p rz e k o 
n a ć  r a z  jeszcze z o k a z ji  n ie 
d a w n y c h  d e m o n s tra c ji w  P o 
łu d n io w e j  K o r e i ,  podczas k t ó 
ry c h  często  p o w ta rz a ło  się h a  
sto: „ N a  P ó łn o c y  ż y je  s ię  le 
p ie j !  Z a d a m y  z je d n o c z e n ia  
k r a ju ” , (m .j.)
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Opowiadał mi pewien kapl tan żeglugi wielkiej, że gdy 
przed 40 laty zamustrował na pierwszy w swoim życiu sta
tek w charakterze massboya, to pan bosman w sposób na
stępujący poinstruował go o szczeblach statkowej hierarchii:
— WPIERW — przedsta- ogromny zakres władzy na 

wiasz sobie bansztafowa siro- statku, zwłaszcza gdy statek 
ta — idzie kapitan, jechał go ten znajdował się w morzu, 
sęk, dalej oficerska ferajna Kapitan ponadto reprezento- 
z muchamy i przez muchów, wał interesy armatora, nie tył
później długo, długo nic i pan 
bosman, to znaczy ja...

ko wobec załogi ale także wo 
bec agenta czy załadowcy. A

Hierarchia statkowej społecz ponieważ były to czasy nie- 
iności, choć w sposób prymi- mowlęctwa łączności radiowej, 
[tywny została ujęta jak naj- na kapitanie ciążyły również 
bardziej prawidłowo. Istotnie znaczne obowiązki eksploatacyj 
na jej wyżynach znajdował się ne.
Jcapitan, zwany popularnie p D kapitanie szła „oficerska 
„pierwszym po bogu”. Ustawo ferajna”, która również — je-
dawsstwo wyposażyło go w

W  N A R O D O W Y M  B a n k u  
p o ls k im  w  W a rs z a w ie  d o b ie 
g a ją  k o ń c a  p ra c e  p r z y  u r u 
c h o m ie n iu  e le k tro n ic z n e g o  
c e n tr u m  p rz e tw a rz a n ia  d a 
n y c h . E k ip y  s p e c ja lis tó w  in 
s ta lu ją  d u ż ą  e le k tro n ic z n ą  
m a s z y n ę  m a te m a ty c z n ą  „ N e x -  
315”  p ro d u k c ji  a m e ry k a ń s k ie j ,  
p rz y s to s o w a n ą  do  o b lic z e ń  
a d m in is tra c y jn y c h . W  p ie r w 
s zy m  e ta p ie  p ra c y  c e n tru m  
p ro w a d z ić  b ę d z ie  ks ięgow ość  
i  s p ra w o zd a w c zo ś ć  w y b r a 
n y c h  s to łe c zn y c h  o d d z ia łó w  
N B P . R ó w n o c z e ś n ie  m a s zy n a  
p ro w a d z ić  m a  s p ra w o z d a w 
czość i  a n a liz ę  w y d a tk ó w  
b u d ż e tu  c e n tra ln e g o , s k ła d a 
ją c e g o  s ię  z  k i lk u n a s tu  ty s ię 
c y  p o z y c ji .

N A  Z D J Ę C IU :  n a p ie r w 
szy m  p la n ie  s z y b k a  d r u k a r k a  
d ru k u ją c a  w y n ik i  (1008 l in i i ) .  
W  g łę b i ta  w . je d n o s tk i p a m ię 
c i z e w n ę t rz n e j.

F O T O  —  C A F :  D ą b ro w ie c k i

żeli chciała awansować 
prezentowała interesy armato
ra. Później był pan bosman i 
załoga, której interesy z re
guły były odmienne od inte
resów armatora, a więc i ka 
pitana. Jeżeli załoga była zgra 
na i należała do związku, a 
ponadto miała mądrego i od
ważnego delegata, to stanowiła 
pewnego partnera dla właści
ciela statku i jego reprezen
tanta — kapitana. Jeżeli nie, 
to z jej głosem się nie liczo
no. Chętnych było więcej niż 
miejsc w  szczuplutkiej wów
czas flocie.

T rz e b a  je d n a k  z a m ą c z y ć , że  z w ią  
z e k  l ic z y ł się  n a lą d z ie , w  m o rz u  
o b o w ią z y w a ła  ś lep a  d y s c y p lin a .  
K a ż d y  ro z k a z  k a p ita n a  b y ł  rze c zą  
ś w ię tą , bo p o c h o d z ił, j a k  p o w ia 
d a n o  —  od „p ie rw s z e g o  po  b o g u ” .

B y ło b y  n a  p e w n o  u p ro s zc ze n ie m  
tw ie rd z ić , że  w  p r z e iw o je n n e j  f lo  
e ie  n ic  w ię c e j n ie  łą c z y ło  za ło g i 
z d o w ó d z tw e m  s ta tk u  p ró c z  ś le p e j 
d y s c y p lin y , w  o d ró ż n ie n iu  od l ą 

Gdy po ć w ic ze n ia c h ...
ł>LA ŻOŁNIERZY okres letni, to czas wytężonej pracy i 

•wzmożonego szkolenia praktycznego na obozach i poligo
nach. Artylerzyści, czołgiści, piechota zmechanizowana, żoł
nierze wojsk powietrzno-desantowych, saperzy i żołnierze in
nych specjalności zdają w  lecie praktyczny egzamin ze 
iswych teoretycznych umiejętnośści.

Ż o łn ie rz e  w o js k  p o w ie trz n o -d e s a n to w y c h , od k tó ry c h  w y m a g a  się 
d u żo  h a r tu ,  w y trw a ło ś c i i  w y s o k ie j k o n d y c ji ,  p rze c h o d zą  n n . w s p i
n a c z k ę  w y s o k o g ó rs k ą , d o s k o n a lą  się w  s k o k a c h  ze s p a d c h ro n e m  
m . in . d o  w o d y , i  in n y c h  teg o  ro d z a ju  ć w ic z e n ia c h .

C zo łg iś c i, k t ó r z y  w  o k re s ie  z im o w y m  t r e n o w a li  w  s p e c ja ln y c h  
o b ie k ta c h  fo rs o w a n ie  p rze s zk ó d  po d  w o d ą  w  w a ru n k a c h  z a p e w n ia 
ją c y c h  p e łn e  b e z p ie c z e ń s tw o , b ę d ą  m ie l i  t e r a z  o k a z ję  d o  z d a n ia  
p ra k ty c z n e g o  e g z a m in u  ju ż  n a  p r a w d z iw e j rze c e .

Ż o łn ie rz e  w o js k  k o le jo w y c h  i  d ro g o w y c h  p rz e c h o d z ić  b ę d ą  le tn ie  
p r a k t y k i  b u d u ją c  n o w e  d ro g i, n a p r a w ia ją c  to r y  k o le jo w e . W ie le  
p ę m o g ą  m . in .  k o le ja rz o m  w ę z ła  ś lą s k ie g o , w y m ie n ia ją c  s z y n y  i  ro z 
ja z d y , a  ta k ż e  b ę d ą  b u d o w a ć  o d c in k i d ró g  w  B ies zcza d ac h .

Ż o łn ie rs k ie  la to  t r w a  ró w n ie ż  d la  s tu d e n tó w  w y ż s z y c h  u c z e ln i cy 
w i ln y c h .  N a  z g ru p o w a n ia c h  p r z y  je d n o s tk a c h  w o js k o w y c h  d o sk o na
l ą  w  p ra k ty c e  u m ie ję tn o ś c i n a b y te  p o dczas s z k o le n ia  n a  s tu d iu m  
w o js k o w y m  s w y c h  u c z e ln i.

Dużo uwagi poświęca się w wojsku organizacji kultural
nego wypoczynku w dni wolne od zajęć oraz po zajęciach 
w  dni szkoleniowe. Dowódcy, aparat partyjno-polityczny li 
organizacje Kół Młodzieży Wojskowej organizują wiele atrak
cyjnych form żołnierskiego wypoczynku pod hasłem: bawiąc 

uczyć.

Wygłasza się więc interesujące odczyty, prowadzi kon
kursy, wyświetla filmy, urządza się gry i zabawy sporto- 
¡we, wieczorki taneczne itp.

Ż o łn ie rz e  6 P o m o rs k ie j D y w iz j i  P o w ie t r z n o -D e s a n to w e j w s p ó łp ra 
c u ją  śc iś le z Z M S . O rg a n iz u ją  w s p ó ln e  d n i w y p o c z y n k u , w y c ie c z k i po  
K r a k o w ie ,  im p re z y  n a  w o ln y m  p o w ie trz u , w ie c z o r k i ta n e c z n e  itp .  
W  je d n e j z je d n o s te k  c z y n n a  je s t  k a w ia r e n k a  z  d a n s in g ie m , do  k tó 
r e j  c h ę tn ie  p rz y c h o d z ą  d z ie w c z ę ta  z p o b lis k ie j d z ie ln ic y , a zw ła s zc za , 
z  Z a k ła d ó w  F a rm a c e u ty c z n y c h  „ P o lf a ”  z  k t ó r y m i je d n o s tk a  w s p ó ł
p ra c u je .

K o ś c iu s z k o w c y  z  1 p u łk u  z m e c h a n iz o w a n e g o  w  d n i w o ln e  od  z a ję ć  
b io rą  u d z ia ł w  s p o tk a n ia c h  z  m ło d z ie ż ą  o k o lic z n y c h  w s i i  w s p ó ln ie  
o rg a n iz u ją  z n ią  w y s tę p y  a r ty s ty c z n e .

W  je d n e j z je d n o s te k  o k rę g u  P o m o rs k ie g o  s ta ra n ie m  K M W  p rz y  
w s p ó łu d z ia le  m ie js k ic h  o rg a n iz a c j i  i to w a rz y s tw  k u l tu r a ln y c h  w p ro 
w a d z o n o  tz w . „ k u l tu r a ln e  c z w a r t k i” . T e g o  d n ia  w  m ie ś c ie  o rg a n i
z u je  się d la  ż o łn ie rz y  w ie c z o r k i ta n e c z n e , p r e le k c je , seanse f i lm o w e ,  
ż o łn ie r z e  s p o ty k a ją  s ię  z m ło d z ie ż ą  ro b o tn ic z ą  i  c h ło p s k ą  w  k a w ia 
re n k a c h , k lu b a c h  p rz y z a k ła d o w y c h  i  ś w ie t l ic a c h . „ C z w a r tk i”  cieszą  
s ię  n ie z w y k łą  p o p u la rn o ś c ią . . (S o k .)

d u , z a ło g a  s ta tk u  m u s ia ła  s o l id a r 
n ie  w y s .ę p o w a ć  w o b ec  n ie b e z p ie 
cze ń stw a  m o rz a , w o b e c  s ta łe g o  za 
g ro ż e n ia  u t r a t y  s ta tk u , a n a w e t  
ż y c ia . F a k t  te n  m u s ia ł s iłą  rze c zy  
w y tw a rz a ć  p e w n ą  w ię ź . N ie  z m ie 
n ia  to  je d n a k  w  n ic z y m  is to ty  rze  
c zy , że  m ię d z y  d o w ó d z tw e m  s ta t 
k u . a  je g o  z a ło g ą  is tn ia ł n ie  t y lk o  
p o d z ia ł s p o łe c zn y , a le  w y s tę p o w a 
ła  ta k ż e  sp rzeczność in te re só w ’. 
Ł ą c z y ła  ic h  n a to m ia s t  ż e la z n a  d y 
s c y p lin a , o g ro m n y  za k re s  w ła d z y ,  
w  ja k i  w y p o s ażo n o  k a p ita n a .

Może oczywiście ktoś powie 
dzieć, że było to 40 lat temu, 
a od tego czasu wiele się zmie 
niło. I  to jest prawda. Ale 
przecież do dziś kapitana stat 
ku nazywa się — nie tylko w 
myśl tradycji — „pierwszym 
po bogu”. Ustawowy zakres 
władzy dowódcy statku handlo 
wego nie różni się bowiem ni 
czym od zakresu, w który był 
wyposażony przed 40 laty. Je 
go rozkazy jak dawniej są rze 
czą świętą i muszą być bez
względnie wykonywane, on — 
jak dawniej — odpowiada za 
statek, załogę i ładunek.

No więc co, nadal stosunek 
dowództwa i załogi oparty na 
ślepej dyscyplinie, mimo 
owych 40 lat, co ważniejsze 
mimo zmian społeczno-politycz 
nych, jakie zaszły po wojnie 
w naszym kraju? Czyżby sta
tek podlegał innym prawom 
niż setki lądowych zakładów, 
w których istnieją i działają 
organizacje partyjne i związ
kowe, wyposażone w prawo 
kontroli administracji, w któ
rych stosunek kierownictwa za 
kładu i jego załogi opiera się 
na świadomej dyscyplinie?

Is to tn ie , s ta tk i — w  o d ró ż n ie n iu  
od z a k ła d ó w  lą d o w y c h  —  p o d le g a 
ją  je d n a k  in n y m  p ra w o m . Z e  
w z g lę d u  n a  s ta łe  z a g ro ż e n ie  ze 
s tro n y  m o rz a  w ie lo m il io n o w e j w a r  
tości s ta tk u , ż y c ia  z a ło g i o ra z  ł a 
d u n k u  o b o w ią z u je  tu  ż e la z n a  d y 
s c y p lin a , a le  n ie  ś lep a . Z n ik ły  o -  
c z y w iś c ie  ró ż n ic e  sp o łe czn e , n ie  
m a  ro zb ie żn o ś c i in te re s ó w  m ię d z y  
d o w ó d z tw e m , a z a łe g ą  s ta tk u , o - 
b ie  s tro n y  są p ra c o w n ik a m i teg o  
sa m e go  u sp o łe czn io n e go  p rze d s ię 
b io rs tw a , d y s c y p lin a  je d n a k  po zo 
s ta ła .

Jaka jest więc rola „pierw
szego po bogu” w nowym ukła 
dzie stosunków, czy istotnie 
jest on tym „pierwszym?”

Trzeba powiedzieć, że rola 
kapitana statku w socjalistycz 
nej flocie jest znacznie trud
niejsza niż przed 40 laty. Dzi 
siaj nie może on zamknąć się 
w cichości swego salonu i stam 
tąd wydawać rozkazy, nie mo
że ograniczyć się wyłącznie do 
spraw nawigacyjnych i eks
ploatacyjnych, a nie zajmować 
się problemami międzyludzki
mi, konfliktami, nurtującymi 
załogę.

D a w n ie j  s to s u n e k  —  k a p ita n  —  
z a ło g a  o p ie r a ł się n a  o w e j d y s c y 
p lin ie  i  to  n a  p e w n o  b y ło  w y g ó d

n ie js z e  i  ła tw ie js z e  d la  k a p ita n a .  
D z is ia j to  n ie  w y s ta rc z y , k a p i.a n  
m u s i ży ć  ż y c ie m  c a łe j za ło g i. A le  
w  s z k o le  —  ja k  p rz e d  40 la ty  n a u 
czono  go n a w ig a c ji ,  e k s p lo a ta c ji  
s ta tk u , a s tro n a w ig a c j i  i m e te o ro lo  
g ii ,  n ie  n au c zo no  go je d n a k  p sy 
c h o lo g ii . A w ła ś n ie  od  t e j  u m ie ję t  
ności, od u ło ż e n ia  s to s u n k ó w  z  za 
ło g ą , o rg a n iz a c ją  p a r t y jn ą  i  z w ią z  
k o w ą  z a le ż y  s y tu a c ja  n a s ta tk u , 
z a le ż y  z g o d n e  w s p ó łż y c ie , a w ię c  
i  w y n ik i  e k o n o m ic z n e  je d n o s tk i.

D z is ia j,  w  d o b ie  ro z w o ju  łącznoś  
ci r a d io w e j n ie c o  m n ie js z a  je s t  
ro la  k a p ita n a  w  d z ie d z in ie  eksp loa  
t a c j i  s ta tk u , m o że  on  b o w ie m  w ła ś  
c iw ie  z k a ż d e g o  p o r tu  p o łą c zy ć  się 
z a r m a to re m , o tr z y m a ć  in s tru k c je ,  
zas ię g ną ć  p o ra d y . N ie s te ty , dziś w  
d o b ie  ta k ie g o  p o z io m u  łącznośc i 
ro z w in ę ła  się ta k ż e  b iu ro k r a c ja ,  
n a  k tó rą  b a rd zo  n a rz e k a ją  k a p it a 
n o w ie . O k ó ln ik i  z a le w a ja  s ta tk i,  
je s t  ic h  s e tk i.  Co d o w c ip n ie js i k a 
p ita n o w ie  t w ie r d z a , że  są o b ec n ie  
„ d r u g im  po b o n u ” , p ie rw s z e  m ie j  
sce z a ję ły . . .  o k ó ln ik i.

A . K IL N A R

Co ciwniS?
łodzianin

P k Z E D  d w u d z ie s tu  ła ty  
Ł ó d ź  —  d ru g ie  po d  w z g lę d e m  
w ie lk o ś c i m ia s to  w  P o ls ce —  
b y ła  ty p o w y m  p rz y k ła d e m  
k a p ita lis ty c z n e g o  b u d o w n ic 
tw a  i  z a n ie d b a n ia , b ra k u  j a 
k ie jk o lw ie k  t r e s k i  o  c z ło w ie 
k a  p ra c y . D z is ia j co c z w a r ty  
ło d z ia n in  m ie s zk a  w  n o w o 
cze s n y m  w y b u d o w a n y m  w  
d w u d z ie s to le c iu  m ie s z k a n iu .  
Ł ó d ź  s ta ła  się w ie lk im  p la c e m  
b u d o w y . W  la ta c h  1945 —  1964 
w z n ie s io n o  t u t a j  140 OCO iz b .

N A  Z D J Ę C IU :  f ra g m e n t  o -  
s ie d la  „1  M a ja ” .

F O T O :  C A F  —  M a tu s z e w s k i

Mało

aitorc
Kawiarnia tierf muz zwr

BEZ KRZYKU, proszę pań 
stwa, bez reklamy, bez 
szumnych zapowiedzi i 

wypowiedzi, bez całego tego 
hałasu, który, niestety, szcze
gólnie lubią stwarzać icokół 
siebie młodzi i tzw. „ młodzi”  
twórcy (niektórym dała bozia 
Więcej tupetu, niż talentu) — 
urodziła nam się (a poród 
„ dzięki” technice idydawnicżej 
w kra ju  trwał... trzy lata) no
wa, druga już książka tej 
szczecińskiej autorki: tom opo
wiadań „SPOTKANIE W W OL 
KENBERGU” . Jest to ciekawe 
dziełko. Gorąco je paiistwu po
lecam. Czynię to oczywiście 
nic jako kry tyk  literacki, bo 
przecież nie pretenduję do te 
go fachu, lecz myślę, że i kry  
tycy przyjmą ten zbiorek po
chlebnie i z życzliwością.

A u to rk a  „ S p o tk a n ia  w  W o lk e m -  
b e rg u ”  i p o p rze d n ie g o  to m ik u  opo  
w ia d a ń  —  „ J e z io ra  c z te re c h  ła b ę 
d z i” , p . K A T A R Z Y N A  S U C H O 
D O L S K A . n a  p e w n o  je s t  m a ło  zn a  
n a b y w a lc o m  s p o tk a ń  z p is a rz a m i  
i  d osyć n ie k ie d y  z g ie łk l iw y c h  k a 
w ia r n i  l i te r a c k ic h . B o  je ś li  ju ż  
ta m  sdę z n a jd z ie , to  zaw sze  
g d zieś n a s z a ry m  ko ń c u  rz ę d ó w  
d la  z w y k ły c h  c z y te ln ik ó w  -  s łu ch a  
czy . P a n i S u c h o d o ls k a  b o w ie m  n ie  
u w a ż a  się za z a w o d o w ą  p is a rk ę . 
P o w ie d z ia ła  m i to , p ro s zą c  rów n.o  
ezośn ie , a ż e b y m  o n ie j  s a m e j sta
r a ł  się n a p is a ć  ja k  n a jm n ie j .

Muszę jednakże (bardzo prze 
praszam, pani Katarzyno, że 
nie da się tego uniknąć) po
wiedzieć, iż cieszy się dużym 
mirem w szczecińskim środo- 
wisku twórczym i że je j zda
nie w wysokiej jest tu ta j ce
nie. Muszę też — bo wymaga 
tego konwencja te j rubryk i — 
chociaż jak najzwięźlej, jak 
na obwolucie książki, chociaż 
nonparelem, podać szczegóły z 
biografii literackiej naszej no 
w elistki:

T w ó rc z o ś c ią  w ła s n ą  d e b iu to w a ła  
w ię :  w  1051 r o k u ,  n ie m a l ró w n o 
cze śn ie  z  p rz y ja z d e m  n a  s ta łe  (w  
r o k u  1950) do  S zc ze c in a . A le  od  
1940 r o k u  p a ra  się t łu m a c z e n ia m i  
p o e z ji r o s y js k ie j,  u k r a iń s k ie j  i b.ia 
ło r u s k ie j n a  ję z y k  p o ls k i lu b  p o l
s k ie j n a  t a m te  ję z y k i .  W  s w o je j  
tw ó rc zo ś c i p ro z a to rs k ie j n a jc h ę t 
n ie j .  j a k  d o ty c h c za s , p o s łu g u je  się  
k r ó t k im i o p o w ia d a n ia m i.

Utwory zawarte w tomiku 
„Spotkanie w W olkenbergu”  
sięgają przeważnie do powo
jennych początków na na
szych ziemiach nadodrzańskich. 
„DZIAŁO SIĘ TO W CZA
SACH — JAK TO SIĘ TERAZ 
MÓWI — KIEDY TO WSZYST 
KO SIĘ ZACZĘŁO...”  — opo

wiada bohater jednej nowelki. 
Autorka, sama repairianlka  
„zza Buga”, pokazuje nam po
czątkowe losy przeszczepio
nych na nową ziemię swoich 
pobratymców. Na razie jesz
cze jest im  tu  wszystko obce. 
Tęsknią:

„ .. .A  noc ja k b y  s ię  u w z ię ła  —  
Sto i w  m ie js c u , d u s i n a p ie rs i. U  
nas, n ad  H o r y o ie m , b y ła b y  o n a
0  te j  p o rze  ch ło d n a , czy s ta , g w ia z 
d y  b y  le c ia ły  ( ...)  T u ta j  n ie , t u ta j  
in a c z e j. . .” .

„ . . . ja k  w s ze d łe m  do  d o m u , co go  
sy n  z a ją ł —  po  b o g a ty m  rz e ż n ik u  
b y ł  d o m  — do k u c h n i ja k  w s ze d 
łe m , ta k  od ra z u  k to ś  ze m n ie  
d u szę  w y ją ł .  Z a n ie m ó w iłe m  i za 
s ty g ło  w e  m n ie  w s z y s tk o  w  środ 
k u  n a  k a m ie ń  ( ...)  w  te j k u c h n i  
p o d ło g a  z p o le w a n y c h  c e g ie łe k ,  
je d n a  to b ie  b ia ła , d ru g a  n ie b ie s k a .  
P ie c  n a  k o z ic h  n o g ac h , n ik lo w a n y
— n a c ze sk ic h  ko łom :a c h  ta k ie  u  
n a s  b y w a ły  — te ż  po  b o k a c h  n i 
m i w w ło żo n y , a  do te g o  je s zc ze
1 ś c ia n v  k a f lo w e , a le  ju ż  n ie  b ia 
łe . t y lk o  t a k ie  w ię c e j ż ó łc ie ń k ie . 
Z im n o , ś lis k o , p s tro , n u  — c z e re -  
pła.na m L k a

Pokazuje więc Katarzyna Su 
cliodolska tamte dni, gdzie in  
dziej ukazywane ty lko  heroicz 
nie — inaczej. Lecz oto tu te j
szym, jak i tamtym, nad Ho
ry nie m czy Prypecią, lasom 
zagrażają owady-szkodniki, tu 
tejszej, jak i  tamtej, ziemi po 
trzeba ziarna — i  ziemia ta 
przestaje być ludziom „zza Bu 
ga”  obca.

Jej Bohu! Jak pani Sucho
dolska zna tych ludzi z róż
nych tam dawnych Kipniszek, 
Pustomytów; jak rozumie ich 
tęsknoty, ich dusze chłopów- 
biedniaków! Jak umie pięknie 
się posługiwać ich językiem  
(„...Postawili, widzisz ty, kolo 
mnie kopcilkę...”  — „..Chyba 
to koń? Zwieriuga! (...) Ksiou
— mówię do niego — ksiou, 
ksiou maleńki!...”  — „Marno
cie takie patłate”  — „Serce mi 
o chłopaka... nu... bolało! Nasz- 
żeż Stefanowy syn!...” )! Jak 
pani Suchodolska tych ludzi 
kocha! Powiedziałem to je j. 
Wtedy usłyszałem, z takim  sa 
mym, jak u je j bohaterów, za
śpiewem w mowie: — To są 
moi ludzie!

Serdecznie bliski stosunek 
pani Suchodolskiej do pro
stych ludzi przebija wzrusza
jąco m. in. w  opowiadaniu „W  
bocznej uliczce” . W nim tak
że podziwiać możemy kunszt, 
z jakim  to paru krótkich zda 
niach potrafi oddać tych lu
dzi życiorysy przedszczeciń- 
skie:

„ K o b ie ta , d o  k t ó r e j  s ic  z b liż a m ,  
je s t  w y s o k a  i c h u d a . G d y b y  n ie  
k o lo ro w a  c h u s te c zk a  n a  g ło w ie ,  
b y ła b y  to  m ę s k a  p o stać . M io t łą  po  
ru s za  s ze ro k o , r  ó w n o m  ie r  n ie : 
k r o k  —  z a m a c h , k r o k  —  z a m a c h ... 
H e j,  s io s trzy c zk o , to  n ie  k o s a , to  
n ie  łą k a !  D ro b n ie j tTzebn . d ro b 
n ie j,  u l ic z k a  w ą s k a , g ła d k a  ja k  
k le p is k o  w  iz b ie , o p a m ię ta j s ię .. .” .

Można by tak bez końca cy 
tować z te j, niegrubej prze
cież, książeczki z mądrości i  
dobroci. Wszakże czytelnik naj 
lepiej w  nie j zasmakuje, kiedy 
ją  sam przeczyta. I  razem ze 
mną powie autorce: prosimy 
o więcej.

JAROMIR  X RYGŁAW^
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Kobiety
a mężczyźni
O TYM , że kobiety są „sil 

ną płcią” dowiedzieliśmy 
się po wojnie światowej 

1914—1918 r„ kiedy reasumo
wano ich pracę w fabrykach, 
biurach, szpitalach i szkołach, 
gdzie zastępowały mężczyzn 
wałczących na froncie. Po raz 
pierwszy niewiasty wyszły wów 
czas w ogromnej liczbie ze 
swych domowych pieleszy — 
i dały sobie radę. Ale chwalcy 
siłaczek „nie do zdarcia” nie 
zdawali sobie sprawy, że to, co 
było wojenną koniecznością, 
już się nie odmieni, a podwój 
na rola kobiety — zawodowa 
i domowa — nie wynikła z oko 
liczności, tylko z rozwoju cywi 
lizacji. ' . . .

C z y  ra d z ą  s o b ie  z  p o d w ó jn y m i  
o b o w ią z k a m i?  R a d z ą . W p r a w d z ie  
u n ik a ją  j a k  o g n ia  s ta n o w is k  k ie 
ro w n ic z y c h  z  n ie n o rm o w a m y m  cza
som  pracy ', w p ra w d z ie  g ry m a s z ą , 
g d y  im  się p ro p o n u je  z a ję c ie  z da 
la  od  d o m u , le cz  p o w in n o ś c i w y 
p e łn ia ją  s u m ie n n ie , n ie  o p u szc za ją  
p ra c y  b e z  u s p ra w ie d liw ie n ia  i p ra  
w ie  że n ie  b io r ą  u d z ia łu  w  k o n -  
tre d a o s ie  z w a n y m  „ ro ta c ją  k a d r ” . 
S ą te ż  n a  ogó ł le p ie j p rz y g o to w a 
n e  d o  z a w o d u  i  —  rz e c z  u  .nas 
w a ż n a  — n ie  z a k r a p ia ją  d n i p rzed  
w y p ła tą ,  po  w y p ła c ie , n ie  m ó w ią c  
ju ż  o d n ia c h  w y p ła t .  I  g d y b y  n ie  
n o s iły  d o d a tk o w e g o  gatrbu w  poeta  
c i k o le je k  w  s k le p a c h  i d a le k ic h  
d o ja z d ó w  do p ra c y  — w łó k n ia r k i  
łó d z k ie  tra c ą  p rz e c ię tn ie  n a te  
„ f u n k c je ”  od 2 d o  3 g o d z in  dzden 
n ie  —  h a rm o n ia  n a  osi o b o w ią z k i  
z a w o d o w e  — o b o w ią z k i d o m o w e  
b y ła b y  p ra w ie  z u p e łn a .

D la c z e g o  „ p r a w ie ” ?
D la te g o  ż e ... m ę ż c z y ź n i są z m ę 

cze n i.
B rz m i to , j a k  s ta ry  d o w c ip  o  

ro d z ą c e j ż o n ie , k tó r e j w s zy s tk o  
p o s z ło  ja k  z  p ła tk a  z w y ją t k ie m  
je d n e g o : je j  m ą ż  ro z c h o ro w a ł się 
ze  z d e n e rw o w a n ia . A le  d o w c ip e m  
n ie  je s t . N a  c a ły m  ś w ię c ie  p o ra d 
n ie  se k s u o lo g ic zn e  s ta n ę ły  w o b ec  
p ro b le m u  p rz e d w c ze s n e g o  s ta rz e 
n ia  s 'ę  m ę ż c z y z n y . B a d a n ia  p rze 
p ro w a d z o n e  w  N ie m ie c k ie j R e p u 
b lic e  F e d e ra ln e j n a  z le c e n ie  S w la  
to w e j O rg a n iz a c ji  Z d r o w ia  O N Z  
w y k a z a ły ,  ż e  w  t y m  b o g a ty m , w o l 
n y m  od t ro s k  d n ia  co d z ie n n eg o  
k r a ju ,  72-82 p ro c e n t  m ę żc zy zn  c ie r  
p i  n a f iz y c z n e  i p s y c h ic zn e  zn u ż e 
n ie , k tó r e  ja k  m ó w i r a p o r t ,  „s ta ło  
się  m ę s k ą  c h o ro b ą  w ie k u ” .

P s y c h o lo g o w ie  s z u k a l i ; w y t łu m a 
c ze n ia  d la  p rz e s u n ię c ia  się  „ w ie k u  
k r y ty c z n e g o ”  m ę żc zy zn  z 55—eo 
l a t  n a  38— 4 5 .1 z n a le ź li j e  w  n e r w i-

„ M A Ł A  G Ł Ó W K A ”

N A  N A D C H O D Z Ą C Y  sezon  
je s ie n n o -z im o w y  p a ry s k i f r y 
z je r  M o r in a r io  la n s u je  „ m a łą  
g łó w k ę ”  —  w ło s y  śc ię te  do  
t y łu  f i  la  g r rc o n n e , czo ło  za 
k r y t e  g r z y w k ą ,  u s zy  od s ło 
n ię te , e w e n tu a ln ie  k o s m y k  
s p a d a ją c y  n a  p o lic z e k .

F O T O :  C A F

pracują,
są znrçczeni

ca ch , k tó ry c h  p rz y c z y n ą  je s t  a tm o 
s fe ra  d o m o w a . S ądzą o n i, że  
w s p ó łcze sn a  k o b ie ta  — ró w n o rz ę d 
n y  p a r tn e r  n a  p o lu  z a w o d o w y m  i  
t r a d y c y jn ie  g ó ru ją c y  w  ro d z in ie ,  
n ie  s tw a rz a  ju ż  m ę ż c z y ź n ie  d o m o  
w e g o  ś ro d o w is k a  re la k s u . Z e  p rze  
s ta ła  m u  „ m a tk o w a ć ” , s ta l«  się 
b e z u c z u c io w a  lu b  m a ło  u c z u c io w a , 
a s ty le m  b y c ia  ró w n ie ż  i w  d o m u  
n ie  r ó ż n i się  od je g o  o to c ze n ia  za 
w o lo w e g o . S ło w e m , ż e  p ię k n y  
„ m o m e n t”  w y tc h n ie n ia  po  p ra c y  
w  — ja k  to  n a z y w a ją  F ra n c u z i —  
m ię k ic h  p a n to fla c h  u le c ia ł w  
s in ą  d a l, a  k o s z ty  p sy ch ic zn eg o  
p rz y s to s o w a n ia  s ię  do n o w e j a t 
m o s fe ry  p lą c ą  m ę ż c z y ź n i p rz e d 
w czes n ą  u t r a t ą  p e łn i m ło d o śc i.

Chciałoby się zażartować, że 
znów jest okazja -do „cher
chez la femme” — winowaj
ca? Szukaj kobiety! Ale gdzie 
nam do żartów — przecież mę 
ska choroba wieku przynosi 
straty również kobietom...

IRENA FRĄCKOWIAK

poturaca“„Fantom as

Czy jadía pani
liofilizowanego kurczaka?

LIOFILIZACJA jest to sposób suszenia głównie środków 
żywności, preparatów farmaceutycznych lub innych substan
cji przy zastosowaniu wymrążania. Owoce, mięso, lub inne 
produkty umieszczone w szczelnej komorze zamraża się w 
stanie świeżym do minus 30 lub minus 40°C, a następnie 
z komory wypompowuje się powietrze.

W  p ró ż n i ló d  m o że  z a m ie n ia ć  się b e z p o ś re d n io  w  p a rę , a le  do tego  
k o n ie c z n e  je s t  d o p ro w a d z e n ie  p e w n e j ilo ś c i c ie p ła . W o b e c  teg o  po 
z a m ro ż e n iu  p ro d u k tó w  i  po  w y p o m p o w a n iu  p o w ie tr z a  k o m o rę  po d 
g rz e w a  się n a  ty le , b y  ló d  m ó g ł p ra c o w a ć , a  te m p e r a tu r a  p czo s ta -

R E Ż Y S E R  f ra n c u s k i A n d re  
l lu n e b e lle  ro zp o c zą ł r e a liz a 
c ję  f i lm u  „ F a n to m a s  p o w ra 
ca”  w e d łu g  p ow ie śc i M a rc e la  
A lla in .  G łó w n e  ro le  g ra ją  
Je a n  M a ra is  i  M y le n e  D e m o n  
g eo t.

N A  Z D J Ę C IU :  n ie s a m o w ity  
F a n to m a s  (J e a n  M a ra is )  i  j e 
go  p a r tn e r k a .

F O T O :  C A F

Sto lat
światowego

przeboju
w a ła  bez z m ia n . P o w s ta ją c ą  p a rę  u s u w a ją  z k o m o ry  p o m p y  p ró ż 
n io w e . S u ro w c e  w y s u s zo n e  w  te n  sposób w  n is k ic h  te m p e ra tu ra c h  
p o d d a je  się n a s tę p n ie  d o s u s za n iu , w c ią ż  wr p ró ż n i, w  30 d o  60 s to p 
n i C p o w y ż e j z e ra .

W  k o n s e k w e n c ji o t r z y m u je  się p r o d u k ty  id e a ln ie  s u c h e , k tó r e  za
w i ja  s ię  w; szcze ln e  o p a k o w a n ia  bez d o stęp u  p o w ie tr z a . T a k  sp re p a 
ro w a n e  ś ro d k i ży w n o ś c i m o ż n a  p rz e c h o w y w a ć  w ie le  l a t  —  n ie  t r a 
cą  o n e  sw o ich  p ie rw o tn y c h  w ła s n o ś c i. N a m o c z o n e  —  n a s ią k a ją  w o 
d ą lu b  ro z p u s z c z a ją  się  w  n ie j —  p r z y b ie r a ją c  sw-ój p ie rw o tn y  
k s z ta łt , s m a k , z a p a c h , w y g lą d , z a b a rw ie n ie  i  w ła s n o ś c i o d ży w c ze .

rlAWANA. W tym roku mi 
ja sto lat od pojawienia się 
jednej z najbardziej popular
nych piosenek świata „La pa- 
lcma” („Gołębica”). Autorem 
muzyki był hiszpański kompo
zytor Sebastian de Yradier, ży 
jący w 1865 r. na Kubie. Pierw 
szą wykonawczynią utworu 
była słynna wówczas śpiewacz 
ka — Coneta Mendez.

W  n a jb l iż s z y m  czasie  w  S z w a jc a r i i  m a  się u k a z a ć  w  sp rze d a ży  
l io f i l i z o w a n y  e k s t ra k t  k a w y ,  k t ó r y  m a  w  p e łn i z a s tą p ić  e k s t ra k ty  
ty p u  N es ca  c zy  M a ra g o . K a w a  l io f i l i z o w a n a  m a  p o s ia ć  b rą zo w y c h  
ś w ie c ą c y c h  k r y s z ta łk ó w  s zy b k o  ro z p u s z c z a ją c y c h  się w  w o d z ie . P o d  
w z g lę d e m  s m a k u  i  a r o m a tu  n a p ó j p rz y r z ą d z o n y  z e k s t r a k tu  l i o f i l i 
zo w a n e g o  n ie  ró ż n i się n ic z y m  od  k a w y  n a t u r a ln e j .  R ó w n ie ż  w  bu 
d o w ie  są f a b r y k i  m le k a  lio f i l iz o w a n e g o .

N ie  w s z y s tk ie  je d n a k  p ro d u k ty  n a d a ją  s ię  do  l io f i l i z a c j i  —  n p . a n i  
ś l iw e k  a n i p o m a ra ń c z  n ie  m o ż n a  w  te n  sposób p re p a ro w a ć , n a to 
m ia s t  d o s k o n a le  się do teg o  n a d a ją  ja b łk a  p o k r a ja n e  w  c ie n k ie  
p la s te rk i lu b  p o z io m k i. T łu s te g o  m ię s a  n ie  p o d d a je  s ię  l io f i l i z - c j i ,  
n a to m ia s t  z m ię s a  ch u d e go , szc ze g ó ln ie  z d ro b iu , r y b  i  m ię c z a k ó w  
o t r z y m u je  się d o s k o n a łe  p re p a ra ty . (S .K .)

Pewne tragiczne wydarze
nie przyczyniło się do szero
kiego spopularyzowania „La 
palomy”. Ostatnim życzeniem 
cesarza Meksyku — Maksymi
liana, skazanego na karę śmier 
ci, było... wysłuchanie tej me
lodii. Rankiem 19 czerwca 
1.867 r., gdy zamilkła ostatnia 
nuta pieśni — rozległa się sal 
wa plutonu egzekucyjnego.

Romańskie
budowle

w polskim Głogowie
M in io n e  sezo n y  p rz y n io s ły  m . h i, 

o d k ry c ie  d w ó c h  b a z y l ik  p ó źn oro 
m a ń s k ic h  o ra z  w a łó w  o b ro n n y c h , 
n ie  o p o d a l z a m k u  k s ią ż ą t g ło g o w 
s k ic h .

O b ie k te m  n a jw ię k s z e g o  z a in te re 
s o w a n ia  n a u k o w c ó w  je s t  ob ec n ie  
X I I I-w ie e z m a  k o le g ia ta  n a  O s tro w iu  
T u m s k im , p rz e b u d o w a n a  n a p rze  
ło m ie  X I V  i X V  s tu le c ia , w  po
łu d n io w e j n a w ie  k o le g ia ty , z w y 
k o p u  g łę b o k o ś c i 5 m e tró w , w y d o 
b y to  c e ra m ik ę , k tó rą  a rc h e o lo d z y  
d a tu ją  n a  k o n ie c  X  i  p o c zą te k  X I  
w ie k u .

W  w y k o p ie  w  n a w ie  g łó w n e j k o  
le g ia ty  o d k ry to  f ra g m e n ty  m u r ó w  
k a m ie n n y c h  i fu n d a m e n tó w  w czes  
n o ro m a ń s k ie j b u d o w li,  p o ch o d ząc e  
z d w u  ró ż n y c h  o k re s ó w . S ą p e w n e  
p rz e s ła n k i, że  n ie  je s t  to  o b ie k t  
s a k r a ln y , a le  ś w ie c k i . G d y b y  te  
p rzy p u s zc ze n ia  się  p o tw ie r d z i ły ,  b y  
ła b y  to  p ra w d z iw a  se nsa cja  a rc h e o  
lo g ic zn a . W  k a ż d y m  ra z ie  b u d o w 
le  te  w z n ie s io n o  n a jp ó ź n ie j w  X I I  
w ie k u . J a k ie  to  są o b ie k ty  i k ie 
d y  zo s ta ły  w z n ie s io n e  —  w  cza
sach B o le s ła w a  K rz y w o u s te g o  c zy  
te ż  w c ze ś n ie j —  w y k a ż ą  n ie w ą t p i i  
w ie  d a ls ze  b a d a n ia .

Rozm owy w  a ltan ie

Brokuły włoskie
—  N ie !  N ie !  N ie  t r z e b a  m i p o tn a  

g ać . J u ż  k o ń c zę  w y jm o w a ć  t u l i 
p a n y  i  z a ra z  p rz y jd ę  do  a l ta n k i .  
P ro s zę  ta m  w e jś ć  i  p o cze ka ć .

— D o b rz e , ju ż  id ę . !
P a n  M ic h a ł c ie k a w ie  z e r l  . ią ł  n a

le żą c ą  n a s to lik u  k a r t k ę  p a p ie ru . 
C h w ilę  p o p a t rz y ł n a  d o jr z e w a ją c e  
w iś n ie , le c z  z a in te re s o w a n ie  k a r t 
ką  b y ło  t a k  w ie lk ie ,  że  z e z u ją c  
za c z ą ł c z y ta ć : „ p o m id o ry  z a s ilić  
s a le trą  w  ilo ś c i 2 k g / a r  i  surperfoe  
f a te m  2 k g /a r , . pod r a b a rb a r  d a ć  
2 k g /a r  s a le tr  ż a k u . su p e r fo s f a tu  i  
so li p o ta s o w e j, pod k a p u s tę  2 
k g /a r  s a le try , o g ó rk i s p ry s k a ć  
m ie d z ia n e m  50 w  ilo ś c i 0,5 k g  n a  
100 1 w o d y . . .” .

—  N o , ju ż  je s te m .
—  S ą d z iłe m , ż e  to  ja k iś  l is t  m lJ  

ło s n y . a  ty m c za s e m ...
—  K to  w ie , m o że  to  je s t  l is t  p i

sa n y  s z y fre m , a  to  są do  n ie g o  
z a łą c z n ik i?

—  P rz e c ie ż  to  są t o r e b k i  z  n a s ió  
n a m i. T u  n a w e t  je s t  n a p is :  k a J a re  
p a , b r o k u ły ,  k a p u s ta ... p e k iń s k a . 
—  C h iń s z c z y z n a .

—  T a k ?
— O c zy w iś c ie !
—  C zego  p a n  n ie  ro zu m ie ?
— N p . co to  są b ro k u ły ?
—  B r o k u ły  w ło s k ie  są ro ś l in a m i  

p o d o b n y m i do k a la fio ró w ^  z t y m ,  
że  m o ż n a  je  te ra z  w y s ie w a ć , a  
z b ie ra ć  do lis to p a d a  w łą c z n ie , p o  
śc ię c iu  ró ż  g łó w n y c h  gd z ieś  w e  
w rz e ś n iu  z  k ą tó w  liś c i w y r a s ta ją  
ró że  b o czn e , k tó re  w c a le  n ie  lis tę  
pu.ią z a w a rto ś c ią  w ita m in  i  in n y c h  
z w ią z k ó w  ró żo m  g łó w n y m . A  t r z e  
b a  p a n u  w ie d z ie ć , że  b ro k u ły  m a 
ją  d e l ik a tn y  s m a k . w y s o k ą  z a w a r  
lość w it a m in ,  b ia łk a , ż e la za , w a p 
n ia  i  in n y c h  so li m in e ra ln y c h .

—  N o  to  w  t a k im  ra z ie . ..
—  Id z ie  p a n  siać?
—  N ie , za p ra s za m  s ię  d o  p a n *  

n a  b r o k u ły  z m a s e łk ie m  i  t a r tą  
b u łe c z k ą .

—  B o b rz e , w  p a ź d z ie rn ik u  p a n a  
z a p rrs z ę . T y lk o  je szc ze  le p sze  są 
p o d  b es za m e le m .

O G R O D N IC Z K A

Za kulisami
PR Z E M IŁ Ą  t w a r z  E d y ty  W ó j t  

c z a k , w y s m u k łą  s y lw e tk ę  
J a n a  S u z in a , le k to r ó w  d z ie ń  
n ik a ,  r e d a k to r ó w  p ro w a d z ą 

c y c h  p o p u la rn ó  m a g a z y n y , k a ż d y  
t e le w id z  ro z p o z n a  b e z  t ru d u  w  
n a jw ię k s z y m  t łu m ie .  T o  n a s i d o 
b r z y  z n a jo m i ,,z  w id z e n ia ” . A le ,  
p o d o b n ie  j a k  w  n a s z y m  ż y c iu  za
w o d o w y m  c z y  p r y w a t n y m , m a m y  
lic z n y c h  te le w iz y jn y c h  z n a jo m y c h  
,,z  n a z w is k a ” . D o k ła d n ie j  — z 
p la n s z y  p o ja w ia ją c e j się  po  k a ż d e j  
a u d y c ji ,  in f o r m u je  o n a  z w ię ź le :  
re a liz a c ja  — p an  X ,  k a m e ry  — 
p an  Y ,  ś w ia t ło  —  p a n i Z , d ź w ię k , 
i lu s tr a c ja  m u z y c z n a ...

N A  M O S T K U  K A P IT A Ń S K IM  
T O  O C Z Y W IŚ C IE  p rz e n o ś n ia , ale  

t y lk o  je ś li  c h o d z i o m ie js c e  a k c j i .  
M o s te k  k a p ita ń s k i to  p o k ó j re a ld -  
z a to rs k i z n a jd u ją c y  się n ad  s tu d io , 
sk ą d  p rz e z  s z k la n ą  ś c ia n ę  m o żn a  
w id z ie ć  co s ię  r o z g ry w a  p o n iż e j 
n a  o b s ze rn y m  p la c u  b o ju , w ś ró d  
f ra g m e n tó w  d e k o r a c ji ,  n a j r ó ż n ie j 
szych m a c h in , r e f le k to r ó w , ś w ia 
te ł  u m ie s zc zo n y c h  n a że la z n y c h  
szy n ac h  i in n y c h  n ie z n a n y c h  la ik o  
w i u rz ą d z e ń , o s a c za ją c y c h  zew szą d  
k a ż d e g o , k t o  z n a jd z ie  się w  ic h  za  
s ięg u .

G łó w n o d o w o d z ą c y , r e a liz a to r  a u 
d y c j i ,  n ie  p a t r z y  je d n a k  w  d ó l 
p rz e z  s zy b ę . A n i n a  c h w ilę  n ie  od  
w ra c a  oczu od s to ją c y c h  p rze d  
n im  w  d w ó c h  rz ę d a c h  k o n t r o l
n y c h  te le w iz o ró w , ś e ś le j  m o n ito 
ró w . —  A n i  n a c h w ilę  n ie  opusz
cza p u lp itu  p rz y p o m in a ją c e g o  k la 
w ia t u r ę  w y p o s a żo n ą  w  p o k a ź n ą  
lic z b ę  p rz y c is k ó w .

C o  to? J e d e n  z u c z e s tn ik ó w  a u 
d y c j i  w y r a ź n ie  „ s ła b n ie ” . W id a ć  
to  w  te le w iz o rz e  p o g lą d o w y m . Je 
d en  ru c h  p a lc a  g łó w n o d o w o d z ą c e 
go  r e a liz a to ra  z d e jm u je  g o  z w i 
z j i .  T e le w id z  o g lą d a  ju ż  in n ą  
t w a r z ,  za c h w ilę  ja k iś  w y k re s , po  
te m  w s z y s tk ic h  ro z m ó w c ó w  zg ro 

m a d z o n y c h  p rz y  s to le  w  s tu d io .  
N ie  z d a ją c  s o b ie  s p ra w y , ż e  t a k  a 
n ie  in a c z e j d z ie je  się za s p ra w ą  
r e a liz a to ra , k t ó r y  je s t  m ię d z y  in 
n y m i m o n ta ż y s tą  a u d y c ji ,  s p a w a ją  
c y m  w  lo g ic z n ą  całość poszczegó l
n e  u ję c ia . T u  n ie  m o ż n a  ciąć i  
k le ić  po n -am vśle . D ecyzja» i w y 
k o n a n ie  n a s tę p u ją  b ły s k a w ic z n ie  
i  są n ie o d w ra c a ln e . B it w a  o j a 
kość p ro g ra m u  to c z y  s ię  zaw sze  
n a  oczach  te le w id z a !

T O  J E S T  S Z T A F E T A

—  T E L E W IZ J A  ie s t  s z tu k ą  zespo  
Io w ą . T r u d n o  o k re ś lić  g d z ie  się 
k o ń c z y  c z y ja ś  p ra c a , a g d z ie  zac zy  
na s ię  p ra c a  d ru g ie g o  c z io w ie k a . 
— T o  s ło w a  J e rz e g o  A n tc z a k a , n a  
cze ln e g o  re ż y s e ra  T V  zn a n e g o  z 
w ie lu  z n a k o m ity c h  s p e k ta k li .

W ie m y  ju ż  co się d z ie je  n a m ost 
k u  k a p ita ń s k im , z a j r z y jm y  je szcze  
n a  d ó ł, do  s tu d ia . E k ra n  p o k a zu 
j e  n a m  t y lk o  m a ły  w y c in e k , za  
s to łe m  n a  t le  d e k o ra c ji ,  k i lk u  d y 
s k u tu ją c y c h  p a n ó w , a lb o  d ia lo g  
a k to r s k ie j p a ry . T y m c z a s e m  w o k ó ł 
n ic h , za  k u l is a m i w y z n a c z o n y m i

to ró w  p o s łu s zn ie  w y k o n u ją  ro z 
m a ite  a k ro b a c je  n a ro z k a z  g łó w 
n o d ow o dzą ce g o . W c a le  n ie m a łą  ro 
lę  w  cza s ie  a u d y c j i  o d g ry w a ją  n ie 
w id z ia ln i m a s zy n iś c i. .  m ie ją  z m ie 
n ia ć  d e k o ra c je  n ie w id z ia ln ą  r ę k ą ,  
b o  ponoć w  ja k im ś  s p e k ta k lu  p rz e  
b ie r a i i  a k to r a  n a ocza ch  te le w i
d zó w ! G d y  k a m e ra  u k a z y w a ła  
tw a r z ,  o n i, z m ie n ia l i  na n im  sza t
k i .  B o  n a jle p s z a  te c h n ik a , to  ta k a  
k t ó r e j  n ie  w id a ć  tw ie rd z ą  r e a liz a 
to rz y . D o  te le w iz y jn e j  k u c h n i v ia  
e k r a n  w s tę p  w z b ro n io n y .

B Y  S Ł O W O  S T A Ł O  S IĘ .. .  
A U D Y C J Ą  #

D Z IA Ł  R e a liz a c ji  T V ,  k t ó r y m  
k i e r u je  M a r ia n  P y szm ik , s k u p ia  
w ła ś n ie  o w y c h  n ie w id z ia ln y c h . Ic h  
p ra c a  n ie  o g ra n ic za  się  t y lk o  do  
b e zp o ś re d n ie g o  u d z ia łu  w  a u d y c ji .  
R e a liz a to r  ś w ia t ła  o p ra c o w u je  u -  
p rz e d n io  d o k ła d n y  scenopis ca łego  
je j  o ś w ie t le n ia  m a ją c  n a  w z g lę 
d z ie  w y m o g i „ o k a ”  k a m e ry , ch a 
r a k t e r  p ro g ra m u , ro z m a ite  e f e k t y  
w zb o g a c a ją c e  in te n c je  re ż y s e rs k ie . 
R e a liz a to r  d ź w ię k u  ró w n ie ż  p rze d  
te m  d o b ie ra  w s z e lk ie  e f e k t y  m a ją 
ce  to w a rz y s z y ć  a k c j i .

G łó w n y m  in s tru m e n te m  re a liz a 
to ra  s łu ż ą c y m  d o  p rz e n ie s ie n ia  n a  
e k ra n  t re ś c i z a w a r te j w  s c e n a riu 
szu , je s t  k a m e ra . W  k o ła c h  fa c h o 
w y c h  m ó w i sdę ju ż  n a w e t  o p o i-

szklanego ekranu
za s ię g ie m  k a m e r , u w i j a ją  s ię , z  
n ie w ia ry g o d n ą  często  zrę czn o śc ią , 
n ie w id z ia ln i ż o łn ie rz e  p ie rw s z e j l i 
n i i .  W y s ta rc z y , b y  a s y s te n t k a m e 
r z y s ty  d ź w ig a ją c y  k a b e l ,  p rze s u 
n ą ł z w o je m  po  p o d ło d z e , b y  ope
r a to r  m ik r o fo n u  z b y tn io  z b liż y ł  
p o tę ż n y  ż u ra w , a ju ż  m ie lib y ś m y  
n ie z a m ie rz o n e  d o d a tk o w e  e f e k t y .  
D o d a jm y , że  k a m e r y  b ę d ą c e  w  d y 
s p o z y c ji T V  p o z o s ta w ia ją  w ie le  do 
ż y c z e n ia  i  c h y b a  t y lk o  d z ię k i k a 
w a le r s k ie j f a n t a z j i  n as zyc h  o p e ra -

s k ie j s z k o le  o p e ra to rs k ie j.  P o d p o 
rz ą d k o w a n a  j e j  d y s c y p lin ie  k a m e 
ra  m a  „ o d d y c h a ć  ry tm e m  a k t o r a ” , 
m a  ró w n o c ze ś n ie  w y c z u w a ć  t e le w i
d za  do  teg o  s to p n ia , b y  z g o d n ie ' 
z je g o  ż y c z e n ie m  w y ła p y w a ć  te , 
a n io  in n e  f r a g m e n ty  o b ra z u . B o  
—  ja k  to  p o w ie d z ia ł n a c z e ln y  r e 
ż y s e r  —  t e le w iz ja  je s t  s z tu k ą  z e -  
s o o ło w ą  a le  w s z y s tk o  co d z ie je  
się  n a e k r a n ie  je s t  p rz e z n a c z o n e  
d la  je d n e g o  w id z a .

IR E N A  S O L IN S K A
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Drugi tytuł mistrza Polski
dla Wiesława Maniaka

NIE DOSTARCZYŁ SPODZIEWANYCH EMOCJI wyjątko
wo licznej widowni wczorajszy, drugi dzień lekkoatletycznych 
Mistrzostw Polski. Za wyjątkiem finału 200 m i  dysku męż
czyzn, wiele konkurencji stało na słabym, a niektóre wręcz 
na żenującym poziomie. Zresztą sprawami tymi zajmujemy 
się w naszym komentarzu, tym razem pióra gościnnie bawią
cego na łamach „Kuriera” red. Z. Głuszka z „Przeglądu 
Sportowego".

Red. Zygmunt Gł,uszek 

z „Przeg!qdu Sportowego“ komenłu[e:

POWRACAJĄC NATOMIAST 
do tego co działo się na stadio 
nie to z prawdziwą przyjem
nością przychodzi nam odnoto
wać drugi tytuł mistrzowski 
zdobyty przez Wiesława Mania 
ka (Pogoń) tym razem w biegu 
na 200 m. Zwycięstwo to nie 
przyszło mu jednak już tak 
łatwo jak piątkowe na 100 m 
ale trzeba wziąć pod uwagę, 
iż Maniak nigdy nie był soecja 
listą od dwustumetrówki.

Drugą konkurencją, która 
fcdołała wywołać większe zain
teresowanie na trybunach, był 
rzut dyskiem, podczas którego 
Edmund Piątkowski rezultatem 
60,32 zdołał odeprzeć atak Ze
nona Begiera, a trzecią — 
pierwsza seria 3 tys. m. z prze 
szkodami, pewnie rozstrzygnię
ta na swoją korzyść przez 
Szklarczyka.

Od Tokio 
do Szczecina

„BOB HAYES — 9,9, 
WIESŁAW M A N IA K  — 
10,1!" — taki tytu ł na całą 
szerokość pierwszej kolum  
ny „ Kuriera"  donosił o
pięknym wyczynie szczec ń 
skiego sprintera w półfi
nałach tokijskie j Olimpia
dy. Niestety, rekordowy re 
zultat nie mógł zostać 
uznany gdyż podczas biegu 
siła w iatru przekraczała 
górną granicę dopusz
czalności. Już później, 
w wielu rozmowach 
Maniak żalił m i się, że sę 
dziowie japońscy skrzyw
dzili uczestników tego bie 
gu, że w iatru wówczas 
prawie wcale nie było... 
Jak by nie było faktem 
jest, że rekordowy czas nie 
mógł zostać uznany. Na 
Olimpiadzie jednak już 
bezspornie uznana została 
wielka klasa Polaka, który 
jako 4 w w ielkim  finale, 
byt jednocześnie pierw
szym z białych. Po przy- 
jeździe z Japonii i  okresie 
odpoczynku (m. in. na Ku  
bie), Maniok biegami w ha 
lach wznowił starty. Jak 
sam mówił, nie czynił do 
nich specjalnych przygoto
wań, jednak stały się one 
jednym pasmem jego suk
cesów. Widać było wyraź
nie, iż szczeciniak jest „w  
gazie". Starty na bieżni 
potwierdziły to w pełni — 
m. in. Maniak wyrównał 
rekord Polski należący do 
Mariana Foika (10,2), na 
stadionie Pogoni. Ogląda
jąc go w akcji, czy pod
czas treningu. czuło się wy 
raźnie jak pełen energii 
jest ten biegacz, jak każdy 
jego start może przynieść 
znakomity wynik. W skry 
tości ducha wszyscy marzy 
liśmy o tym co właśnie 
stało sie w ubiegły piątek 
— WIESŁAW M A N IA K  
przed własną publicznoś
cią. w biegu po najwyższe 
trofeum  — ty tu ł Mistrza 
Polski, ustanowił nowy 
rekord światowym rezulta 
tern 10,1 sek, nie będąc 
jednocześnie ani przez 
chwilę zagrożonym. Ser
decznie gratulujemy mu te 
go „dubletu"!

M. SZYMCZYK

A OTO wyniki I I  dnia mi
strzostw:
R Z U T  D Y S K IE M

1. P ią tk o w s k i (L e g ia  W a r g * - w » )  
50,32, 2. B e g ie r  (Z a w is z a  B y d 
goszcz) 59,08, 3. K io c k o w s k i (W y b 
rz e ż e ) 53,94.

808 M

1. G rz e s z c z u k  ( A Z S  P o z n a ń )  
1.50,3, 2. W ó jc ik  (W is ta  K r a k ó w )  
1.51.0, 3. K o w a lc z y k  ( B a łt y k  G d y 
n ia )  1.51,2.

200 >T M Ę Ż C Z Y Z N

1. M A N IA K  (P o g o ń  S zc ze c in ) 21,4, 
2. R o m a n o w s k i (L e g ia  W a rs z a w a )
21.5, 3. C u c b  (P o lo n ia  W a rs z a w a
21.6.

408 M  K O B IE T

1. G e rw in o w a  (L e g ia  W a rs z a w a )  
56,5, 2. D o m in a k  (Ł K S )  57,2, 3.
M o d r z e w s k a  (S k r a  W a rs z a w a )  57,7. 

400 M  P P L

1. S k o ru  p iń s k i (S -parta W a rs z a 
w a )  53,0, 2. M a r t in e k  (W a r ta  P o z
n a ń ) 53,0, 3. M a je w s k i (G w a rd ia
W a rs z a w a )  53,7.

200 M  K O B IE T

1. K o le jw a  ( G w a rd ia  W a rs z a w a )  
24,7, 2. S zc ze c h o w s k a  (P o lo n ia
W a rs z a w a )  25,1, 3. C h o d o re k  (M K S  
W a rs z a w a )  25,5.

¡M Hę§m w §iś
—  W IE L K A  S Z K O D A , że  z a b r a k 

ło  w  f in a le  D u d z ia k a  —  p o w ie 
d z ia ł po s w y m  r e k o r d o w y m  b ie gu  
W ie s ła w  M A N IA K .  K to  w ie , m o że  
u z y s k a lib y ś m y  w y n ik  r ó w n y  r e 
k o rd o w i ś w ia ta . J e d n a k  z  ró w n y m  
p o w o d z e n ie m  w y s o k a  s ta w k a  tego  
p o je d y n k u  m o g ła b y  w p ły n ą ć  n a  
o b n iż e n ie  n as zy c h  cza só w . Po  
s w y c h  o s ta tn ic h  b ie g a c h  w  P ra d z e  
i  W a rs z a w ie  b y łe m  p rz e k o n a n y , że 
o s iąg n ę  10,1. T o  je s zc ze  n ie  je s t  
m o -e  o s ta tn ie  s ło w o . W  p rz v s z ly m  
ro k u , podczas m is tr z o s tw  E u ro p y  
w  B u d ap es zc ie  p o s ta ra m  się o le p 
s zy  re z u lta t .

*  *  *
—  J A  T E Z  Ż A Ł U J Ę , ż e  n ie  d o 

szło  w  f in a le  do  n aszego  p o je d y n 
k u  — m ó w i M a r ia n  D U D Z IA K .  N a  
40 m e tr z e  p o c zu łe m  sie  n ie  n a j le 
p ie j i do  m e ty  d o b ie g łe m  z  t r u 
d e m . P ie rw s z e  o g lę d z in y  le k a rs k ie  
w y k a z a ły , że  k o n t u z ja  n ie  je s t  
g ro źn a  i żc  n a s tą p iło  t y lk o  n a -  
c ia e n ię c ie  m ię ś n ia . Z a  t y d z ie ń  p o 
w in ie n e m  ju ż  b y ć  z n ó w  w  d o b re j  
fo r m ie .  P o d o b n ie  j a k  M a n ia k ,  p rz y  
g o to w y w a łe m  sie do a ta k u  n a  r e 
k o rd  P o ls k i w  S zc ze c in ie . T e ra z ,  
a b y  w p is a ć  s ie  n a lis tę  re k o r d z i
s tó w  tr z e b a  m ie ć  czas 10.0.

•  *  *
K IE D Y  S P IK E R  O G Ł O S IŁ , ż e  

W ie s ła w  M a n ia k  u s ta n o w ił n o w y  
re k o rd  P o ls k i w  b ie gu  n a  10» m  
z  t r y b u n  p o d e rw a ła  s ię  p e w n a  
p a n i i  w b ie g ła  n a  p ły tę  b o 
is k a , a b y  se rd e c zn ie  u c a ło w a ć  i 
u śc is ka ć b o h a te ra  z a w o d ó w . J a k  
sie o k a z a ’ o b y ła  to  m a tk a  r e k o r 
d z is ty  P o ls k i.

Dziś na Pogoni
G o d z . 9.30 —  b ie g  n a  110 m  p rze z  

p ło tk i-*  do 10 -b o ju , 9.50 —  r z u t
d y s k ie m  d o  1 0 -b o ju , 10.00 —  e l i
m in a c je  w  b ie g u  n a 80 m  p rze z  
p ło tk i ,  10.00 —  I  s e r ia  e l im in a c y j
n a  w  t r ó js k o k u , 10.00 — e l im in a 

c j e  do  s k o k u  w z w y ż  m ę żc zy zn , 
10.30 — p ó łf in a ły  s z ta fe t  4x100 ko 
b ie t ,  10.38 —  I I  s e r ia  e l im in a c y jn a  
w  tró js k o k u , 10.50 —  e l im in a c je  
d o  b ie g u  s z ta fe to w e g o  4 x i0 8  m ę ż 
c z y z n , 11.00 — I  s e r ia  e l im in a c y j
n a  r z u tu  oszczepem  m ę ż c z y z n ,
11.00 —  I  s e r ia  e l im in a c y jn a  s k o k u  
w  d a l k o b ie t ,  11.28 —  p ó łf in a ły  
b ie g u  s z ta fe to w e g o  4x400 m , 11.38
—  I I  s e r ia  e l im in a c y jn a  r z u tu  osz
c z e p e m  m ę ż c z y z n , 11.30 —  I I  s e r ia  
e l im in a c y jn a  s k o k u  w  d a l k o b ie t ,  
11.50 — p ó łf in a ły  b ie g u  n a  80 m  
p rz e z  p lo tk i.

G o d z . 16.00 —  s ta r t  do  b ie g u  m a  
ra to ń s k ie g o , 16.00 — s k o k  o ty c zc e  
d o  1 0 -b o ju , 16.39 —  f in a ł  s k o k u  
w z w y ż  m ę ż c z y z n , 16 39 — f in a ły
„ a ”  i „ b ”  b ie g u  n a  80 m  p rze z  
p ło t k i ,  16.50 — f in a ł  b ie g u  n a 1500 
m . 17.09 — f in a ł  s k o k u  w  d a l k o 
b ie t ,  17.00 —  f in a ł  rz u tu  oszczepem  
m ę ż c z y z n , 17.10 —  f in a ł  b ie g u  n a  
800 m  k o b ie t ,  17.20 — b ie g i n a  
5000 m  (s e r ie  n a czas), 18.10 —  f i 
n a ł t ró js k o k u , 18.10 — f in a ły  „ a ”  
i  „ b ”  s z ta fe t  4x100 m  k o b ie t ,  18.10
—  r z u t  oszczepem  do  1 0 -b o ju , 18 30
—  f in a ły  „ a ”  i „ b ”  b ie g u  s z ta fe 
to w e g o  4x100 m ę żc zy zn , 18.50 —
f in a ły  „ a ”  i  „ b ”  b ie g u  s z ta fe to w e 
g o  4x400 m , 19.00 — z a k o ń c z e n ie  
b ie g u  m a ra to ń s k ie g o , 19.10 —  b ieg  
n a  1500 m  do  10 -bo ju .

J E S Z C Z E  J E D N Ą ' N IE S P O 
D Z IA N K Ę  s p ra w il i  p i łk a rz e  b y 
t o m s k ie j  P o lo n ii .  W b r e w  z a p o w ie 
d z io m  i  u z g o d n io n e m u  te rm in o w i  
—  ju ż  w  p ią te k  po  p o łu d n iu  w y 
lą d o w a l i  n a  lo tn is k u  O k ę c ie  w  
W a rs z a w ie .

P ie rw s i w  d rz w ia c h  sa m o lo tu  
u k a z a l i  s ię : S z y m k o w ia k  i  L ib e r 
d a ,  d ź w ig a ją c  m e tro w e j w y so k oś c i 
P u c h a r  A m e r y k i ,  w y w a lc z o n y  
p r z e z  p o lsk i zes p ó ł. R o z le g a ją  się  
o k la s k i .  Z  sa m o lo tu  w y c h o d z ą  po
z o s t a l i  c z ło n k o w ie  e k ip y . N io są  
d r u g i ,  id e n ty c z n y  p u c h a r, u fu n d o 
w a n y  p rz e z  P o la k ó w  z F ila d e lf i i .  
C a ła  d ru ż y n a  u b ra n a  w  o ry g in a l
n e  c o w b o js k ie  k a p e lu s ze . D z ie n n i
k a r z e  „ a t a k u ją ”  s y m p a ty c z n y c h  
p i ła k r z y  P o lo n ii ,  a p rz e d e  w s zys t
k i m  tre n e ra  zes p o łu , b y łe g o  w ie 
lo k r o tn e g o  re p r e z e n ta n ta  P o ls k i,  
M ic h a ła  M A T Y A S A . O n  te ż  opo
w ia d a  w y c z e rp u ją c o  o p rz e b ie g u  
t u r n ie ju ,  o ś w ię tn e j g rze  p o ls k ie 
g o  zes p o łu , o  ta k ty c e , ja k ą  sto 
s o w a ł .  o  p rz e c iw n ik a c h .

„ N I E  W IE M ,  j a k  to  w y t łu m a 
c z y ć  t a k  n a  g o rą c o , a le  w  m ia rę  
u p ły w u  czasu nasz zes p ó ł g r a ł  

c o r a z  le p ie j .  N ie w ą t p l iw ie  o g ro m -

Świetny 
i spore

strzowskich walk przyniosły 
jedną wielką rewelację i  sporo 
minusów. Rewelacją jest oczy
wiście uispaniały bieg reprezen 
tania Szczecina WIESŁAWA 
M AN IAKA, który w biegu na 
100 m ustanowił nowy rekord 
Polski wyn kiem 10 1. Rezultat 
ten jest lepszy o 0.1 sek. od 
poprzedniego rekordu, ale nie 
to jest najważniejsze. Maniak 
okazał się w te j chwili obok 
Amerykanina NEWMANA naj
lepszym sprinterem świata. Do 
tychczas w Europie lepszym

n y  w p ły w  m ia ł  n ie z w y k le  serdecz  
n y  s to su n e k  i  ro d z in n a  a tm o s fe ra  
o ra z  p rz y s ło w io w a  „ o jc o w s k a ”  
o p ie k a , ja k a  o to c z y li n a s  od  p ie rw  
szy ch  c h w il P o la c y  z a m ie s z k a li w  
U S A . N a jt r u d n ie js z y  m e c z  —  w e d 
łu g  m o je j o c e n y  —  ro z e g ra liś m y  
z  F e re n c y a ro s e m .

I  LIGA PIŁKARSKA

BYTOM PAP. Szombierki po 
konały na własnym boisku 
Śląsk Wrocła-r 1:0 (0:0). Jedy
ną bramkę strzelił w 60 min. 
Goiły.

Piłkarze krakowskiej Wisły 
zremisowali w Warszawie z 
miejscową Legią 0:0.

I I  LIGA gra

W MECZU o mistrzostwo I I  
ligi Cracovia uzyskała wynik 
bezbramkowy z Lechią Gdańsk.

BONN PAP. Rozegrane w Mo 
nachium międzypaństwowe spot 
kanie lekkoatletyczne kobiet 
USA — NRF zakończyło się 
zwycięstwem Amerykanek 
62:55. Zwycięstwo drużyny USA 
— to przede wszystkim zasługa 
świetnych sprinterek, które 
wygrały podwójnie biegi na 100, 
200 i 400 m, a także zwyciężyły 
w sztafecie. W biegu na 100 m 
zwyciężyła Tyus — 11,4 przed 
McGuire — 11,5, Trzecia na 
mecie, Pollmann (NRF) miała 
zaledwie 11,9. W biegu na 200 
m mistrzyni olimpijska McGui
re zdeklasowała rywalki uzys
kując doskonały wynik 23,1.

rekord...
miiiiisów

czasem może sę  poszczycić 
rekordzista świata, reprezen
tant NRF Arm in HARY, który 
ma na swym koncie rezultat 
10.0. I  to jest chyba najwięk
sza wymoioa wyniku, jak i osiąg 
nął Maniak w pierwszym dniu 
zawodów. Szczecin anin jest też 
największą indywidualnością 
tegorocznych mistrzostw, gdyż 
wczoraj zunelnie swobodnie za 
pewnil sobie drugi tytuł, tym  
razem na dystansie 200 m w 
czas e 21.4.

U S P O R T O W IO N A  w  w y s o k im  
sto p n iu  w id o w n ia  szc zec iń s ka  m o
g ła  r ó w n ie ż  e m o c jo n o w a ć  się a  r a k  
c y jn y m  p o je d y n k ie m  d y s k o b o li —• 
E d m u n d a  P IĄ T K O W S K IE G O  i a k 
tu a ln e g o  r e k o rd z is ty  P o ls k i Z e n o n a  
B E G IE R A . P ią tk o w s k i jesz.cze ra z  
z a p e w n ił s^b ie t y t u ł  m is tr z o w s k i, 
o s ia g a ja c  ju ż  w  p ie rw s z e j p ró b ie  
z n a k o m ity  r e z u l a t  CO,32, ty tk o  o 
15 cm  g o rs zy  od  sw ego re k o rd u  
ż y c io w e g o , k t ó r y  je szc ze n ie d a w n o  
b y ł re k o rd e m  P o ls k i. Z e n o n  B e a ie r ,  
r e w e la c y jn y  p o g ro m c a  dy&kobotli 
a m e ry k a ń s k ic h  w  m e czu  P o ls k a  —  
U S A , p rz e g ra ł z  P ią tk o w s k im , ale  
i  on o s ią g n ą ł b a rd z o  d o b ry  re z u l
t a t  —  59,00.

PRAWDĘ MÓWIĄC na tym  
kończy się lista w ielkich osiąg 
nięć tegorocznych mistrzostw. 
Niestety, w imprezie nie bierze 
udz!alu k ilku  czołowych zawód 
ników, a spora grupa występu 
je nie w swoich specjalnoś
ciach (ogołocony z czołówki dy 
stans 10 000 m, ograniczony u- 
dział rekordzistek świata Ireny 
Kirszenstein i  Ewy Klobukow- 
skiej itd). Tego rodzaju „roszą 
dyn na pewno nie podnoszą ran 
gi mistrzostw krajowych, które 
w procesie decentralizacji svel 
niają rolę w'clkiego egzaminu 
dla całej czołówki i  głębokich 
rezerw.

W rezultacie oglądaliśmy wie 
le finałów, w których pozicm 
jest daleki od spodziewanego. 
Niewypałami zakończyły się 
skoki w dal i  o tyczce, zupełnie 
nie popisali się średniodystan- 
sowcy w biegu na 800 m, bez 
wrażenia m inął rzut młotem, 
„spacerkiem” wygrał swoją kon 
karencję 400 m Andrzej Badeń 
ski... W konkurencjach kobie
cych podobnie. Wiele przecięt
ności i  brak rewelacji. Jednym 
słowem mistrzostwa, które w 
większym stopniu stały się 
spełnieniem obowiązku niż 
wielkim  egzaminem polskiej 
lekkoatletyki, mającej wykazać 
szerokie perspektywf/ na lata 
następne.

Je ś li m im o  to  je s te ś m y  s p o k o jn i
0  n as zą p o z y c ję  w  P u c h a rz e  E u ro 
p y  to  t y lk o  d la te e o , że  lic z n a  g ru 
p a a s ó w  u t r z y m u je  się  p rz e z  c a ły  
sezon w  w y s o k ie j fo r m ie  i  n a  
p e w n o  z d o ła  j ą  za c h o w a ć  d o  w y 
s tę p ó w  w  R z y m ie  i L ip s k u  ( p ó ł f i 
n a ły )  o ra z  S tu t tg a rc ie  i K asse l ( f i 
n a ły ) .  N ie  z a p o m in a  ¡m y  je d n a k , że  
G o ty c zy  to  t y lk o  je d n e g o  z a w o d n i
k a  w  k o n k u r e n c j i ,  g d y ż  t a k i  je s t  
re g u la m in  P u c h a ru .

Dla Szczecina mistrzowska 
batalia ma jednak specyficzne 
znaczenie. Po raz pierwszy ki 
bice tego miasta mają okazję 
oglądać naraz wszystkie nasze 
sławy. Młodzież może zapoznać 
się z bliska z tymi, których zna 
ze szpalt gazetowych lub po
dziwia w telewizji. Liczny za
stęp działaczy i  organizatorów 
zdał egzamin, przygotowując tę 
trudną imprezę bez wielkiego 
doświadczenia. Być może za 
rok, dwa Szczecin będzie zbie
ra ł swoje plony z tegorocznej 
batalii, a ranga Szczecina na 
lekkoatletycznej mapie - Polski 
zwiększy się na tyle, że będzie 
on mógł gościć częściej najlep
szych zawodników krajowych
1 zagranicznych,

ZYGMUNT GŁUSZEK

Przedziwne spekulacje pana (a)
W IE L E  J U Ż  P O W IE D Z IA N O  N A  T E M A T  P R Z Y C Z Y N  S P A D K U  

P O G O N I D O  I I  L I G I  i w c a le  b y ś m y  teg o  te m a tu  d z iś , w  d n iu  in a u 
g u r a c ji  ro z g ry w e k  „ d ru g ie g o  f r o n t u ” , n ie  p o d n o s ili, g d y b y  n ie  to ,  
iż  u c z y n ił  to  w ło ś n ie  k to ś  in n y , p o d p is u ją c y  s ię  s k ro m n y m  (a ) w  
„ P rz e g lą d z ie  S p o r to w y m ” . O tó ż  w g . te g o  p a n a  w in n ą  s p a d k u  p o r to w 
c ó w  d o  I I  l ig i  je s t ... p u b lic zn o ś ć ! P o z w ó lc ie  J e d n a k , że z a c y tu ję  tego  
w a rs z a w s k ie g o  z n a w c ę  s z c z e c iń s k ic h  p ro b le m ó w : „ S ą d z im y , że  S zc z“-  
cin  o d zy s k a  u tra c o n ą  p o z y c ję  w  e k s t ra k la s ie , a ta m te js z a  p u b lic zno ś ć  
u k a ra n a  za  o b jr .w y  n ie z b y t  w y c h o w a w c z e g o  s to s u n k u  do s w o ic h  p u 
p iló w , z ro z u m ie  w c z o ra js z e  b łę d y  i o b e c n ie  b ęd z ie  n a p ra w d ę  p o m ag a ć  
z a r z ą d o w i P o g o n i w  ja k  n a j le p s z y m  p ro w a d z e n iu  zes p o łu  p o r to w c ó w  
n a d ro d z e  do I  l ig i” . A  w ię c  B Ł Ę D Y  P U B L IC Z N O Ś C I,  ( je d n e j z le p 
szy ch  w  P o ls ce  — d o d a jm y ) , n ie  b łę d y  z a w o d n ik ó w , t re n e ra , k ie 
ro w n ic tw a  s e k c ji ,  z a d e c y d o w a ły  o s p a d k u ! Od d z iś  n ie co  in a c z e j 
w ię c  b ę d z ie m y  p a trz e ć  n a te  s p r a w y .  T o  n ie  s to p e r F ija łk o w s k i  b y ł 
b ez f o r m y ,  t y lk o  c a ła  p ó łn o c n a  t r y b u n a ,  n a to m ia s t  za  g rę  a ta k u  
o d p o w ia d a ją  c i z p o łu d n io w e j . . .  Z o s ta w m y  je d n a k  te  m a k a b r y c z n e  
ż a r ty  na b o k u  i z a s ta n ó w m y  s ię  j"*k m ó g ł (a ) d o jś ć  d o  ta k ic h  w n io 
s k ó w . J e ś li b o w ie m  (a ) to  sarn G rz e g o rz  A le k s a n d ro w ic z  n a p rz y 
k ła d ,  m o ż e m y  sob ie  p o m y ś le ć , iż  ja k o  b y ły  sę d z ia  p i łk a r s k i ,  cza s a m i 
w y g w iz d y w a n y , c za s a m i i s z tu r c h n ię ty , m o ż e  ż y w ić  do  p u b lic zn o ś c i 
w  o g ó le  J a k ieś  u ta jo n e  ż a le , je ś li n a to m ia s t  (a )  to  n ie  o n ... N o  cóż  
m o że  to  b y ć  r z e c z y w iś c ie  k to ś  le p ie j  w ie d z ą c y  co się  tu  u  nas —  
i  j a k  —  s ta ło , c h o c ia ż , ja k  są d zę, a n i  ra z u  go w  S z c z e c in ie  n ie  b y ło . 
I  n a p is a ł t a k  j a k  c i w a rs z a w s c y  l i t e r a c i ,  k tó r z y  z  W a łó w  C h ro b re g o  
o g lą d a li  w z b u rz o n e  m o rz e ... M A R E K  S Z Y M C Z Y K

Zdobywcy Pucharu Ameryki

L E K K O A T L E T Y C Z N E  M IS T R Z O S T W A  POT S K I  N A  R O K  1965 P R Z Y 
P A D Ł Y  W  S Z C Z E G Ó L N Y M  M O M E N C IE .  Z  J E D N E J  S T R O N Y  
W  S Z C Z E C IN IE  M IE L IŚ M Y  ZB 11 K A C  P IE R W S Z E  P L O N Y  A K C J I  
D E C E N T R A L IZ A C J I  W  T E J  D Z I I  D Ż IN IE  S P O R T U , A  Z  D R U G IE J  
S C IS I.A  C Z O Ł Ó W K A  M A  P R Z E D  S O B Ą  Z A D A N IE  J A K  N A J T  •  P -  
S Z E G O  Z A P R E Z E N T O W A N IA  S IĘ  W  P IE R W S Z E J  W E R S J I P U C H A 
R U  E U R O P Y .

PIERWSZE DWA DNI m i-
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CENTRALA HANDLOWA WYROBÓW METALOWYCH 
W SZCZECINIE . ,  ,

ul. Górnośląska 14/16

zawiadamia P. T. Klientów

woj. szczecińskiego i koszalińskiego, że w  dni a cli 
1. IX . 65 r. do 15. IX . 65 r. zostanie przeprowadzona 
inwentaryzacja w magazynie śrub i wyrobów śrubo
wych, zawleczek, podkładek, nawierzchni kolejowej 
1  sprzętu teletechnicznego. W tym czasie sprzedaż w/w  

artykułów metalowych będzie wstrzymana.
[W związku z tym prosimy o wcześniejszy odbiór z ma

gazynu zleconych już towarów.
Magazyn drutu i ■wyrobów z drutu będzie czynny bez 

przerwy.
„METALZBYT” SZCZECIN

2675-K

Zakłady prasy
zaopatrujące 

snoich pracowników

w ziemniaki
na zimę, winny zgłosić zapotrzebo
wania na ziemniaki w Przedsię
biorstwie Państwowym Warzywa- 
Owoce v/ Szczecinie, ul. Żółkiew
skiego 12-a, teł. 465-59, pokój nr 5. 
Pisemne zgłoszenia — listy imien
ne wg wzorów 1 form lat ubiegłych 
należy złożyć do dnia 10 września 
1965 r. 2648-K

K U R S Y
PISANIA NA MASZYNIE
STENOGRAFII
SEKRETARIACKIE

organizuje
Szczecinie i Stargardzie

Stowarzyszenie Stenografów 
i Maszynistek w Szczecinie

Zgłoszenia w Szczecinie do Zasad
niczej Szkoły Zawodowej ul. Re
wolucji Październikowej 17, tel. 
21—464, w Stargardzie do Zespołu 
Szkół Zawodowych, Park 1 Maja 2, 
tel. 749. Dla młodzieży nie przyję
tej do szkół średnich i zawodowych 
prowadzi się specjalny program 
przygotowujący do egzaminów.

2676-K

Pracownicyposzukiwani
P rz e d s ię b io rs tw o  S p rz ę to w o  -  T ra n s p o r to w e  
B u d o w n ic tw a  R o ln ic z e g o  w  S z c z e c in ie -D ą b iu  
z a t r u d n i  od z a r a z :  s t . in s p e k to ra  d o  d z ia łu  
o rg a n iz a c y jn o -p r a w n e g o , s t . in s p e k to ra  do  
d z ia łu  k o n t r o l i  w e w n ę t r z n e j i in s p e k to ra  k o n 
t r o l i  f in a n s o w e j, in s p e k to ra  te c h n ic zn e g o  i 
in s p e k to ra  e k s p lo a ta c ji  s p rz ę tu  b u d o w la n e g o , 
e k o n o m is tę  t ra n s p o r tu . 2 e k o n o m is tó w  do  d z ia  
In  z a o p a trz e n ia . P ra c o w n ic y  w y je ż d ż a ją c y  w  
te re n  o t r z y m u ją  d ie ty , z w r o t  k o s z tó w  n o c le g u  
i  p o d ró ż y . P ra c o w n ic y  z a t r u d n ie n i w  z a rz ą d z ie  
p rz e d s ię b io rs tw a  i w a rs z ta c ie  m a ją  z a p e w n io 
n y  d o w ó z  d o  p ra c y . S zc ze g ó ło w e  w a r u n k i  p r a -

' p ła c y  do  u z g o d n ie n ia  w  d z ia le  k a d r , i  d e k t r o t e c h m c z e n j .

Biuro 
Ogłoszeń 
teî. 428-62

T P P R  —  P o ra n e k  d la  m ło d z ie ż y  
19.30; W S P Ó Ł C Z E S N A  —  g . jo _  f j} m  ra ,dz. —  od 1. 16

D O M  K U L -  „ C z ło w ie k , k t ó r y  w ą tp i”  g . 18, 20; 
„ L e c ą  la t -  „13 M U Z ”  —  c z y n n y  od g. 11; 

; O P E R E T K A  n ie c z y n n a ;  K O N T R A S T Y  —  w ie c z o re k  ta n e c z -  
„  . . n y  g- 20; P IN O K IO  —  w ie c z o re k

C Y R K  W I E L K I  —  P r o g r a m  m ię d z y -  ta n e c z n y  g . 20 
n a ro d o w y  g . 15, 19.

P O L S K I
s k ie g o ”  g 
. .G ru b e  r y b y ” g . 19.30; 
T U R Y  K O L E J A R Z A

UjLfSTCtLiU/
D E L F IN
w z b ro n io n y ”

A N G IE L S K IE G O  u d z ie  
la m  d la  z a w o d u  i  szk o  
ły .  S p e c ja ln o ś ć  —  k o n 
w e rs a c ja , Ś lą s k a  20—Ï  
A . 8415-G

IN Ż Y N IE R  p r z y jm u je  
z le ce ń  ia  n a  ty  e h  m i as to  -  
w e j n a p r a w y  t e le w iz o 
r ó w  z  p r z y ja z d e m  n a  
m ie js c e , t e l .  466-53.

X okale
T R Z Y  p o k o je  z  k u c h 
n ią  , k w a t e r u n k o w e  w  
S z c z e c in k u , z a m ie n ię  
n a  ró w n o rz ę d n e  lu b  
m n ie js z e  w  S zc zec in ie . 
K a m fo r o w s k i,  S zczec i
n e k , u l .  P r o le t a r ia t u  
27. 8313-G

j p t i z e d a ż .

Z Ł O T E  s p a n ie le , szoze  
n ię ta  po  ro d z ic a c h  n a 
g ro d z o n y c h  —  s p rz e 
d a m , W y s p ia ń s k ie g o  
»0. 8369-G

P IE C  € . o . ż e l iw n y ,  
10 co m , u ż y w a n y  — 
s p rz e d a m , K o n o p n ic 
k ie j  22 A . 8517-G

S A M O C H Ó D  m a r k i  z a 
g ra n ic z n e j — s p rz e 
d a m , p a r k in g  p r z y
B r a m ie  P o r to w e j,  n ie 
d z ie la  od  go-dz. 10 do  
18. 8505-G

S A M O C H Ó D  „ W a rs z a 
w a ”  n ie  o d e b ra n y  je 

że z  P K O  —  s u rz e -  
d a m . O f e r ty :  B iu r o
O g ło s zeń , p l.  H o łd u

T V ”  175 c c m  —  s p rz e 
d a m . o g lą d a ć , godz.
18, -----------
4.

S A M O C H Ó D  „ S y re n a  
’ —  s p rz e d a m . G u -  

m ie ń c e , R ó ża n a  24.
8538—G

. . S T A R O M Ł Y Ń S K A  27 —  R ze źb a  p o -
„  w i t a jc i e  —  w s tę p  m o rs k a , I  p re z e n ta c ja  m a la r z y  i  

- 10, 11.45, 13.38 — p o e tó w  z  k r a jó w  d e m o k ra c ji  lu -
„  !• „ M iło ś ć  d w u d z ie -  d o w e j, re n e s a n s o w e  s tro je  k s ią ż ą t

.y to la tk o w  g . 15.3-3, 18, 20.30 —  szc ze c iń s k ic h  g . 10—16, W A Ł Y
fra n c . — o d  1. 16; K O S M O S  — „S>ze C H R O B R E G O  
h e re z a d a ”  g. 9, 11.15, 13.30,
13.30, 21

------------------- .—  _ W y s ta w y  m o r-
g. 9, 11 .15, 13.30, 16, sk ie , p rz y r o d a , k u l tu r a  A f r y k i  Z a -

,  , , Pa n o r a m,  e h o d n ie j, z d z ie jó w  k o w a ls tw a  n a
C O L ó S S E U M  —  „ z n o -  P o m o rz u  Z a c h o d n im ,. „ M o rz e ”  —  

w s p ó łcze sn a  p la s t y k a ' m a ry n is ty c z 
n a  w  z b io ra c h  M u z e u m  P o m o rza  
Z a c h o d n ie g o  g. 10— 16.

M a x  L in d e r ”  g .  11.15, 13.3Ó, 
18.30, 21 — f r a n c .  —  o d  1. 12; B A Ł 
T Y K  —  „ T r z e j  m u s z k ie te r o w ie ”  
I I  s. g . 11.10, 13.30, 15.50, 18.10, 20.30 
— f r . - w ł .  — p a n o r a m . —  od  1. 16; 
O G R O D O W E  —  „ K o m ic z n y  ś w ia t  
H a ro ld a  L lo y d a ”  g . 19.45 — U S A  —  
od  1. 12; P O L O N IA  —  „ K a r m a z y n o 
w y  p i r a t ”  g . 11, 13, 15 —  U S A  —  
od 1. 12, ,,C o  się z d a r z y ło  B a b y  
J a n e ”  g. 17.15, 20 —  U S A  —  od  
1. 16; P IO N IE R  —  „ L a t a ją c y  p ro 
fe s o r” g. 13, 15 — U S A  —  od 1. 9, 
„ S p o tk a n ie  z d ia b łe m ”  g . 17 —  
f ra n c . —  od 1. 12, „E teiś w  n o c y  
u m rz e  m ia s to ”  g. 18.30, 20.30 —  poi.

Od 1. 14; D E R B Y  —  „ W  '  '

S Z P IT A L E

I I I  K L I N I K A  C H IR U R G IC Z N A  —
P o m o rz a n y .
K L I N I K A  P O Ł O Ż N IC Z A  S Z P IT A -  
L A  W O J S K O W E G O  —  u l.  P io t ra

. ________ _______  d £ i  S k a rg i.
d o o k o ła  ś w ia ta ” g. 20.30 —  U S A  —  M IE J S K I  S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  —  
p a n o ra m .;  K IN O  W  Z A M K U  —  u3- S w - W o jc ie c h a  7.
„S e rc e  i  szp a d a  - g . 14.30, 17, 19.45 A p _ „ _ _ T 
— f r a n c . , —  p a n o ra m . —  od 1. 12;
P R O M IE Ń  —  „ H e le n a  T r o ja ń s k a ”
g . 13, 15.30. 18, 20.30 —  U S A  —  od N R  7 —  u l .  5 L ip c a  7, N R  46 —  
1. 12; F A L A  —  „ P r z y g o d y  H u c k a ”  tri. W ie lk a  17, N R  47 —  AJ. W y -
V 13 15 15 17̂ 1 __ 11C A __ yiv/VU»nla 1113, 15.15, 17.30 —  U S A  —  p a n  o -  Z w o le n ia  I I .  
r a m ic z n y  —  od 1. 12, „ L ę k ”  g .
19.45 —  w ę g . —  od  I .  16; M A R S  —  D E L IK A T E S Y  
„ M a f ia  n ie  p rz e b a c z a ”  —  g. 16.30,
18.30, 20.30 —  w ł .  —  o d  1. 16; E C H O  
(K r z e k o w o )  —  „ B a b e t t e  id z ie  n a  
w o jn ę ”  g . 18, 20 —  f r a n c .  —  od  
1. 16; Ś W IT  (S k o lw i-n ) —  „7  n a rz e 
c z o n y c h  d la  7 b r a c i”  g . 17.30, 19.30 
—  U S A  —  p a n o ra m . —  o d  1. 12;
M E W A  (Ż e łe c h o w o ) — „ A g n ie s z k a  46” 
g. 17.30, 19.30 —  p o i .  —  od 1. 16; 
S Z M A R A G D O W E  ( Z d r o je )  —  „ U -  
m a r l i  m i lc z ą ”  I  s. g .  14, 16, 18 —
N R D  —  o d  i .  16, „ Z a b a w n a  b u z ia ”  
g . 20 —  U S A  —  o d  1. 16; M U Z A  
(P o m o rz a n y )  —  „ R a n c h o  w  d o li
n ie ”  g . 18, 20 —  p a n o r a m . —  od  
1. 16; P R Z Y J A Ź Ń  ( D ą b ie )  —  „ T u -  
d o r”  g . 15, 17.15, 19.30 —  r u m . —  
p a n o ra m . —  od 1. 16; H U T N IK
(S to lc z y n ) —  „ W i lc z y  b i le t ”  —  g .
18, 20 —  p o i. —  od 1. 16; B A J K A  
(P o lic e )  —  „ N o w y  G ilg a m e s z ”  g.
25, 17, 19 —  w ę g . —  o d  1. 16; 1 M A J  
(Ż y d ó w c e )  —  „ P ó ź n e  p o p o łu d n ie ”  
g. 16, 18, 20 —  p o i. —  o d  1. 16;
M A R Z E N IE  (W i& lg o w o ) —  „G ło s

S K L E P  N R  5 —  A l .  W y z w o le n ia  98 
go d z. 10— 15.
S K L E P  N R  1 —  W o j .  P o ls k ie g o  52 
g o d z . 15—2«.

7.30, 8.30, 12.05, 17,

• poi. —

P O R A N K I D L A  M Ł O D Z I E Ż Y

F O -L O N IA  —  „ A z a  n a  s p a c e rz e ”  g. 
10, P IO N IE R  —  „ D a m a ,n ”  g. 10, 11, 
12 — p o i. —  Od 1. 7 ; B A Ł T Y K  — 
„ Z a ją c z e k ”  g. 10.10 —  p o i.;  P R O -
511 E N  — „ C z o łp a n  -

W IA D O M O Ś C I
21, 23.50.
S E R W IS  R Y B A C K I:  IG.
7.45 —  m u z y k a  p o ls k a , 8.10 —  au d . 
cYla k o b ie t ,  8.45 — k o n c e r t  so li
s tó w , 9.15 — „ Z d z ie r a m y  e t y k ie t k i” ,
5.30 — m u z y k a  ro z ry w k o w a , 10 — 
s zc zec iń s k i N o ta tn ik  K u lt u r a ln y ,  
10.20 —  „ R a d ic k u t e r ” , 11 —  k o n c e r t  
d n ia , 12.10 — p o ra n e k  s y m fo n ic z n y ,
13.30 —  „ M o s k w a  z  m e lo d ią  i  p io 
s e n k ę ” , 14 —  „ J a k  z d o b y ć  szczę
ś c ie ” , 14.30 —  „ R a d io s ta c ja  h a rc e r -

„ T e a t r  C z e rw o n e j T a r -  
15.45 —  g a w ę d a  „ K re s  epo 

p e i ,  16.05 —  z  m u z a m i n a ty ,
16.30 —  K o n c e r t  C h o p in o w s k i, 17.05 
—  fe lie to n  n a t e m a ty  m ię d z y n a ro 
d o w e , 17.15 — „ W a k a c je  w e  W ło 
s ze ch ” , 17.30 —  „ Z g a d u j-Z g a d u la ” , 
19 —  R e w ia  p io s e n e k , 19.30 — d w a  
s łu c h o w is k a , 23.30 —  ze  ś w ia ta  o - 
p e ry , 21.22 —  w ia d o m o ś c i sp o rto w e , 
21.25 —  z b o is k  i s ta d io n ó w , 22 —  
o g ó ln o p o ls k ie  w ia d o m o ś c i s p a r to -

k w ia t  p o ra ń -  v. e , 22.20 —  „ N a s z e  p o w s ze d n ie  n ie 
b ie s k ie  m ig d a ły ” , -22.30 — o rk ie s tra  
ja z z o w a  A . K u r y le w ic z a , 23 —
„ M u z y k a  spod  w ło s k ie g o  n ie b a ” .

T e le w iz ja

_  a d z . —  od 1.
F A L A  —  „ C z e rw o n y  K a p t u r e k ”  g.
12; M A K S  —  „ N ie z n a n a  p la n e ta ”  
g . 11, 12' —  p o i. —  o d  1. 7; E C H O  
— „ A la r m  w  Z O O ”  g . 16 —  p o i. —  
od  1. 7; Ś W IT  —  „ K r ó le w n a  ze  
z ło tą  g w ia z d ą ” g . 1S —  cze sk i —  
od  1. 12; S Z M A R A G D O W E  — „ K r ó l  
p u s zc zy ”  g. 12 —  pod. — od 1. 7;
H U T N IK  —  „ T a je m n ic a  s ta re j k o 
p a ln i”  g . 12 —  a n g .;  P K Z Y J A :  '
„ O rk ie s tra  w o js k o w a ”  g . 13 —  w ę g .;  
i  M A J  —  „ S k a r b  C z a rn e g o  J a c k a ”  _  -re p o r ta ż  z M ię d z y n a ro d o w e g o  
g . 13 — p o i.;  M E W A  —  „ L a ta w ie c  ob o zu  „ S p u t n ik ” w  S o c z i, 14 —  p ro  
7. k o ń c a  ś w ia ta ”  g . 12, 15.30 — g ra m  d n ia , 14.05 —  P o ls k a  K r o n ik a  
f ra n c . —  od 1. 7; M U Z A  — „ U c z e ń  F ilm o w a . 14.15 — f i im  fa b . „W ó d z  
C z a rn o k s ię ż n ik a ”  g . 16.15; B A J K A  c z e rw o n o s k ó ry c h ” , 15.25 — „ P o 

i ł  —  c h w a ła  w e te r y n a r z y ” , 15.40 — „ D z ie

P R O G R A M  P O L S K I

—  „ P rz e p u s tk a  n a  lą d ”
¡a d z . —  od  1. 12; M A R Z E N IE  
K o m ic z n y  ś w ia t  H a r o ld a  L lo y d a ” 
g. 12 —  U S A  — od  3. 12.

c i a r a b s k ie ” , 15.55 —  „ W ie lk a  g r a ” 
—  t e le tu r n ie j .  16.50 —  f i lm  fa b . 
ang . „ E g ip c ja n in ” , 1S.05 —  „ L u d z ie  
i  z d a rz e n ia ” , 19.15 —  f i lm  p o ls k i 

p o d s ta w ie  „ S p e c jo z a ” , 19.36 —  „ S p o tk a n ie  z 
p o e tą ”  —  A n a to l S te r n , 18.50 —

________  _ . D o b ra n o c  d z ie c io m , 20 — d z ie n n ik
IO T O P L A S T Y K O N  ( W o j.  P o ls k ie -  T V ,  20.20 — f i lm  fa b . f ra n c . — od 

| go  36) „ A lp y ”  g . Mk—21. 3 — „ Z ło d z ie js k ie  rz e m io s ło ” ,
21.55 — S p o rto w a  n ie d z ie la , 22.30 —  
„ M e lo d ie  zn a d  A d r ia t y k u "

R E P E R T U A R  K IN  
in f o r m a c j i  W Z K .

10— 21.

. . . .  „  — ___ . .  . . . .  , .  P o d a n ie  o  p rz y ję c i©  n a -
S z c z e c in -D ą b ie , u l ,  P o m o rs k a  52/57, t e l .  32-20«. le ż y  k ie ro w a ć  n a a d re s :  C e n tra la  T e c h n ic z n a

G d a ń s k ie  B iu r o  S p rz e d a ż y , G d a ń s k -O l iw a , u l.  
G ru n w a ld z k a  n r  489, w  te r m in ie  d o  d n ia  25 
l*m . B liż s z y c h  in f o r m a c j i  u d z ie la  r e fe r a t  k a d r  
—  t e l .  520-005-6. 2682- K„ F ilm o s ”  w  S zc ze c in ie , z a t r u d n i  2 te c h n ik ó w  

n a p r a w y  s p rzę tu  p ro je k c y jn e g o  lu b  ra d io te c h 
n ik ó w . W a r u n k i  p ra c y  d o  o m ó w ie n ia  w  b iu 
r z e  „ F ilm o s u ”  w  S zc zec in ie , p l. B a to re g o  3 
le i .  80-4« łu b  85-87. 2603-K W y d z ia ł G o s p o d a rk i "W odnej P r e z y d iu m  W R N  

w  S zc ze c in ie , z a t r u d n i od z a ra z  2 in ż y n ie ró w  
o  s p e c ja ln o ś c i b u d o w n ic tw a  w o d n e g o  lu b  teeh  
n ik i  s a n ita r n e j,  in ż y n ie r a -e h e m ik a  o ra z  te c h 
n ik a  u rz ą d z e ń  s a n ita rn y c h . Z g ło s z e n ia  te le fo 
n ic z n e . t e l .  42-582 lu b  o so b iś c ie  w  g m a c h u  

»r 288, I I  p . 268Ó-K
T e c h n ik a  b u d o w la n e g o  do  p ro w a d z e n ia  in w
r t y c j i ,  te c h n ik a  sa m o ch o d o w e g o , m a g a z y n ie ra  p r e z y d iu m  W R n ”” D okó l 
do  m a g a z y n u  te c h n ic z n e g o , z a t r u d n i  n a ty c h -  z y a i « n i v\ k n , p o k o j
m ia s t F a b r y k a  A p a r a tu r y  M le c z a rs k ie j w  S zeze ______________________________________________________
m n ie , u l .  G d a ń s k a  2 1 -B . 26T7-K
-  _____________________ ___________________________  In ż y n ie r ó w  lu b  te c h n ik ó w  b r a n ż y  e le k tr y c e -

“  ——  —  n e j i  in s ta la c ji  s a n ita rn y c h  n a  s ta n o w is k a  k ie -
9 n „ a ^ . . . i_____ _ . , ,  , r ó w n ik ó w  g ru p y  ro b ó t;  k ie r o w n ik ó w  ro b ó t,
ku lo to r-1  s ta ’no?*!łSfei> z a t r u d n i P rz e d s ię b io rs tw o  R o b ó t In s ta la c y jn o -
» b y tu  z a t r u d n i  - k l®ro 'w* i i /ra  M o n ta ż o w y c h  B u d o w n ic tw a  R o ln ic ze g o  w  Szeze
bLorstw o  F ł-o d i ik c t?  <5inie- u l - K o lu m b a  59. W y  n a g ro d ę «  n ie  w g  U k ła
U l. Ix » « r to w ic 5 ^ 3 / 4 .  w S K d  d“  Z b k » - c « g o  P M e r  w  B u d w r a ic t w ie .  2 T O -K
I  z a  k in e m  „ P o lo n ia ” ) .  2678-K  •_________ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _

——  _ _ _ _ _  C e n tra la  R y b n a  w  S zc ze c in ie , z a t r u d n i  od z a -
P o frm iik .iłA m « ,  . ,  . . r a z  edtceiicm istę h a n d lo w e g o  d /s  s k u p u  r y b .
•k ie ro w n ik a  yp i? n t t „  “ ^ n d >'datia . Da s ta n o w is k o  W a r u n k i  p ra c y  i p ła c y  d o  o m ó w ie n ia  w  b iu rz e  

Z a ^ P f t r z e n .a  w  S w d n o u j-  k a d r  C e n t r a l i  R y b n e j S zc zec in  —  B u lw a r  
se tu . W y m a g a n a  z n a jo m o ś ć  b ra n ż y  m e ta lo w e j G d y ń s k i n r  2. 2631-K

23.15 —
S zc zec iń sk a  K r o n ik a  S p o r to w a , 
P ro g ra m  n a ju t r o  i  D o b ra n o c .

1 R O G R A M  B E R L IŃ S K I

9.25 —  W  c e n tr u m  u w a g i , 1« —  
a u d y c ja  d la  n a jm ło d s z y c h  d z ie c i. 
10.20 — S p o rto w e  p rz e d p o łu d n ie . 11
—  a u d . r o z r y w k o w a  z  H a l le ,  11.55
— w ia d o m o ś c i. 12 — ro z m a ito ś c i. 13
— ro z m o w a  n ie d z ie ln a , 13.30 —  k ą 
c ik  ro ln ic z y , 14 30 — „ P r e m ie r a  w  
P a lo c u  A d m ir a ls k im ” , f i lm  ro z 
ry w k o w y ,  15.35 —  p ro g ra m  c y rk o 
w y , 16.55 —  w ia d o m o ś c i, 17 —  a k t u 
a ln o ś c i s p o r to w e . 18.50 —  p o z d ro 
w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j. 19.50 — w  
c e n tru m  u w a g i , 20 — „ W i lk  i o w c e ”  
t e a t r  T V ,  22 —  w ia d o m o ś c i i s p o r t .

Komunika! MO
Ś w ia d k o w ie  w y p a d k u , k t ó r y  m ia ł  

m ie js c e  n a  u l ic y  M ic k ie w ic z a  vis  
a v is  S A M -u  m ię sn e g o  w  d n iu  
3.V I  I i . 65 r .  o k o ło  g o d z . 18. poroszeni 
są n zg ło s ze n ie  się w  K o m e n d z ie  
K u c h u  D ro g o w e g o  M O , u l .  K a 
szu b s k a  35 p o k ó j 8 lu b  69 w  godz.
8— 16.00.

Koniec
kramarstwem 
na ulicach

S zc ze c iń s k ie  u lic e  p rz e d s ta w ia ją  
w id o k  z a is te  e g z o ty c z n y . Z w ła s z 
c za  c e n tru m  w p ro s t  o b le p io n e  je s t  
p rz e k u p k a m i z a c h w a la ją c y m i k w ia  
t y  i  w a rz y w a . U lic z n y  h a n d e l o d 
b y w a  się w  p ra w d z iw ie  t a rg o w e j  
a tm o s fe rz e  i  s tw a rz a  d la  lic z n y c h  
gości spoza S zc zec in a  z u p e łn ie  n ie  
p o w ta r z a ln y  k o lo r y t .

P is a liś m y  ju ż  o t y m  w ie le  r a z y ,  
n ie s te ty  bez w ię k s ze g o  s k u tk u . T e  
g o ro c zn a  in w a z ja  p rz e k u p e k  n a  u l i  
ce ś ró d m ie ś c ia  d o k u c z y ła  ju ż  je d 
n a k  n a w e t  n a ogó ł c ie r p liw y m  o j -  
co m  m ia s ta .

J a k  się  d o w ia d u je m y , P r e z y 
d iu m  M R N  p o s ta n o w iło  w y d a ć  z d e  
c y d o w a n ą  w a łk ę  u lic z n e m u  k r a -  
m a rs tw u . U s ta lo n o , że  do p uś c ić  
m o ż n a  w  t a k ie j  f o r m ie  je d y n ie  
sp rze d a ż  k w ia t ó w  i to  w  śc iś le  
w y z n a c z o n y c h  m ie js c a c h . M ie js c a  
te  w y b ra n o  n a  s k rz y ż o w a n iu  A l .  
P ia s tó w  i  u l.  B o i. K rz y w o u s te g o  
o ra z  w  A l .  N ie p o d le g ło ś c i. W ła 
dze m ie js k ie  z a in s ta lu ją  ta m  spe
c ja ln e  (ponoć e s te ty c z n e  s to is k a ).  
N ie  b ę d z ie  ta m  w o ln o  s p rz e d a 
w a ć  ż a d n e j m a r c h w i , c z y  p ie tru s z  
k i ,  k t ó r e j  i t a k  je s t  d o sy ć  w  s k le  
p ac h  w a rz y w n ic z y c h . 1 je s zc ze  je d 
n o . P o d s ta w o w y m  w a r u n k ie m  d o 
p u szc ze n ia  p rz e k u p e k  do  sp rze d a-, 
ż y  n a n o w y c h  s to is k a c h  b ę d z ie  
czystość!

M a m y  n a d z ie ję , że  z n ik n ą  w re s z -  
c le  w y tłu s z c z o n e  f a r tu c h y  i  le p k ie  
z b ru d u  rę ce  „ s p rz e d a w c z y ń ” , o b y  
s ta ło  s ię  t o  ja k  n a jp r ę d z e j .  S k a z )

K ro n ika
roypadkóiD
P R A C O W IT Y  d y ż u r  o d n o to w a li  

w c z o ra j fu n k c jo n a r iu s z e  K o m e n d y  
R u c h u  M O , n a te re n ie  m ia s ta  w y 
d a rz y ło  się b o w ie m  sp oro  w y p a d 
k ó w  d ro g o w y c h . N a jp o w a ż n ie js z e  
p u b lik u je m y .

O  g o d z . 7.30 pod w ia d u k te m  k o . 
le jo w y m  p rz y  u l.  H o ż e j w p a d ła  
pod a u to b u s  M P K  8 - le tn ia  E lż b ie 
ta  K .  z a m . p r z y  u l. W is ze s ła w a . 
R a n n ą  d z ie w c z y n k ę  p rz e w ie z io n o  
do s z p ita la . N a  szos ię  G o le n io w 
s k ie j w  D ą b iu , n a  w y s o k o ś c i o s ta t  
n ie g o  p rz y s ta n k u  a u to b u s o w e g o , 
m o to c y k lis ta  p o tr ą c i ł  k o n d u k to r 
k ę  M P K  — J a d w ig ę  G . C ię ż k o  
ra n n a  k o b ie ta  p rz e b y w a  w  s z p ita 
lu  n a  P o m o rz a n a c h .

D o  s z p ita la  d z ie c ię ce g o  p r z y w ie 
z io n o  6 - le tn ie g o  P a w ła  K .  Chło-r 
p ie c  w y b ie g ł n a P l .  Z w y c ię s tw a  
n a je z d n ię  i  p o trą c o n y  zo s ta ł  
p rz e z  m o to c y k l. I  w re s zc ie  n a A l .  
P ia s tó w  i i s  a v is  „ K a m e r a ln e j”  
w p a d ł pod m o to c y k l, id ą c  „ z y g z a 
k ie m ”  po  je z d n i p i ja n y  p rze c h o 
d z ie ń  —  E d m u n d  A . K ie r o w c a  
m o to c y k la  K a z im ie r z  O . i p o trą 
co n y  p rze ze ń  m ę ż c z y z n a  o d w ie z ie 
n i z o s ta li d o  s z p ita la .

R Ó W N IE  c ię ż k i d y ż u r  m ie li  
w c z o ra j p ra c o w n ic y  W o je w ó d z k ie j  
S ta c ji  P o g o to w ia  R a tu n k o w e g o .  
P rz e w a ż a ły  n a jro z m a its z e  zac h o 
ro w a n ia , b y ło  ta k ż e  sp oro  w y p a d 
k ó w . I  ta k ,  w  T a t y n iu  p o w . S zc ze  
c in  w p a d ł pod k o n n ą  g ra b ia rk ę  
m ie js c o w y  r o ln ik  — 6 2 -le tn i M a r ia n  
S . O g ó ln e  o b ra ż e n ia  o p a t r y w a ł  
c h ir u r g  p o g o to w ia . W  W o je w ó d z 
k ie j  P rz y c h o d n i P rz e c iw g ru ź lic z e j  
je d e n  z p ra c o w n ik ó w  6 1 -le tn i A n 
to n i Z . p o p a rz y ł s ię  w r z ą tk ie m  
(p o p a rz e n ie  I I I  st. ob u  d ło n i Î  
p rz e d ra m ie n ia ) . W  J a s ie n ic y  s p a d 
la  ze  sc h o d ó w  1 7 -le tn ia  H a lin a  K .  
za m . p r z y  u l.  O g ro d o w e j. Z ła m a 
n y  o b o jc z y k  n a s ta w ia ł ra n n e j d y 
ż u r n y  c h iru rg . K a r e t k a  p o g o to w ia  
w y je ż d ż a ła  ró w n ie ż  do  P rzę s o c in a , 
g d z ie  1 4 -le tn ia  A n n a  J . z o s ta ła  
d o tk l iw ie  p o g ry z io n a  p rz e z  psa. 
D z ie w c z y n k ę  p rz e w ie z io n o  do  
a m b u la to r iu m  p o g o to w ia . <ap)

Kto zgubił?
D w ie  g ę s i, k t ó r e  p rz y  b łą k a ły  s!^  

Jia te re n  Z a s a d n ic z e j S z k o ły  O g ró d  
n ic a e j w  z d r o ja c h , w ła ś c ic ie l m o 
ż e  o d e b ra ć  pod w /w  a d re s e m , a

1« b m . w  ta k s ó w c e  n r  278 pozo
s ta w io n o  a k tó w k ę , k tó r ą  o d e b ra ć  
m o ż n a  w  n as ze j r e d a k c ji ,  p o k ó j 
49.

11 b m . .w  u lic zc e  łą c zą c e j A l .  W o j  
P o ls k ie g o  e  u l .  W y s p ia ń s k ie g o  
(p rz y  se kc je  pod&t. n r  43) z n a le z io 
n o  ze g a re k  d aa n sk i. D o  o d e b ra n ia  
—  u l.  W y s p ia ń s k ie g o  15 m . 1.

Z n a le z io n o  z e g a re k , k t ó r y  o d e
b ra ć  m o żn a  w  a p te c e  p r z y  ud. 
5 -g o  L ip c a  7.

12. V I I  b r .  z n a le z io n o  z e g a re k  m ę  
s k i — o d e b ra ć : z a k ła d  f r y z je r s k i ,  
u l.  Ś w ie rc z e w s k ie g o  20.

11 b m . p rz y b łą k a ł się  d u ż y  p ies
—  o d e b ra ć : u l .  M ic k ie w ic z a  20/4.
.V 3.V II w  Z a m k u  p o zo s ta w io n o  

p ie n ią d z e , k t ó r e  sa d o  o d e b ra n ia  
u  o . M a r ia n n y  W o jto w ic z .

W  n a s ze j r e d a k c ji ,  pofkój 49 je s t  
d o  o d e b ra n ia  d o w ó d  o^o-bisty i in 
n e  d io k u m o n ty  n a  n a z w is k o  W a n d a  
D ą b ro w s k ą .

P r z y b łą k a ł  się  b rą z o w y  n ie ś . W ia  
d om ość : u l .  W ie rz b o w a  113.

L E F O N Y ^ ^ Ai e m ? i 5  A4®? ? i . r  a  ,R S W  ? f ,R * S A  w  S zc ze c in ie . R E D A K C J A  l  A D M IN IS T R A C J A :  S zc zec in , p l.  H o łd u  P ru s k ie g o  8: re d a g u je  k o le g iu m . T E -
m ie ls k i  462-35-^ d z ia ł m ń rc iri f k» t; 1181 r * £ ;  *Jac* el.n * * o  457-41; zas tęp ca  re d a k to ra  n a c z e ln e g o  478-21; s e k r e ta rz  re d a k c ji  428-33; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n . 51): d z ia ł  
J f u S l r a t e  n a ’ k?a n £ v i ^  J  ? £ 2 2 iC W y “ I “771 a ‘ ł£»cznoścl *  c z y t e ln ik a m i 450-21; B iu r o  O g ło s zeń  423-62; re d a k c ja  p o ra n n a  (po g o d z . 6) 378-91; d a le k o p is v  425-14. P r e -  
b io rs tw o  U d o w s z L l f n f e n ^  3I r a c ^ ę f y ^? .0CMt .°Weó  11̂ ,o n o sze„ o raz , ^ d z i a ł y  1 d e le g a tu ry  „ R u c h ” . M o żn a  ró w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t  na k o n to  P K O  N r  10-6-13770. P rze d s ię -  
n u m e r a ty  C en a  n r e n u m p r a ty ^  i r w a ! i ^ S- ąZ^  ,  w  S zc ze c in ie , A l.  N ie p o d le g ło ś c i 41/42. P re n u m e ra ty  p rz y jm o w a n e  są d o  10 d n ia  m ie s ią c a  p o p rze d za ją c e g o  o k re s  p re -

K o lp o r ta ż u ' W v d a ^ a r U ' n ie  “  . ?,7’5® z ł;  P ó łro c z n ie  — 75 z ł ;  ro c zn ie  — 150 z ł .  P r e n u m e r a tę  n a z a g ra n ic ę , k tó ra  Jest o 40 p ro c . d ro żs za  -  p r z y jm u je  B iu ro  
p  azu  W > d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  „ R u c h *  W a r t i w a ,  u h  W r o n ia  23. t e l .  20-46-38. k o n t o  P K O  N r  1-6-100024. Rzez Z a k ł  G r a f  B -5



STRONA 8K
Nowe zasady

opłacania czynszu
„Kurier“ rozmawia 

z wiceprzewodniczącym PMRN  
Eugeniuszem Gałką

OGŁOSZONA w ubiegłą sobotę uchwała Rady Mini
strów w sprawie regulacji czynszów za lokale mieszkal
ne oraz o wprowadzeniu dodatku mieszkaniowego, wzbu 
dziły wśród mieszkańców naszego miasta zrozumiałe za
interesowanie.

— Jak decyzje te będą rc alizowane w Szczecinie?
— O rozmowę na ten temat poprosiliśmy z-cę przewod

niczącego Prezydium MRN — Eugeniusza GAŁKĘ.

w a n ia  m ie s z k a n ia . O tó ż  d o d a te k  
o t r z y m a ją  w s z y s tk ie  oso b y  w s k a 
z a n e  w  U c h w a le  —  p o s ia u a ją c e  do  
k u m e n t  p r a w n y , u p r a w n ia ją c y  do 
z a jm o w a n ia  m ie s z k a n ia . D o ty c z y

. _  TT, _________ . . i '  • to  ta k ż e  osób m ie s z k a ją c y c h  w  bu
S ta . Utrzymanie budynków mie d y n k a c h  b ę d ą c y c h  w ła sn o ś c ią  p ry

— Gospodarka mieszkaniowa 
jest od lat jednym z najważ
niejszych, a jednocześnie naj
trudniejszych problemów mia-

hędą specjalnie powołane ze
społy

— dla lokatorów mieszkań 
zakładowych — w zakładach 
pracy,

— dla użytkowników miesz
kań będących w gestii rad na 
rodowych — zespoły w Misjsk. 
Zjednoczeniu GKiM oraz w 
DZBM-ach,

— dla osób mieszkających w 
prywatnych nieruchomościach 
na podstawie aktów prawnych 
— w Wydz. Gosp. Kem. i 
Mieszk. PMRN oraz w Prez. 
DRN.

Przypomnijmy jeszcze. że 
czynsze w dotychczasowej wy
sokości opłacać będą lokatorzy 
zajmujący pomieszczenia nie
mieszkalne.

Rozmawiał:
szkalnych W  należytym stanie, w a tn ą . C i . w ię c , k t ó r z y  m ie s z k a ją  
zapewnienie im remontów w  d o m a c h  p r y w a tn y c h  bez p rz y d z ia  
.  • , _  _  . .  , łu  k w a te ru n k o w e g o  ja k o  s u b lo k a -własciwej konserwacji, uzyska t o r z y  -  d o d a tk u  n ie  o t r z y m a ją .

P ró c z  te g o  d o d a te k  m ie s z k a n io w y  
n ie  b ę d z ie  p rz y s łu g iw a ł osobom  
o d n a jm u ją c y m  część sw ego  m ie s z 
k a n ia  n a w e t  w  ra m a c h  p rź y s łu g u

Nowe b lok i przy A l. M . Buczka.
F o to :  A . W e a ze r

nie odpowiednich środków f i
nansowych na te potrzeby, to 
naprawdę niełatwe zadanie.
Bardzo istotną sprawą jest tu jącej im powierzchni ńormatyw- 

' - nej, z wyjątkiem odnajmowania
mieszkań dla studentów, uczniów 
niepracujących i rencistów.

— Jakie będą opłaty za tzw. 
nadmetraż?

— WYSOKOŚĆ opłat za po
wierzchnię ponadnormatywną 
pozostaje bez zmian, tj. do 6 
zł za m kw. plus 1,20 zł podat
ku lokalowrgo. We własnym 
więc interesie każdy musi wy 
jaśnie swoje sprawy związane 
z przydziałem i nabyciem u- 
prawnień do zajmowania mie 
szkania — najpóźniej do 25

, września br. Będzie o nich de 
wysokość czynszu kształtowała się cydowała indywidualnie Miei-
w  g ra n ic a c h  4 z ł z.a 1 m  k w . J u ż  c lra  t r -----------------------z tego względu regulacja czyn
szów w sensie ich ujednolicenia 
była rzeczą konieczną.

wysokość czynszów płaconych 
przez mieszkańców.

—  T rz e b a  z w ró c ić  u w a g ę , że  o p la  
t y  z a  u ż y tk o w a n ie  m ie s z k a ń  b y ły  
d o ty c h c za s  b a rd z o  ró ż n e . In n e  w  
b u d y n k a c h  n o w o  z b u d o w a n y c h , in  
n e  w  s ta ry m  b u d o w n ic tw ie , in n e  
t a k ż e  w  m ie s z k a n ia c h  s p ó 'd 2 ie l-  
c z y c h . W  s ta ry m  b u d o w n ic tw ie  n p . 
ś r e d n ia  w y s o k o ś ć  czy n s zu  n a 1 
n i  k w . p o w ie rz c h n i u ż y tk o w e j w y 
n o s iła  w r a z  z  o p ła tą  za w o d ę  i 
w y w ó z  ś m ie c i o k o ło  50 g ro szy , w  
n o w y m  n a to m ia s t  —  80 g ro s zy .
Ś re d n io  d la  S zc zec in a  o p ła ta  za  
m ie s z k a n ia  rp d  n a ro d o w y c h  w y n o 
s i ła  (bez c e n tra ln e g o  o g rz e w a n ia  i  
k o rz y s ta n ia  z  w in d )  —  76 g r .

sp ó łd z ie lc zo śc i n a to m ia s t,

—  N a jw a ż n ie js z ą  c h y b a  s p ra w ą  
je s t  e k s p lo a ta c ja  b u d y n k ó w ?

—  P o d k re ś la łe m  to  ju ż  n a p o c zą t  
k u .  R a d y  n a ro d o w e  n a  c a ły m  o b 
s za rze  S zc ze c in a  d y s p o n u ją  162 
ty s . iz b . S a m e  t y lk o  b ie żą c e  r e 
m o n ty , n ie z b ę d n e  d ro b n e  n a p ra w y  
i  p ra c e  k o n s e rw a c y jn e  w  ty c h  b u 
d y n k a c h  k o s z tu ją  ro c zn ie  80 m in  
z ł .  T y m c z a s e m  w p ły w y  z c z y n 
szów  o s ią g a ły  s u m ę  32 m in  z ł .  T a k  
w ię c  m ia s to  m u s ia ło  d o p ła c a ć  co  
ro k u  48 m in  z ł ,  b y  z a p e w n ić  b ie 
żą c e  u t r z y m a n ie  b u d y n k ó w . N ie  
l ic z y m y  tu  z n a c zn ie  w ię k s z y c h  n a 
k ła d ó w  n a  r e m o n ty  k a p ita ln e . D o 
d a tk o w e  w p ły w y  z o p ła t  czy n s zo 
w y c h  p o z w o lą  n a z ła g o d z e n ie  tego  
d e f ic y tu .

— Jakie więc stawki czyn
szów ustalono dla Szczecina 
od 1 października?

—  S T A W K I ,  k tó re  b ę d ą  d o ty c z y 
ły  m ie s z k a ń  z a k ła d o w y c h  i ra d  n a  
ro d o w y c h  p o d z ie lo n o  n a s tę p u ją c o :

—  od  2,10 z ł  do  3,50 z ł za  1 m
k w . p o w . u ż y tk o w e j p ła c ić  s ię  b ę 
d z ie  w  b u d y n k a c h  b a ra k o w y c h ,  
d re w n ia n y c h  i w  m ie s z k a n ia c h  po 
ło ż o n y c h  w  o f ic y n a c h , k tó ry c h  o k 
n a  w y c h o d z ą  w y łą c z n ie  n a  p o d w ó 
rz e ,  m ie s z k a n ia c h  s u te re n o w y c h ,  
m a ją c y c h  z a w ilg o c o n y  p a r t e r  itp .

—  s ta w k a  od 2,30 z ł  do  3,70 o b e j 
m ie  w s z y s tk ie  p o zo s ta łe  m ie s z k a 
n ia  w  z a le żn o ś c i od  w y p o s a że n ia  
w  in s ta la c je  w o d o c ią g o w e , g a zo w e  
i t p .  P ró c z  te g o  m ia s to  p o d z ie lo n o  
n a  2 s t r e fy :

—  ca ła  p ra w o b r z e ż n a  część 
S zc ze c in a  (D R N  D ą b ie )  o ra z  Oso- 
w o , W a rs z e w o , S k o łw in , Ż e l ech o- 
w o , część G u m ie n ie c , część P o m o 
rz a n  i n ie w ie lk a  część P o g o d n a  —  
z a lic z o n e  z o s ta ły  do  s t re fy  i i ,  p o 
z o s ta ła  część m ia s ta  n a le ż y  do  s tre  
f y  I ,  w  k t ó r e j  o b o w ią z y w a ć  b ę 
d z ie  10 p ro c . d o d a te k  do  czy n s zu .

—  P o d z ia ł te n  w y d a je  się  być  
z ro z u m ia ły  ze  w z g lę d u  n a  w y p o 
s a że n ie  -m ie s z k a ń , a  ta k ż e  n a s ile 
n ie  p la c ó w e k  u s łu g o w y c h  i k u l t u 
r a ln y c h  o ra z  w a r u n k i  k o m u n ik a 
c y jn e . T e  w ła ś n ie  w z g lę d y  z d e c y 
d o w a ły  o ta k im  p o d z ia le  n a S ire -  
t y .

—  N ie z a le ż n ie  od s t re f ,  czynsz  
z a  m ie s z k a n ia  w  w il la c h  1— 4 r o 
d z in n y c h , p r z y  k tó ry c h  są o g ró d k i 
—  b ę d z ie  w y ż s z y  o 15 p ro c . T r z e 
b a  w y ja ś n ić , że w  t a k ic h  w y p a d 
k a c h  b ę d z ie  o b o w ią z y w a ć  ty lk o  
je d n a  d o p ła ta , a v  ię c  15 p ro c ., ale  
b e z  10 p ro c . d o d a tk u  za s tre fę .

—  W a r to  je s zc ze  w y saśn ić  k i lk a  
S p ra w  z w ią z a n y c h  z p rz e jś c io w y m  
d o d a tk ie m  m ie s z k a n io w y m . K to  bę  
d z ie  m ia ł p ra w o  d o  u z y s k a n ia  t e 
go d o d a tk u ?

—  O g ó ln e  z -s ^ d y  p rz y z n a w a n ia  
i lo d a tk u  p re c y z u je  U c h w a la  R a d y  
M in is tró w '.  C h » ł * i  tu  je d n a k  o 
■prawo do  d o d a tk u  w  s to s u n k u  do  | 
u p r a w n ie ń  w y n ik a ją c y c h  z  z a jm o -

ska K om is ja  Koordynacyjna 
P rzydzia łu  M ieszkań w  porożu 
m ien iu  z re fe ra tam i spraw lo 
ka low ych Prez. DRN, do k tó 
rych  należy zwracać się w  
sprawach przydzia łów . W szyst
k ie  inne spraw y związane z 
ustalaniem  czynszów załatw iać

Ozłoci wracają
z kolonii

WYDZIAŁ Oświaty Prezy
dium MRN zawiadamia, że po
wrót dzieci z kolonii letniej,, z 
Lądka-Zdroju i Dusznik nastą
pi 18 sierpnia o gedz. 8.24 na 
dworzec Szczecin-Turzyn. Po
wrót dzieci z drugiego turnusu 
z kolonii letniej w Bielsku na
stąpi 20 sierpnia o godz. 8.24 
na dworzec Szczecin-Turzyn.

Most Zmogusa
w ostatniej fazie M ow y

BUDOWA mostu Zmogusa p rzybiera coraz żywsze tempo. 
Z każdym dniem można zauw ażyć nowo elementy konstruk
cyjne, montowane na betonow ych przęsłach.

W ostatnich dniach znacznie poprawił się montaż stalo
wych dźwigarów'. Jest to zasłu ga Stoczni im. A. Warskiego, 
która dostarczyła już 29 segme ntów konstrukcji mostu. Ostat
nie 3 elementy dowiezione zost aną do 20 bm.

Wtedy pozostanie juz tylko 
dokończenie prac ziemnych i 
budowa dróg dojazdowych. Do
jazdy do mostu od strony ul.
Łasztowej są już prawie goto
we. Trudniejsza sytuacja bę
dzie po przeciwnej stronie.
Miejskie Przedsiębiorstwo Ro
bót Drogowych oraz Miejski 
Zarząd Dróg i Mostów stoją 
przed trudnym zadaniem zwie
zienia w jak najkrótszym cza- 
się i ustabilizowania około 4 tys. 
m sześć, ziemi. Dodatkowy 
szkopuł, to zapewnienie w koń 
cowej fazie prac dogodnego do
jazdu do miasta. Sprawa jest 
skomplikowana o tyle, że dru
ga droga dojazdowa — Szosa 
Poznańska jest — jak wiemy 
w remoncie.

Wczoraj odbyło się kolejne 
robocze spotkanie budowni
czych i projektantów z udzia
łem przedstawicieli władz miej 
skich. Debatowano nad spra
wnym przebiegiem wszystkich 
końcowych prac. (kg)

Gościnne w ys tęp y  T ea tru  z Gniezna

„Małżeństwa Kreczynsklego“
W Y S T Ę P U J Ą C Y  g o ś c in n ie  n a scenach  „ T e a tr u  P o ls k ie g o ”  g n ie ź 

n ie ń s k i T e a t r  im . A l .  F r e d r y  po  u d a n y m  s p e k ta k lu  „ W ie c z o ru  
T rz e c h  K r ó l i ”  S z e k s p ira  z a p re z e n to w a ł p u b lic zn o ś c i szc ze c iń s k ie j k o 
le jn ą  s z tu k ę  —  „ M a łż e ń s tw o  K re c z y ń s k ie g o ”  S u c h o w o -K o b y lin a , w  
r e ż y s e r ii  J e rze go  H o ffm a n n a .

A le k s a n d e r  S u c h o w o -K o b y łin  je s t  z n a n y  p rz e d e  w s z y s tk im  ja k o  
a u t o r  „ S p r a w y ” , k tó r a  k i lk a  la t  te m u  o d n o s iła  zas łu żo n e  su k ce sy  
na ró ż n y c h  sc en a ch  k r a ju ,  a z w ła s zc za  w  Ł o d z i w  re ż y s e r ii B o h d a n a  
K o rz e n io w s k ie g o  i  s c e n o g ra fi i A n d r z e ja  S to p k i.

W  „ M a łż e ń s tw ie  K re c z y ń s k ie g o ”  a u to r  u k a z u je  n a m  ś w ia t  s z la c h ty  
ro s y js k ie j z p o to w y  X I X  w ie k u . K re c z y ń s k i —  to  s z u le r , u tra c ju s z , 
n ie b ie s k i p ta s z e k , k t ó r y  w id z i w  z a w a rc iu  m a łż e ń s tw a  z u ro c z ą  L id k ą  
M u ro m s k ą  m o ż liw o ś ć  z a g a rn ię c ia  p o ka źn eg o - m a ją t k u  i p o zb y c ia  się 
w  te n  sposób w s z y s tk ic h  s w o ic h  k ło  p o tó w  n a t u r y  f in a n s o w e j. W  osią
g n ię c iu  teg o  ce lu  u ż y w a  ca łego  s w e g o  d u żeg o  d o ś w ia d c ze n ia  b y w a lc a  salo  
n ó w , u w o d z ic ie la . P la n y  je g o  z o s ta ją  p o k rz y ż o w a n e  d o s ło w n ie  w  
o s ta tn ie j c h w ili  p rz e z  N ie lk in a ,  k t ó r y  k o c h a  ró w n ie ż  L id k ę .

W  te j  k o m e d ii o b y c z a jo w e j S u c h o w o -K o b y lin a  w ie le  u k a z a n y c h  
cech  n ie  s tra c iło  i d z iś  n a  s w y m  zn a c z e n iu , stąd  je j  ż y w a  p e rc e p c ji  
p rz e z  w s p ó łcze sn ą  p u b lic zn o ś ć , k tó ra  re a g u je  ż y w o  n a w s zy s tk o  co 
się d z ie je  n a sc en ie . W a lk a  z p o d ło ś c i#  w  s to su n k ac h  m ię d z y lu d z k ic h  
je s t  w c ią ż  a k tu a ln a  m im o  o d m ie n n y c h  w a r u n k ó w . P o d ło ś ć  n ie  g in ie  
s a m o rz u tn ie , w y m a g a  c ią g łe j i b e z u s ta n n e j w a lk i ,  a zw ła s zc za  c z u j
no  ¡ci ze  s tro n y  n ie  t y lk o  u c z c iw y c h  le c z  p rz e d e  w s z y s tk im  p o czc i
w y c h  lu d z i.

B a rd z o  d o b rą  p o stać s tw o rz y ł J e rz y  S iec h  w  r o l i  M ic h a ła  K re c z y ń -  
s ltięg o . B y ł  w  m ia rę  u jm u ją c y ,  u ro c z y , b e z w z g lę d n y , d ra p ie ż n y  w  d ą 
ż e n iu  do  o s ią g n ię c ia  s w o je g o  c e lu . A  r o la  to  n ie ła tw a .

P o p ra w n ie  z a g ra ł J a n  O rs za  w  r o l i  P io t r a  M u ro m s k ie g o , ja k  ró w 
n ie ż  T a d e u s z  W ie c z o re k  w  r o l i  Iw a n a  R a s p lu je w a .,

B o b ry m  u z u p e łn ie n ie m  ca ło ś c i p rz e d s ta w ie n ia  b y ły  d e k o ra c je  J e 
rze g o  F e ld m a n n a , k tó r e  t r a f n ie  u w y p u k la ły  a tm o s fe rę  s z tu k i .  N o -E l

L a u r k a
ROZMAICIE bywało w szczc 

eińskim księgarstwie. Byliśmy 
obsługiwani grzecznie i... mniej 
grzecznie, fachowo i... mniej 
fachowo. Od pewnego czasu sy 
tuacja uległa znacznej popra
wce. Po pierwsze zbliżono książ 
ki do czytelnika. Coraz rza
dziej spotyka się pytania o ja
kąś wybraną książkę, nato
miast coraz częściej ludzie przy 
chodzą „obejrzeć nowości” . Jest 
to możliwe dzięki temu, że 
książki leżą na ladach oraz na 
półkach w zasięgu rąk klienta. 
Można je obejrzeć i  wybrać 
pozycję, którą chce się kupić. 
Po drugie księgarze potrafią 
zająć się klientem, doradzić, po 
rozmawiać. Nie spotyka się już 
rozmów, jakie swego czasu 
miały miejsce w niektórych 
księgarniach: — Poproszę „Ro 
meo i Julię".

— A czyje to jest?
Ten (autentyczny) dialog na 

leży już do przeszłości. Trudno 
wymieniać pojedyncze księgar- 
n'e jako wzory uprzejmej i fa
chowej obsługi. Najczęściej jest 
tak, że osoby kupujące stale be 
letrystykę czy dzieła fachowe 
mają „swoje" sklepy z książ
kami, gdzie w itani są jak s'a 
rzy znajomi i  dokąd wstępują 
nawet bez zamiaru kupna książ 
fev I  wydaje się. że przede 
wszystkim tym właśnie placów 
kom należałoby się przede 
uoszystkim przyznać miano ,,sa 
lonów". Zgodnie z rzeczywistoś 
cią.

JOTEF

lediipia zdaniem
K o le jn e  s e m in a r iu m  d la  m a js tró w  

o g ó ln o b u d o w la n y c h  o d b ę d z ie  s ię  w  
M ię d z y z a k ła d o w y m  K lu b ę  T e c h n i
k i i R a c je n a T z a d i  B u d o w n ic tw a ,  
A l.  W o js k a  P o ls k ie g o  99, d n ia  20 
b m . o g o d z . 18. T e m a te m  w y k ła 
d ó w  b o d z ie :  1) S ta ty k a  b u d y n k ó w  
w y s o k ic h , b u d o w a n y c h  w  re g io n ie  
s zc ze c iń s k im . 2) B e to n , ż e lb e t  —  
b e to n  s ip rężo n y, 3) C z y n n ik i  w p ły 
w a ją c e  n a  ja k o ś ć  w  b u d o w n ic tw ie .

4- W  K L U B IE  O L IM P IJ 
C Z Y K A  s zc zec iń s k i a k ty w  
s p o r to w y  s p o tk a ł się z e  s łyń  
n ą  w  la ta c h  m ię d z y w o je n 
n y c h  le k k o a t le t k ą ,  b . w ie lo 
k r o tn ą  re k o r d z is tk ą  ś w ia ta  i  
m is tr z y n ią  P o ls k i ,  S ta n is ła w ą  
W A L A S 1 E W IC Z Ó N W Ą  -  O L -  
S O N . G ościa  z z a  o ce an u  se r
d e c z n ie  p o w ita ł p reze s  k lu b u  
H ie r o n im  C E G IE L S K I,  a w i 
ce preze s W K K F iT ,  m g r  Z b ig 
n ie w  K O Z Ł O W S K I w rę c z y ł  
W a la & ie w ic z ó w n ie  p ię k n ą  p la 
k ie tę  z  b rą z u , w y b itą  d la  „za  
s łu żo n y c h  szc ze c iń s k ic h  d z ia 
ła c z y  s p o rtu  i t u r y s ty k i” .

4  W K Z Z  zo rg a n iz o w a ła  
w s p ó ln ie  z z a r z ą d e m  o k r .  
P T T K  w o je w ó d z k ą  n a ra d ę  a k  
ty w u  k ó ł z a k ła d o w y c h  P T T K .  
P o d s u m o w a n o  d o ty c h c z a s o w y  
d o ro b e k  k ó ł  i u s ta lo n o  g łó w 
n o  k ie r u n k i  d a lsze go  ro z w o 
ju .  W y b ra n o  też  d e le g a tó w  
n a k r a jo w ą  n a ra d ę , k tó r a  od  
b ę d z ie  s ię  w  W a rs z a w ie .

w o k O ł  n o w e j  p o l i t y k i
C Z Y N S Z O W E J

4  P R E Z Y D IU M  M R N  z e rga  
n iz o w a ło  n a ra d ę  z u d z ia łe m  
a k t y w u  F r o n tu  Je d n o śc i N a 
ro d u . O m a w ia n o  zas ad y  
n o w e j p o l i t y k i  c z y n s z o w e j.  
R e fe r e n te m  b y t  d y r .  M ie js k ie  
go Z je d n o c z e n ia  G o s p o d a rk i  
K o m u n a ln e j i M ie s z k a n io 
w e j J A N  P R O C H .

P R E M IE R A  W  C Y R K U

4 W C Z O R A J  po d  b re z e n to 
w y m  n a m io te m  p r z y  A l .  W y  
Z w o le n ia , g d z ie  n ie d a w n o  w y  
s tę p o w a ł R a d z ie c k i B a le t  n a  
L o d z ie , w y s ta r to w a ł z  p re m ie  
rą  m ię d z y n a ro d o w e g o  p ro g ra  
m u  „ C Y R K  W I E L K I ”  pod  
d y r e k c ją  F . C ic h o c k ie g o . 
T łu m n ie  p rz y b y ła  p u b lic z 
ność szc zec iń s ka , g o rąc o  o k la  
s k iw a la  t re s u rę  a f r y k a ń s k ic h  
s ło n i i  p ię k n e  e w o lu c je  k o n i  
ze  s zw e d zk ie g o  c y r k u  T r o l le  
R h  od ima.

Z e b ra ł:  (a )

Obrady KSR 
w  MPK

WCZORAJ obradowała X V III 
Konferencja Samorządu Robot
niczego w Miejskim Przedsię
biorstwie Komunikacyjnym. Te
matem konferencji było wyko
nanie planu przedsiębiorstwa w  
I  półroczu br. oraz zatwierdze
nie programu postępu ekono
micznego.

P rz e d s ta w io n e  m a te r ia ły ,  a n a l i 
z u ją c e  re a liz a c ję  z a d a ń  M P K  w  I  
p o ło w ie  b r .  w y k a z a ły  t r u d n ą  s y 
tu a c ję  p rz e d s ię b io rs tw a  n a w ie lu  
cd  c m ik ac h . M . in . n ie  w y k o n a n o  
p la n u  w o z o -k m  w  t r a k c j i  a u to b u 
s o w e j, zn a c z n ie  s p a d ły  w p ły 
w y  f in a n s o w e  od p a s a ż e ró w , n a 
d a l p o w a ż n e  n ie d o c ią g n ię c ia  n o tu 
je  s ię  w  g o sp o d arc e  m a te r ia ło w e j  
i w  r e a liz a c ji  in w e s ty c ji .

N a  k o n f e r e n c j i  m ó w io n o  ró w 
n ie ż  w 'e le  o s p ra w a c h  ru c h u , re g u  
la rn o ś c i k u rs o w a n ia  t r a m w a jó w  l  
a u to b u s ó w , k u l tu r z e  o b s łu g i. 
W s k a z y w a n o  n a  w ie le  p rz y c z y n  
n ie z a le ż n y c h  od M P K ,  j a k  ró w 
n ie ż  n a w id o c z n ą  p o p ra w ę  w  k o 
m u n ik a c j i  m ie js k ie j w  o s ta tn ic h  
d n ia c h .

K o n fe r e n c ja  p o d ję ła  w n io s k i  
z m ie rz a ją c e  d,o oo lepszanA a s y tu a 
c j i  p rz e d s ię b io rs tw a  (k g )


